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Zasadnicze kierunki 
współczesnej myśli 
politycznej. 


"W ciężkim pochodzie ludzkości ku 
przyszłemu idealnemu ustrojowi spo- 
T decznemu świata ogarnęły potężna 

- falą współczesne nam pokolenie dwa 

najzupełniej sobie sprzeczne i wrogie 

prądy: światopogląd komunistyczny 

i chrześcijański. 

Jeżeli weźmiemy pod uwagę, że 

- prócz bardzo jeszcze niestwierdzo- 
| nych, historycznie watpliwych prób 
w niektórych państewkach odległej 
starożytności, komunizm jako prak- 
tyka państwowa nigdzie jeszcze 
przedtem nie rządził i nie gospoda- 
rzył i jeżeli powiemy sobie zupełnie 
uczciwie, że pomimo swojej dwutysię 
cznoletniej egzystencji oraz pomimo 
zawartego we wrześniu 1815 roku 
między Prusami, Austrją i Rosją 
Świętego Przymierza, którego celem 
było postępować w przyszłości tak 
w polityce międzynarodowej, jaki w 
rządzeniu swojemi krajami według 
zasad chrześcijańskich — ducka pra- 
wdziwie chrześcijańskięgo w rządach 
świata dotychczas nigdzie jeszcze nie 
było, to musimy przyznać że obydwie 
ideologje, komunistyczna i chrześci- 
j4jańska, są właściwie nie w teorji o- 
czywiście, ale w praktycznem życiu 
ludzkości całkiem nowe. 

_. Pomijając w Historycznym prze- 
gladzie dziejów triumfujący chwilo- 
wo jako rządząca zasada państwowa 
komunizm we współczesnej Rosji i 
zdając sobie krytycznie sprawę z nie- 
zaprzeczonego, smutnego faktu, że 
pomimo nazwy i łudzących pozorów 
 chrystjanizmu panował jednak w do- 

„tychczasowych politycznych stosun- 
| Xach świata duch przemocy fizycz- 

nej krzywdy i kłamstwa, a więc 

duch pozornie tylko zduszonego, w 
i czynach jednak ciągle praktykowa- 
nego pogaństwa, nie będziemy dale- 
| cy od prawdy, jeżeli podkreślimy cał- 
| kowitą w życiu nowość obu tak so- 
| bie wrogich omawianych tu kierun- 

ków politycznej myśli. 

W konsekwencji dalszych naszych 
rozważań chodzi nam już nie o samo 
wcześniejsze lub późniejsze 
powstanie obu śŚwiatopogłądów — 
ale o wyraźne stwierdzenie, 

|Aktóra z tych dwóch sprzecz- 
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nych sobie społecznych zasad ma 
w życiu jako idealny ustrój świata 
większe szanse zwycięstwa i osta- 
tecznego triumfu. Innemi słowy, cho- 
dzi o wyraźne wykazanie, czy te 
wszystkie, bardzo dzisiaj zaognione 
spory i kwestje socjalne (społeczne) 
dadza się z pożytkiem dla ludzkości 
rozstrzygnąć w drodze komunizmu, 
czy też na gruncie chrześcijańskim? 
Krótki, choćby tylko szkicowy po- 
glad na istotę doktryny komunistycz- 
nej obala nieodwołalnie wszelkie, 
wiązane z nia widoki wywalczenia 
doskonalszego ustroju świata. 
Przedewszystkiem moralnie rzecz 
biorąc, komunizm ma w sobie wszy- 
stkie cechy prócz tych, któreby 
świadczy o jego człowieczeństwie. 
"Teorja, proklamująca nienawiść i 
mieubłaganą walkę klasową, nie mo- 
| że wpływać na złagodzenie i osta- 
teczne, w duchu miłości bliźniego i 
pokoju, konieczne rozstrzygnięcie 
sporów społecznych. Ze swoją nie- 
ludzką teorją uznawania dziejów 


/ ludzkości nie za pochód cywilizacji | szy swoją demagogją i 
"ale wyłacznie za nieustający moment, 
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Prasa sowiecka atakuje nasz rząd 


za wyrok na Kowerde. 


Moskwa, 17. 6. (Pat.) Radjostacja 
moskiewska komunikuje: Prasa zazna- 
cza, że wyrok na zabójcę posła Woj- 
kowa wywołał w opinii publicznej po- 
wszechne oburzenie. „fIzwiestja' pod- 
kreślają, że przekazanie sprawy sądowi 
doraźnemu było postanowione przez 
rząd polski dlatego tylko, aby lepiej i 
Szybciej ukryć wszystkie nici zbrodni. 
Postawione przez rząd sowiecki żąda- 
nie udziału w śledztwie oraz surowego 


przez rząd polski Gdrzucone. Rząd 
sowiecki oczekuje obecnie zajęcia 
przez, Polskę stanowiska w sprawie 


trzeciego żądania sowietów, a miano- 
wicie likwidacji białogwardyjskich te- 
rorystycznych  organizacyj w Polsce, 
aby wyprowadzić ostatączny wniosek 
co do tego, czy zapewnienia rządu pol- 
skiego o jego dążeniach do utrzyma- 
nia i zacieśnienia dobrych stosunków 
sąsiedzkich ze związkiem sowietów — 


ukarania mordercy zostało faktycznie | odpowiadają rzeczywistości. 


Niemcy o wyroku na Kowerdę. 


Berlin, 17. 6. (Pat.) „Vossische Ztg.“ 
zamieszcza o procesie Kowerdy na na- 
czelnem miejscu obszerną korespon- 
dencję z Warszawy, w której wyraża 
się z wielkiem uznaniem o przemówie- 
niu prokuratora i oświadcza, że sędzio- 
wie w sądzie doraźnym wypełnili cał- 
kowicie swoje obowiązki, wynikające z 
wymagań międzynarodowego porządku 


ECT 


intrygi 


niemieckie przeciw Pol 


prawnego. Choćby nawet dziennikarze 
sowieccy, którzy byli obecni na rozpra- 
wie mogli pragnąć, aby pewne szczegó- 
iy procesu wypadły inaczej, to jednak 
nie mogą oni odważyć się na żadne po- 
równywanie sprawiedliwości polskiej z 
rosyjskiem postępowaniem przy skaza- 
niach administracyjnych w wypadkach 
przestępstw politycznych. 


SCE. 


W Berlinie plotkują, że sowiety nie przyślą do Warszawy 
następcy Wojkowa. 


Berlin, 17. 6. (Pat.) Dziś rozeszła się | jakoby rząd sowiecki nosił się z zamia- 


tu wiadomość, że rząd sowiecki posta- 
nowił' mie wysyłać do Warszawy no“ 
wego posła na miejsce zabitego Wojko- 
wa, Koła sówieckie zaprzeczają jednak 
tej wiadomości, dodając,:że rząd so- 
wiecki nie myśli zrywać stosunków z 
Polską. Wprawdzie z powodów zrozu- 
miałych nominacja nowego posła na- 
stąpi nie wcześniej, aż zatarg polsko- 
sowiecki będzie załatwiony, lecz do za- 
niepokojenia niema żadnego powodu. 
Moskwa, 18. 6, (AW.) Wobec wiado- 
mości rozpowszechnianych w Berlinie, 


rem zlikwidowania poselstwa swego w 
Warszawie, rządowe sfery ' sowieckie 
stwierdzają, że wiadomości. te pochodzą 
z nacjenalistycznego źródła ' niemiec- 
kiego i nie odpowiadają rzeczywistym 
zamiarom rządu sowieckiego. Rząd 
nie myśli wcale o zerwaniu stosunków 
z Polską. W kołach zbliżonych do rzą- 
du sowieckiego twierdzą, iż nominacja 
nowego posła sowieckiego w Warsza- 
wie opóźniona jest ze względu na nie- 
wyjaśnienie stosunków polsko-sowiec- 
Kich. 


aczego Sowiety powstrzymały 


trzecią notę? 


Moskwa, 18. 6. (AW.) Według krążą- 
cych pogłosek, niepotwierdzonych o- 
czywiście przez prasę sowiecką, w ko- 
misarjacie ludowym do spraw zagra- 
nicznych, wysłanie trzeciej noty do 
rządu polskiego w sprawie zamordowa>- 
nia posła Wojkowa, mimo nie nadej- 


ORT: 


ścia kolejnej odpowiedzi polskiej, było 
już zdecydowane. Decyzja ta ulegia 
zmianie z chwilą, gdy w wyniku o- 
świadczeń ze strony Polski wyjaśniło 
się, iż Polska niema zamiaru spełniać 
szeregu postulatów sowieckich, wyłu- 
szczonych w głośnej drugiej nocie, 


wszelkiemu między ludźmi porozu- 
mieniu i pojednaniu. Jest on jako ta- 
ki niewątpliwie teorją wsteczną, pra- 
gnącą widzieć ludzkość na pożiomie 
jej bezpowrotnie minionej dzikości i 
zwierzęcości. 

Jako teorja polityczna jest komu- 
nizm najbardziej krańcowym, na 
wszystko ślepym radykalizmem. In- 
teresy ogólnopaństwowe ; podporząd.- 
kowuje on interesom klasowym, nie 
uznając gospodarczej współpracy 
wszystkich warstw „dla dobra pań- 
stwa. narzuca on przytem gwałiem 


przewagę jednej klasy społecznej | nych 


nad wszystkiemi innemi, nie osiaga- 
jąc oczywiście pod tak demagogicz- 
nym i partyjnym katem widzenia i 
rządzenia żadnych trwałych, dodat- 
nich rezultatów. 

Komunistyczne państwo proleta- 
rjackie jako państwo klasowe nie ru- 
krańcowa 
partyjnością z martwego punktu na- 


| 


niedoskonałych ustrojów świata, któ- 
re wymagają słusznie innych, na- 
prawdę sprawiedliwych, społecznych 
reform. 

Odrzucając porozumienie i współ- 
pracę z kapitałem, tym prawdziwie 
magicznym, warsztatem pracy, stwa- 
rzającym motorem, w którego epoce 
i pod którego działaniem wzrasta 
zamożność i polepsza się z dniem 
każdym materjalne położenie sfer 
pracujących, komunizm podcina sam 
swoją dalszą rację bytu i w oczach 
społeczeństw politycznie wyrobic- 
skazuje się  bezpłodnością 
swoją Sam na zagładę. 

Przeciwstawić musimy ideologję 
chrześcijańską jako zmudną i powol- 
ną wprawdzie, ale jedyną drogę stop- 
nioweygo wywalczania przyszłego, i- 
dealnego ustroju świała. — Na miej- 
sce despotycznej dyktatury komuni- 
stycznej wprowadzimy w życie na 
chrześcijańskiej miłości bliźniego o- 


walk klasowych przeczy komunizm į przód tych wszystkich dzisiejszych, | partą wolność, na miejscu nieubłaga- 
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nej wałki klasowej postawimy bra» 
terstwo i równość, na miejsce krzyw- 
dy wprowadzimy społeczną Sprawie- 
dliwość. ; 

Poza chrześcijaństwem niema norm 
(podstaw) moralnych i prawnych, na 
mocy których nieomylnie mogłaby, 
ludzkość rozwijać dalej i uszlachet- 
niać swoje dawno już od pierwotnej 
dzikości odrosłe człowieczeństwo —- 
poza streszczającą w sobie wszystka 
mądrość polityczną świata, chrze- 
ścijańską zasadą miłości bliżniego 
nie może być wogóle mowy o szla- 
chetniej uorganizowanem życiu spo- 
łecznem. 

Albo panująca we wszystkiem 
chrześcijańska zasada miłości bliź- 
niego albo komunistyczna walka 
wszystkich przeciwko wszystkim — 
innej drogi ludzkość do wyboru 
nie ma i dla własnego dobra swego 
musi się na pierwszy z tych warun- 
ków zdecydować. 

Obok komunistycznego pojawiły, 
się w czasach ostatnich i inne pro- 
jekty naprawy stosunków świata. 
We Włoszech forsują gwałtownie 
solidaryzm korporacyjny, w myśl 
którego posłów do parlamentu wy- 
bierałyby tylko organizacje gospo- 
darczo-zawodowe, a nie, jak dotych- 
czas, wszyscy pełnoprawni obywate- 


| le państwa. Nie mamy najmniejszega 


powodu do drwiącego traktowania 


wo Wraz 
EA TŁ) 
E 


* 


politycznych projektów musSsolini- 


zmu, nie możemy jednak uznać bez: 
względnie. za słuszne politycznych 
zasad, jakie energiczny, ale państwo- 
wo bardzo jeszcze młody, a więc i 
niedoświadczony mussolinizm wysu- 
wa. £ 
Przedewszystkiem parlament, skła- 
dający się jedynie i wyłącznie z 
człoków-wybrańców organizacyj go- 
spodarczo-zawodowych, byłby cia- 
łem ustawodawczem bez wątpienia 
partyjnem. A przecież, aczkolwiek 
sprawy gospodarcze w każdem pań- 


stwie nad. innemi państwowemi spra- ` 


wami wybitnie dzisiaj górują, to je- 
dnak nie one jedne stanowią o istot- 
nem obliczu państwa i nie one jedne 
są wyrazem całokształtu wszystkich 
przeróżnych zagadnień państwowych 
i społecznych. 

Powtóre, skąd mamy pewność, że 
w.tak wyłącznem ciele ustawodaw- 
czem, jak z samych tylko członków, 
organizacyj gospodarczo - zawodo- 
wych . złożony parlament, nie ode- 
zwałby się i nie zatriumfował ten 
tak przez Leona XIII w sławnej jego 
encyklice „Rerum novarum“ słusznie 
zwalczany duch „żarłocznej lichwy“, 
z nagim egoizmem traktujący ogólne, 
ważne zagadnienia gospodarcze kra- 
ju. 

Projektami swojemi mussolinizm 
ciągle eksperymentuje, a ponieważ 
pierwszym krytykiem jest zawsze 
czas, przeto przypatrujmy się bar- 
dzo krytycznie jego licznym, na naj- 
słabszem w czasach przedwojennych 
państwie dokonywanym, ulewnym 
deszczem samochwalczych, wszyst- 
kim Włochom tak bardzo właści- 
wych słów podlewanym, politycznym 
eksperymentom. Z większem zaufa- 
niem odnieśmy się do angielskich 
projektów reformy dzisiejszego par- 
lamentaryzmu. W Anglji idą copraw- 


da wolniej w prądach politycznych, - 


ale za to na grząskim gruncie poważ- 
nych spraw społecznych stąpają tam 
zawsze solidnym, pewnym i mocnym 
krokiem. t 6 

. Jeszcze niewiadomo, jakie ostatecz- 
ne kształty przybierze angielski pro- 
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jekt róformy współczesnego pärla- 
mentaryzmu, znająć jednak dotych- 
czasowe rozumne, polityczne trady- 
cje potężnego Albionu można z góry 
przypuszczać, że projekt naprawy po- 
litycżnych stosunków świata, jaki się 
pocznie i zrodzi w głowie angielskiej, 
pójdze napewno po linji interesów i 
szczęścia tylu społecznemi bołączka- 
mi trapionej dzisiaj ludzkości. 

t Jan Każmierczak. 


. Przegląd tygodniowy. 


Zabójstwo posła sowieckiego w War- 

szawie skupiła na siebie powszechną 
uwagę nietylko w Polsce, tak, że wy- 
radki polityczne ha ińnych ziemiach 
przeszły prawie niespośtrzeżenie. 
" W Genewie odbywa się 45 sesja Rady 
Ligi Narodów, o której w innych fiór- 
malnych warunkach wielć więcej byłoby 
mowy w prasie. W zestawieniu ż Wā- 
ga zabójstwa Wojkowa wydaje się o- 
pinji program obecnej seśji Rady Ligi 
jako niedość interesujący. 

A przecież chodzi tam o tak zasadni- 
czą rzecz jak sprawa twierdz niemiec- 
kich na pogitaniczu Polski. Zburzenie 
tych umocnień wniesionych wbrów 


— Trřaktatowi Wersalskiemu było jednym 


"z warunków zniesienia kontroli woj- 


skowej w Niemczech. Obecnie dyplo- 
mačja berlińska ograniczyła się do 
przesłania zawiadomienia, że twierdze 
ówe zburzono, jedliak nie chciańo do- 
puścić wojskowych aljanckich, którzy- 
by stwierdzili istotne przeprowadzenie 
yburzenia. Nie uda się jednak Niem- 
cóm tym razem wykfęcić się sianem. 
Stanowisko Polski ma terenie polityki 
zagranicznej dózażdło ogromnego 
wzmocnienia. Podkreśla tö brasa nie- 
miecka bardzo dobitnie. Zramienne 
są uwagi „Vorwartsa , który przestrze. 
ga opinię niemiecka, aby nie liczono 
na poparcie Anglji w sprawie sporów 
Bórlina z Warszawó, bo raczej może się 
"zdarzyć ~ pisze „Vorwärts“ — że Lon- 
dyn poprze Polske. „Vorwärts“ radzi 
dyplomacji niemieckiej, aby: zawczasu 
słarała się o zgodę z Polska. 

Stresemann zóczył, że w Gśnewie mi- 
nęły wrogie dla Polski nastroje i wobec 
tego Żale gdańskie gdańskie roztrąbio- 
ne systematycznie przedtem w prasie 
niemieckiej, między innemi o polską 
składnice amunicji na Westerplatte, 
zostały stłumione. Wydano w trzech 
językach brószurę wszystkich katastrof 
spowodowanych przez wybuch pro- 
chowni. Więc  zanosiło się na 
wielka akcję antypolską w Genewie, a 
wszystko „spaliło na panewce“. 

Jeśli w okresie gabinetu Piłsudskie- 
go, który najbardziej okrzyczany był 
przez propagandę niemiecką i sowiecką 
jako źródło niebezpieczeństwa polskie- 
go dia pokoju Europy ze względu na 
rzekomy  militaryzm i rzekome za- 
chcianki dyktatorskie, tak łatwo Pol- 
ska okazała swój pokojowy chrarakter, 
to najgorszy okres powinniśmy mieć 
wedle ludzkich obliczeń — poza sobą. 

Zrozumiałe jest, że Berlin nie chciał 
dodać Polsce nowych  wawrzynów i 
wobec tego wycofał skargę na Litwę za 
ucisk Niemców w ŚKłajnpedzie. Sądząc 
po sile grzechołania w prasie berliń: 
skiej, zanosiło się także w sprawie 
Kłajpedy na ostre wystąpienie Nie- 
miec. 

Niechybnie w takim wypadku na Li- 
itwie esłabłyby antagotizmy  antynol- 
skie. To zapewne skłoniło Niemcy do 
ustępstwa wobec Litwinów. Polska 
opinja niema nic przeciwko temu, że 
Niemcy się godzą z Litwą, która rady- 
kalnie usuwa wpływy niemieckie, z 
Kłajpedy. Gdy Litwini uporają Się b 
Kłajpedzie, zwrócą swe zabiegi na t- 
tewską część Prus Wschodnich, która 
niesłusznie została przy Niemcach. 
Podbutzanie Litwy na Polskę przez 
Niemcy wzmacnia nacjonalizm litewski 
także w Prusach Wschodnich. Tem 
samem więcej agitacja podjęta ze złej 
woli przeż Niemcy wyda wkońcu do- 
datnie wyniki dla Polski. 

Z innych wydarzeń politycznych za- 
notować należy normalny rozwój nie- 
porozumienia w Egipcie z Anglią, któ- 
rej to sprawie prasa niemiecką zrazu 
nadawała przesadne znaczenie. © 

Spór o Albanję, który niepokoił Eu- 
ropę nie tak dawno, 


mimo zerwania. 


stosurików Belgradu z Tiraną, nie wy- 
daje się nabrać więcej niż lokalnego 
charakteru. Przewaga Włoch w Al- 
banji jest stańowczo ustalona. Jugó- 
sławja się spóźniła. 

Nasza sojuszniczka Rumunja żajęta 
jest sobą po dooknanej żmianie rządu. 
Obecny gabinet dla umocnienia swej 
pozycji zasypuje ha mzie opinię stwier- 
dzeniem złej strony poprzednich rzą: 
dów. Objaw zwykły, wszędzie i põ 
wszechńnie praktykowany. 

Wybory w republice irlańdzkiej, dru. 
gie po ustaleniu statutu państwowego 
irlandji nie przyniosły zasadniczych 
zmian, któreby ucieszyć miały „kuży- 


nów“ Anglji w republice niemieckiej, 
_. Zainteresowanie opinii — mimo lo- 
tu ponad Oceanem i odnalezieniem 


Nungósścra i Coli skupióńe jest 
wciąż dokoła Moskwy, która wzmożo- 
nym terrorem poczyniła najlebsże wy- 
silki celem wyleczenia. mdłych sympa- 
tyków od wszelkich illuzji, 
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konstytucji polskiej. 


Książe Dołgorukow. 


Starzec 61-letni zamordowany přzez 
bolszewików, ź dzikiej zemsty za ża- 


bójstwó Wojkowa. 


Sejm zajmować się będzie wnioskiem socjalistów, dotyczącym 
zmiany jednego z artykułów konstytucji w sprawie rozwiązania 
Sejmu. 


Warszawa, 17. 6. (Pat.) Porządek 
dzienny, wyznacżony na poniedziałek 
20 bm. na godz. 5 po południu 329 po- 
siedzenia Sejmu jako jedyny punkt 
zawiera sprawożdanie komisji konsty- 
tucyjnej o wniosku posłów związku 
parlamentarnego polskich socjalistów 
w sbrawie zmiany niektórych przepi- 
sów art. 26 Konstytucji Rzplitej. Ww 
myśl proponowanej zmiany ma być do- 
dany na wstępie pomieńionego ar- 
tykułu następujący ustęp: 

„Sejm może się  rożwiązać 
własnej uchwały, powziętej 
ścią 24 głosów przy 


mocą 
większo- 
obechości conaj- 


CERTE 


Trocki przeciwko 


mniej połowy ustalonej liczby posłów 
i ozhaczyć termin ńówych wyborów. 
Prezydent Rzeczypospolitej może roz- 
wiązać Sejm za zgodą */, ustawowej 
liczby członków Senatu. Równócześnie 
w obu wypadkach z sajńego rawa roz- 
wiazuje się Séhat. Wniosek o rozwią- 
zańie Sejmu musi być podpisany przez 
cońajmniej 15 czóść ustawowej liczby 
posłów i zgłoszony conajmhiej na ty- 
dzień przed posiedzeniem, na którem 
ma być różważańy”. 

Wniosek powyższy referówać będzie 
poseł Czapiński (PPS). Do wniosku te- 
go zgłoszóne są dwie poprawki mniej- 


Sowietom. 


B. dyktator potępia politykę Moskwy wobec Angliji. 


Berlin, 17. 6. (Pat.) Tel, Union gone | 
si z Moskwy via Ryga, że Trocki na 
jednem ze zgromadzeń ' komunistycz- 
nych w Moskwie nazwał zatarg Rosji 
z Anglją i Polską  wielkiem obciąże- 
niem rosyjskiej polityki zagranicznej. 
Troċkij oświadczył jednak, że opozycja 
utrzymując w dalszym ciągu swoje zde- 


cydowańe krytyczne stanowisko wobec 
polityki Stalina, ~ udzieli rządowi so- 
wieckiemu poparcia w jego walce prze- 
ciwko wrogom wewnętrznym i ze- 
wnętrznym. Zinowjew miał wystoso- 
wać do Komitetu wykonawczego partji 
list, wyrażający to samo stanowisko. 


Skandal w poselstwie sowieckiem 
w Norwegii. 


Moskwa, 18. 6, (Pat) W parlamen- 
cie norweskim zgłoszono interpelację 
z powodu niebywałego skandalu, jaki 
rozegrał się w poselstwie sowieckiem 
w Oslo na obchodzie żałobnym po zgo- 
nie Wójkowa. W czasie obchodu, poseł 
sowiecki Maker wygłosił namiętne, pel- 
ne obelg przemówienie pod adresem 
Anglji. Podobne przemówienia wygło- 
sili biorący udział w 


przedstawiciele komunistów . nórwe- 


uroczystości | 


skich. Przemówienie posła sowieckie- 
go wywołało w korpusie dyplomatycz- 
mym w Oslo wielkie oburzenie. Mini- 
ster Rykke w odpowiedzi na inierpe- 
lację oświadczył w _ parlamencie, iż 
zakomunikował poselstwu sowieckie- 
mu, że na przyszłość nie dópuści do te- 
go rodzaju incydentów. Parlament 
przyjął rezolucję potępiającą skandal 
w poselstwie sowieckiem 106 głosami 
przeciwko 29. 
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' polszewicy zaprzeczają, jakoby 
« Moskwie i Piotrorodzie Ogłoszono 
stan cblężenia. 

Moskwa, 17. 6. PAT. Prasa tutejsza 
ogłasza żaprzeczenie podanych w pi- 
smach zagranicznych wiadomości o 
proklamowaniu w Moskwie i Lenin- 
gradzie stańu wojeńnego oraz o mo- 
bilizacji na Ukrainie i o gwałtow- 
nych represjach, podjętych w roz- 
nych miastach unji sowietów. 
Wznowiony t error bolszewicki Wo- 

bec duchowieństwa. 

Moskwa, 17. 6. (AW) W okręgu ser- 
czyńskim aresztowano w miejsco- 
wym klasztorze 40 zakonników i za- 
konnic. Aresztowania te są pierw- 
szym faktem terroru wobec ducho- 
wieństwa pó dłuższym okresie zła- 
godzenia prześladowań. 

Aresztowanie Niemców w Rosji. 

Berlin, 17. 6. (Pat.) „Berliner Zig. am 
Mittag“ donosi, że w środę aresztowani 
zostali przez G. P. U. Niemcy w licz- 
bie pięciu, wśród których znajduje się 
dr, Jeřn i dr. Phiebe. Nazwiska pozo- 
stałych nie są znane. Wszystkich are- 
sztowano pod zarzutem szpiegostwa. 


Sowiety zaprzeczają, jakoby wysłały 
do Polski notę w sprawie wyróki na 


Kowerdę. Wy | 


Gdańsk, 17. 6. (Pat.) Wedle donie- 
sień prasy tutejszej, z Moskwy, wiado- 
mości, podane przez szereg pism o rze- 
komem wystosowaniu przez tząd so- 
wiecki ultimatum do Polski w sprawie 
zamordowania Wojkowa — nie odpo- 
wiadają rzeczywistości. Rząd sowiecki 
zamierza wprawdzie po otrzymaniu 
wiadomości o wyroku na zabójcę Wój- 
kowa wysłać do rządu polskiego trzecią 
notę, w nocie tej jednak utrzymanej w 
ostrym tonie ma domagać się tylko o- 
chrony obywateli sowieckich w Polsce. 


KITNEJ 


EA 


Żytomierzu spalono 


gmach bolszewickich władz. 


Moskwa, 18. 6. (AW.) ę 
domości, otrzymanych z Ukrainy, 
znani sprawcy podpalili gmach, w któ- 
rym mieściły się biura Ispołkomu w 
Żytomierzu. Pożar rozszerzył się z 
nadzwyczajną szybkością na cały dom, 
jak się zdaje, dzięki umyślnie rozlanej 
w kilku miejscach nafty. Miejskie 
straże ogniowe nie zdołały ugasić poża- 
ru, przy którego likwidowaniu następ- 
nie brało udział wojsko. Mimo to dom, 
jeden z największych w Żytomierzu, 
spalił się doszczętnie. Zarządzone zo- 
stało surowe śledztwo, przyczem wła- 
dze sowieckie utrzymują, iż pożar był 
wynikiem złośliwego podpalenia. Prze- 
widywane są liczne aresztowania. © 
TATAE ARET walić NOWE o E E a zona 


Z ostatniej chwili. 


Warszawa, 18. 6. (AW). Wczoraj 
zmarł po dłuższej chorobie utalenio- 
wany poeta Władysław Bukowiński, 
piszący też pod pseudonimem Selim. 
Śp. Bukowiński, przez szereg lat re- 


Wedlug. 


ńie- * 


dagował miesięcznik „Sfinks“, wydał s 


studjum o Asnyku i Konopnickiej, 
oraz kilka zbiorów poezyj. Zmarły 
bvł profesorem w gimnazjum war- 
szawskiem i Wolnej Wszechnicy Pol- 
skiej. 
Porucznik Janik nie został rozstrzelany. 
Warszawa, 18. 6. (Tel. wł)  Wiado- 
mość o rozstrzełaniu porucznika Jani- 
ka okazała się na szczęście fałszywą 
Porucznik znajduje się w Mińsku. Wła- 
dzespolskie maja nadzicję, że uwolnią 
oficera w najbliższym czasie z rąk bol- 
szewickich. 


2509 złotych miesięcznie wynosi 
emerytura Steczkowskiego. 
Warszawa, 18 6. (Tel. wł) Emerytu- 
ra Steczkowskiego będzie wynosić 2500 
złotych miesięcznie. Podobnie wyso- 
ka emerytura nie była wypłacana do- 
tychczas w państwie polskiem. 
Konferencja marszalka  frąmpczyń- 
skiego z wicentemjerem. 
Warszawa, 18. 6. (Tol. wł) Wczoraj 
o 1 po południu odbył marszałek 
Trampczyński konferencję z wicepre- 
mjerem. Podobno Trampczyfńiski za- 
żądał wyjaśnienia co do terminu zwo- 
łania sesji senatu. 
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M. Łempicki. 


Przed rokiem 
” a a w 
a dzisiaj. 
Liczby porównawcze i uwagi 
y z 
| ogólne. 
I. 

(Czynniki obrazujące stan gospodarczy. — 
Kwestja drożyzny. — Jak się mierzy stopień 
drożyzny? — Wskaźniki cen towarowych: 
nominalne i złote. — Wskażniki złote przy 


niskim kursie krajowej waluty dają złu- 
dzenie pozornej taniości. — Przykłady.) 


Czy stosunki gospodarcze w ciągu 
ubiegłego roku się poprawiły, czy też 
pogorszyły? — Takie pytanie stawia 
każdy i odpowiada na nie najczęściej 
według tego, jak się kształtują jego 
osobiste stosunki, a co najwięcej, sto- 
sunki w tej dziedzinie gospodarczej, 
w jakiej się obraca. Tymczasem ca- 
łokształt życia gospodarczego składa 
się z wielu bardzo dziedzin; odpo- 
wiedź więc indywidualna, oparta tyl- 
ko na własnych wrażeniach i kalku- 
lacjach, musi zawsze wypaść mniej 
lub więcej stronniczo. Odpowiedź 
możliwie bezstronną i dokładną dają 
jedynie cyfry statystyczne, obejmują- 
ce całe życie gospodarcze i obrazują- 
ce stan rzeczy w rozmaitych dziedzi- 
nach stosunków ekonomicznych. Cy- 
fry takie ogłasza perjodycznie Głów- 
ny Urząd Stastyczny; dotyczą one 
rozmaitych czynników i objawów ży- 
uśj gospodarczego, jako to: drożyzna 
ceny towarów), produkcja krajowa 


i LĄ £(jej rozmiary, oraz stan bezrobocia i 


zatrudnienia), handel zagraniczny 
(charakter i wartość wwozu i wywo- 
zu), wreszcie kursy waluty krajowej 
i papierów wartościowych, obieg pie- 
niężny, stan oszczędności pienięż- 
nych (ruch wkładów w instytucjach 
kredytowych) i t. d. Dopiero wszyst- 
kie te czynniki, razem ujęte, dają ca- 
ły obraz stanu gospodarczego i dopie- 
ro po ich należytem uwzględnieniu, 
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Jak to Niemcy i 


Sowiety usiłują rozbić naszą pożyczkę 
amerykańską! 


można snuć wnioski o tem, w jakich 
kierunkach stan gospodarczy się po- 
prawia, a w jakich pogarsza. W ni- 
niejszych rozważaniach, na zasadzie 
cyfr statystycznych oficjalnych, po- 
staramy się tu przedstawić porówna- 
nie stanu gospodarczego z przed roku 
i w chwili obecnej, zaczynając od 
symptomu najważniejszego, jakim 
jest drożyzna. 
* * 

Drożyzna, jako kwestja obchodzą- 
ca wszystkich bez wyjątku, zasługu- 
je na to, aby przyjrzeć się bliżej jej 
istotnej treści i właściwościom. Prze- 


Dr. ANTONI MARCZYŃSKI T 


(ga Nieznana” 


Film fanłastyczno-egzotyczny 
w 2 częściach, 


(Ciąg dalszy). 


— Znaleźli mnie tutejsi rybacy, a 
rozczuliłt ich widok małej wówczas 
Elizy. Kiedy łódka roztrzaskała się 
na rafach i towarzysze niedoli poto- 
neli, płynałem dużym łukiem doko- 
ła skał, trzymając dziecko na ple- 
cach. Wyczerpany dostałem się na 
"brzeg. Tam zemdlałem. Eli obejmo- 
wała mnie za szyję i zziębnięta pła- 
kała głośno. Rybacy zabrali nas do 
chaty, a za zgodą Rady Najwyższej 
zamieszkałem wśród nich, poznałem 
język miejscowy, zaaklimatyzowa- 
łem się, jest mi dobrze, jak nigdzie... 
Czuję się bardzo szczęśliwy i nie pra- 
gnę dziś powrotu do dawnej ojczy- 
Zya: 

— A panna Eli? j 

— Ona także — potwierdził Anglik 
skwapliwie... { 

Marynarz rzucił badawcze spojrze- 
ie na złotowłosą dziewczynę... Zau- 
ważył, ,że oczy miała chmurne i w 
ziemię wbite. A kiedy spostrzegła, iż 
obcy. przybysz patrzy na nią upor- 
czywie, że intuicją przenika jej my- 
śli, zarumieniła się gwałtownie i 
zmarszczyła: 

— Przejdę się trochę — rzuciła, 
wychodząc z pokoju... I 


Dwaj mężczyźni sami pozostali... 

Po chwili milczenia, marynarz za- 
gadnaął Anglika obcesowo: 

— I pan sądzi, że panna Eli jest 
zadowolona z pomysłu dożywotniej 
niewoli na jakiejś zakazanej wyspie? 
Hum... Ja bardzo watpię... 

Cień niezadowolenia przemknął po 
spokojnej twarzy gospodarza. Od- 
rzekł sucho, jak gdyby zamykając 
dyskusję na ten temat: j 

— Myli się pan... Eli miała się czas 
przyzwvczaić do tutejszych warun- 
ków życia... Zresztą ma obecnie na- 


rzeczonego... 


— Takiego wyspiarza, Punijczyka? 
— Ironja zadrgała w głosie młodego 
majtka... Gospodarz powtórzył tonem 
rozdrażnionym: 

— Takiego wyspiarza, 
ka... 

— Proszę mi darować, że mieszam 
się w nieswoje sprawy, ale jestem 
człowiekiem szczerym i co mam na 
sercu, to na języku. j 

— Szczerość jest zazwyczaj zaletą... 
choć bywa inaczej. 

— Więc powiem panu — ciągnął 
tamten niezrażony — że bardzo wąt- 
pię w szczęśliwość takiego stadła 
małżeńskiego. 

— Ciekawym, dlaczego? 

— Pan pyta, dlaczego? 

— Pytam. 

. —To się panu dziwię podwójnie. 
Raz jako ojcu, pragnacemu Szczęścia 
swego jedynego dziecka, powtóre ja- 
ko człowiekowi inteligentnemu, co... 

— Zechce się pan wyrażać jaśniej. 

— Owszem... Czy pan zatem sądzi, 
że różnica religji, rasy, narodowości, 
kultury, etyki, inteligencji itd. itd. 


Punijczy- 


dewszystkiem należy zaznaczyć, że 


drożyzna jest pojęciem względnem, a 
określenie jej stopnia — wielce skom 
plikowanem. Dla mierzenia stopnia 
drożyzny służą, obliczane rozmaitemi 
sposobami, wskaźniki cen hurtowych 
i detalicznych. Za punkt wyjścia do 
porównań, t. j. do stwierdzenia wzro- 
stu lub spadku drożyzny, Główny 
Urząd Statystyczny przyjmuje ceny 
przedwojenne, ze stycznia 1914 r.; ce- 
ny te oznacza cyfra 100; ceny zaś póź- 
niejsze, jakie były płacone w rozmai- 
tych okresach czasu, wyrażają się cy- 
frami: wyższemi od 100 — w razie 
wzrostu drożyzny, niższemi od 100 — 
w razie jej spadku. Te właśnie cyfry 
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nazywają się wskaźnikami cen, dla 


każdego poszczególnego momentu. 


- Ostatnio Urząd Statystyczny wpro- 
wadził nową skalę porównań. Mia- 
nowicie mając na względzie, że po 
stabilizacji złotego (w kwietniu 1924 
r.), ustalały się stópniowo również i 
ceny towarów, Główny Urząd Staty- 
styczny przyjmuje teraz za punkt 
wyjścia ceny przeciętne z pierwszej 
połowy 1925 r.; ceny te oznacza cyfrą 
100 i dalszy wzrost lub spadek dro- 
żyzny wyraża w stosunku do powyż- 
szych cen. Zauważyć tu trzeba, że w 
porównaniu z cenami przedwojśnne- 
mi, ceny, jakie się ustaliły w pierw- 
szem półroczu 1925 r., były o 36,5% 
wyższe, t. j. jeżeli ogólny wskaźnik 
cen z r. 1914 przyjmiemy za 100, to 
wskaźnik dla pierwszej połowy 1925 
r. wyrazi się już cyfrą 1365. 

Jest rzeczą jasną, że obraz droży- 
zny, wyrażony cyframi, będzie tem. 
dokładniejszy i bliższy rzeczywisto- 
ści, im większą liczbę towarów się 
uwzględni przy obliczaniu ogólnego 
wskaźnika cen; trzeba bowiem pa- 
miętać, że wzrost lub spadek cen nie 
odbywa się równomiernie dla wszy- 
stkich kategoryj towarów, a przeciw- 
nie zmiany (fluktuacja) cen są różne, 
odnośnie do różnych towarów. Po- 
czątkowo, swoje obliczenie ogólnego 
wskaźnika Główny Urząd Statystycz- 
ny opierał na cenach 57 gatunków 
towarów, następnie 73, a teraz opiera 
je na cenach 106 towarów; dzieli je 
przytem na dwie grupy: artykuły rol- 
ne i artykuły przemysłowe. 

Jak zaznaczyliśmy wyżej, pojęcie 
drożyzny jest względne, znajduje się 
bowiem w ścisłej łączności z kursem 
waluty (złotego) na rynkach między- 
narodowych. Wskaźniki cen możne 
też obliczać dwojako: albo według li- 
czby złotych obiegowych (nominal- 
nych), płaconych za dany towar -— 
będzie to wskażnik nomimałny, albo 
też według wartości złota, jaka się 
w tych złotych, według kursu giełdo- 
wego, zawiera; — będzie to wskaźnik 
złoty. Przy znacznym spadku krajo- 


„wej waluty, liczba płaconych za dany 


towar jednostek walutowych (u nas-—- 
obiegowych złotych), może być duża 
i drożyzna wydawać Się wielka; tym- 
czasem, po przeliczeniu płaconych 
jednostek walutowych na złoto, cena 
okaże się względnie nie wysoka i sa- 
ma. drożyzna o wiele mniejszą. Ja- 
skrawy tego przykład mamy w życiu 
krajów o niskim kursie waluty (Fran- 
cja, Włochy, Czechosłowacja); w mie- 
siącu marcu r. b., we Francji ogólny 


wskaźnik hurtowych cen towarów, 


itd... że to wszystko nic nie znaczy? 
Nie wiem pozatem, jak wylada roz- 
wój fizyczny tych fenickich jegomo- 
ściów, ale wyobrażam sobie, że przez 
odcięcie od świata i przez ustawicz- 
ne krzyżowanie się w maleńkiem 
gronie, w ciągu dwudziestu wieków 
musieli się zdegenerować... To jasne 
przecież... 

Wspomniał sobie Anlik karłowaty 
wzrost wyspiarzy, ich erotomanję i 
różne wady, które go dawniej za- 


'trwarzały... Dawniej, bo potem przy- 


wykł. Wspomniał sobie dawne o los 
dziecka jedynego obawy... 


Lecz z drugiej strony uczuł się za- 
draśniętym w miłości własnej. Ten 
obcy młokos ośmielał się dawać mu 
nauki. Zarzucał niedwuznacznie e- 
goizm wobec córki. Więc zmarszczył 
się Anglik. 

— Może pana rozmowa męczy? — 
wycedził z lodowata uprzejmościa. 

— Bynajmniej — odparł zapytany 
ze szczerym uśmiechem. 
mniej. Czuję się zdrów i silny jak 
nigdy. Sen mnie pokrzepił. Możemy 
rozmawiać dalej. 

— Ha, skoro pan uważa, że może- 
my dalej rozmawiać, to zmienimy te- 
mat miłej pogawędki. 


Młodzieniec spojrzał na niego u- 
ważnie. „Obraził się yankec' — po- 
myślał. — Staje się dziwnie ironicz- 
ny.. Dobrze! Nie zaszkodzi wiedzieć, 
gdzie jest jego pięta achillesowa *... 

Tymczasem gospodarz poprawił 
się na krześle, długie nogi przed sie- 
bie wyciągnął i mówił dalej: 

.— Pomówmy teraz o panu, o pañ- 


skich towarzyszach... Eli oraz jej na~, 


HU 
. 


— Bynaj-| 


rzeczony ujrzeli was na morzu, wska- 
zali wam drogę, inaczej roztrzaskali- 
byście się na rafach... 


— Więc pannie Eli zawdzięczamy. 
ocalenie? 

— Jej.. Wyczerpani, 
łeżeliście na skałach w zatoce pół- 
nocnej... Wówczas odbyło się posie- 
dzenie Rady Najwyższej. 

— Rada, to niby parlament lilipu- 
ciego państewka. Czy tak? ; 

— Rada, to silny rząd w tej repu- 
blice oligarchicznej. Mam także za- 
szczyt być członkiem Rady. Miano- 
wano mnie za zasługi lekarskie pod- 
czas szalejącej przed kilku laty, fe- 
bry. Jestem tedy, jak rzekłem, człon- 
kiem Rady... 

— A, nie wiedziałem! rzucił mło- 
dy takim tonem, że nie można było 
wymiarkować, czy to ironja, czy zdzi- 
wienie, lub szacunek. | 


— Dzięki moim stronnikom posta- 
nowiono was przygarnąć i ugościć. 
ĆNie mówię tego, by się chwalić lub 
czekać słów podzięki, lecz dlatego je- 
dynie, aby zaznaczyć, że tem samem 
zagwarantowałem niejako swem 
słowem jakoteż i autorytetem, za wa- 
szą lojalność wobec wyspiarzy, za 
wasze dobre zachowanie się w tej 
pięknej krainie. 

Słowa te zaakcentował mówiacy 
bardzo silnie, a odpoczawszy trochę, 
ciągnał dalej: 

— Na wasze szczęście cała prawie 
opozycja była w mieście nieobecna 
i wniosek przeszedł. Możecie się tu- 
tai osiedlić... i : 

(Ciąg dalszy nastąpi) 
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A l 
wynosił: nominalny—-6550, złoty—133, 
ło znaczy, że w porównaniu ze stycz- 
niem 1914 r., ceny towarów, wyrażo- 
ne we frankach nominalnych, pod- 
niosły się o 555%, a w frankach zło- 
tych — tylko o 33%. Wzrost cen to- 
warowych wpływa oczywiście na ko- 
szty utrzymania; w tym samym mar- 
cu we Francji wskaźnik kosztów u- 
trzymania wynosił: nominalny—-524, 
złoty106, t. j. utrzymanie kosztowało 
we frankach nomińalnych  (obiego- 
wych) o 424% drożej, niż/w r. 1914, 
a w frankach złotych — tylko o 6%. 
Jak widzimy, różnice są ogromne; 
natomiast w krajach o niezachwianej 
walucie, np. w Anglji i w Niemczech, 
wskaźniki nominalne i złote trzyma- 
ją się na jednym poziomie; w marcu 
r. b. w Anglji ogólny wskaźnik cen 


` towarowych. nominalny i złoty, wy- 


rażał się cyfra 145 (o 45% ceny wyż- 
sze niż przed wojńą), w Niemczech — 
cyfrą 134 (o 34% drożej niż przed 
wojną). 


Zwiedź koniecznie 


Międzynarodową Wysfawę 
$arnitarno-fHigjeniczną 

w Warszawie, Aleje Ujazdowskie — Szkoła Podchorążych. 
Ciekawe i bogato eksponaty krajowe i za- 


graniczne. Muzea, kina naukowó, koncerty 
(13733 


Kongres „Pax Romana" 
w Polsce, 


Wśród szeregu kongresów międzynarodo- 
wych, organizowanych w tym roku w Polsce, 
jednym z tych, który budzi zrózumiałe zainte- 
resowanie i sympatję wśród katólicko myślą- 
cego społeczeństwa, jest kongres „Pax Roma- 
na”, międzynarodowej organiżacji studentów 
katolików, : 


Znana to już dzisiaj w Polsce organizacja, 
mająca na celu współżycie i współpracę mło- 
dej inteligencji katolickiej poszczególnych *kra- 
jów, związanych wspólnemi zasadami wiary i 
umiłowaniem Kościoła, uczy i przyprawia młó- 
dzież w tak ważnej w czasach dzisiejszych 


dziedzinie współżycia między narodami, opie-- 


rając swą działalność nie na zgubnych i, nie: 
realnych zasadach internacjonalizmu, lecz na 
sprawiedliwej współpracy i emulacji kuliural- 
nej. 

Pax Romana, jedyna dziś międzynarodowa 
organizacja studentów, świadomych swych o- 
bowiązków i celów katolicko-społecznych i 
jako taka uznana przez czynniki w życiu mię- 
dzynarodowem oficjalne, z powodzeniem re- 
prezentuje prawa i interesy młodzieży katolic- 
kiej zarówno w stosunku do Ligi Narodów, 
jak i Instytutu Współpracy Umysłowej w Pa- 
ryżu. 


Wybór Polski na sierpniowy kongres tego- 
roczny jest faktem bardzo dodatnim, Zasługa 
to wytrwałej pracy Stow. Młodzieży Akade- 
mickiej „Odrodzenie” na gruncie „Pax Roma- 
na', które umiało na terenie międzyńarodo- 
wym zdobyć zaufanie dla młodzieży polskiej 
i wpoić wśród przedstawicieli kilkudziesięciu 
narodowości zrozumienie dla znaczenia Polski 
w międzynarodowym ruchu katolickim. Do: 
wodem znaczenia i wpływów Polski na tere- 
nie „Pax Romana* jest zeszłoroczny wybór 
Polaka, członka „Odrodzenia' na preżesa tej 
organizacji, a następnie wyznaczenie kongre- 
su międzynarodowego w Polsce na sierpień br. 
— mimo trudności stawianych przez repreżen- 
tację niemiecką, To też kongres tej i je- 
go znaczenie winno być należycie ocenione 
przez nasże społeczeństwo, a zwłaszcza sze- 
rokie sfery naszej inteligencji katolickiej, Za- 
leży nam przecież na tem, aby zagranica zda- 
wała sobie sprawę z doniosiej roli Polski, ja- 
kó przedmurza cywilizacji, w walce ż wrógą 
jej i Kościołowi nawałą bolszewizmu, a także 
jako zdrowego, trwałego i poważnego czyn- 
nika w rodzinie narodów cywilizowanych, 


Oprócz swoich celów specyficznych, tak do- 
miosłych dla myśli i akcji katolickiej, posiada 
kongres ten dla nas zrozumiałe znaczenie pań- 
stwowe i narodowe, Ta łączność, która bę- 
dzie nawinzana i to bezpośrednie zetknięcie 
które nastąpi między stolicą i innemi miasta- 
mi Polski, a młodą inteligencją katolicką kil- 
kudziesięciu krajów świata cywilizowanego — 
przyczyni się niewątpliwie do wzajemnego na- 
wiązania sytapałji i współpracy i będzie po- 
ważnym krokiem na drodze propagandy mię- 
dzynarodowej. 


Nie ulega więc wątpliwości, że szerszy o- 
gól, a przedewszystkiem nasze sfery katolickie 
zainteresują się bliżej sierpniowym zjazdem 
„Pax Romana" i przyjdą w miarę sił i możno- 
ści — z pomocą komitetowi organizacyjnemu, 
który mieści się w lokalu Stow. Młodz. Akad; 
„Odrodzenie', Warszawa, Krakowskie Przed- 
mieście 7, m. 15a, tel. 66-21 i urzęduje co- 
dziennie, oprócz niedziel i świąt w godzinach 
11—14, 


30-Iecie kapłana, patrona Siow. Robot. 
ników Katolickich. 


W ub. środę w Warszawie obchodził 
jubileusz 30 lecia pracy kapłańskiej ks. 
prałat senator Albrecht, główny patron 
Stowarzyszenia Robotników Chrześci- 
jan. 

Po mszy św. odprawionej w kościele 
Augustynów składali jubilatowi ser- 
deczne życzenia dalszej owocnej pracy 
przedstawiciele stronnictwa Ch. D. 
Chrz. Związków zawód. i robotników 
chrześcijańskich, 


Tragiczny wypadek wojskowego 
w Jarosławiu. 


Podczas strzelania w garniżonie woj- 
skowym w Jarosławiu strzelał z ręcz- 
nego karabinu rekrut Jan Dubik. Przy 
ostatnim strzale jego ręczny karabin 
maszynowy zaciął się. Wówczas Jan O- 
strowski, kolega jego chcąc zacięcie u- 
sunąć wziął wybijacz, starając się od 
góry przez lufę cofnąć zamek. W pe- 
wnej chwili nastąpił wybuch naboju: 
odłamki tłumnika poraniły mu twarz, 
zaś kula żraniła go w brzuch, Mimo 
zabiegów chirurgicznych J. Ostrowski, 
ofiara własnej nieostrożności zmaftł, 


Nowe madmżycia na kolei w Lublinie. 


W Lublinie przyaresztowano kasjera 
kolejowego, niej. len. Stańkiewicza, 
który dopuścił się całego szeregu de- 
fraudacji. Po utworzeniu specjalnej 
kasy wyjmował z każdej serji po kil- 
kanaście biletów i sprzedawał je na 
własny rachunek. Zdefraudował: on ó- 
koło 5 tys. zł. Jest to już druga defrau- 
dacja w Lublinie, Przedtem niej. Ty- 
miński zdefraudował 70 tys. żł. 


Zaostrzenie wyróku na kap. 
Dobrzańskiego. 


Wojskowy Sąd Najwyższy w War- 
szawię rozpatrywał sprawę b. Kap. w. 
P. Stefana Dobrzańskiego, skazańeśó 
wyrokiem sądu wojskowego we Lwo- 
wie na 6 tygodni aresztu za podanie 
nieprawdziwych dat:o swojej służbie i 
studjach w meldunku służbówym. Sąd 
Najwyższy przychylając się do zażale: 
nia nieważności prokuratora lwow- 
skiego podwyższył karę dò 2 miesięcy 
więzienia, utrzymując w mocy wydale- 
nie kap. Dobrzańskiego z Wojska. 


Wiadomości z kraju. 


Minister Składkowski na inspekcji 
w Województwie Łódzkiem. 


Warszawa, 16. 6. (PAT) W dniu 
15 bm. p. min. spraw wewn. Składkow- 
ski przeprowadził inspekcję starostwa 
w Kaliszu biura samorządowego oraz 
magistratu. P. minister interesował 
się sprawami samorządu powiatowego 
oraz działalnością zarządu miasta, któ- 
re w czasie wojny jak wiadomo uległo 
całkowitemu zniszczeniu. 


Olbrzymi gmach dla starostwa 
łódzkiego. 


Wydział sejmiku łódzkiego wysunął 
projekt budowy olbrzymiego gmachu 
dla starostwa i odniósł się do władz o 
zatwierdzenie na ten cel podatku in- 
westycyjnego. 


Gadyk Alter w Warszawie. 


Do Warszawy przybył w ub. środę 
cadyk z Góry Kalwarji. Alter czło- 
wiek zażywający wśród żydostwa wiel- 
kiej sławy. Wyjeżdża on do Palestyny 
na ślub swego bratanka. Pobyt jego w 
Warszawie wywołał wśród żydostwa 
duże poruszenie. Tłum, złożony z 5 000 
osób oblegał dworzeć. Wraz z temi tłu- 
mami zjawiło się na dworcu kilku pó- 
słów i senatorów żydowskich. W czasie 
ścisku i gwałtownego naporu Szereg o- 
sób zostało poranionych. 


Samolot zawisł na drzewie. 


Na lotnisku mokotowskiem w War- 
szawie startował kap.  Filanowicz. 
Start był skierowany prosto na grupę 
drzew, stojących na skraju lotniska. 
By nie wpaść na drzewo pilot zrobił 
gwałtowny wiraż,  ześlizgnął się na 
skrzydło i wpadł na drzewo dzięki ^ze- 
miu uniknał groźnych następstw. 


Tajemniczy trup w Dniestrze. 


Ze Stanisławowa donoszą: W Dnie- 
śtrze wyłowili rybacy zwłoki nieznane- 
go mężczyznę. Sekcja zwłok wykazała, 


iż osobnik, ów. zóstał zamordówańy, o 


czem świadczy głęboka rana cięta w 
serce. Żamordowany pochodził z lep- 
szej sfery, na co wskazuje porządna 
garderoba, staranna pielęgnacja pa- 
żnogci u rąk i nóg. Nazwiska — nie 
zdółano stwierdzić, 


= ra 


Wielkie burze i gradobicia 
w całym kraju. 


Że wszystkich strón donoszę nam 6 
wielkich burżach i o klęsce gradobicia. 
Na terenie powiału nowogródzkiego; 
baranowickiego i stołpeckiego —= na 
wileńszczyźnie szalały gwałtowne bu 
rze. Grad dochodził niekiedy do wiel- 
kości kurzego jaja. W wielu miejśco- 
wościach zasiewy zostały zhiszczóńe W 
75%. Nie obesżło się bez ofiar w lu- 
dziach. 

Klęska ta nawiadziła również powiła- 
ty Małopolskie. W okolicach Rzeszowa 
grad zniszczył doszczętnie z górą 10 000 
morgów. Powybijane zostały 


- Kamień węgielny pod 


Z Warszawy donoszą: 

W ub. środę odbyło się uroczyste po- 
święcenie Kamienia węeielnego pod 
budowę Muzeum Narodowego w War- 
szawie. Poświęcenia dokonał ks. kard. 
Kakowski, Ojciec św. za pośrednictwem 
Kardynała - Sekretarza Stanu, Gaspar. 
riego, przesłał serdeczne życzenia dla 
Polski, jako oñej niezmiennej Filia fi- 
delissima Sanctae Ecclssiae  Catholi- 


szyby po kościołach, szkołach, na drze- 
wach kora została pocięta. Pod napo- 
rem rozszalałego żywiółu legły w oko- 
licy wszystkie zboża, ziemniaki. 

W okolicach Tarnowa wielkie szkody 
poniosły wsie: Wierzchosławice, Miko- 
łajowice, Ostrów, Komorów, Rudka i 
Bobrowniki Małe. W Pogorskiej Woli 
między Machowg a Szynwałdem grad 
zniszczył płody rolne w 100%. 

Również I w okolicach Jordanowa 
spadł grad niewidzianej dotąd wielko- 
ści, sprawiając ogromne szkody w za- 
siewach. 


Muzeum Narodowe. 
cae, aby gmach nowy stał się zbożnym 
wyrazem dawnej cywilizacji narodo- 
wej. Ojcieć Święty przypomina sobie, 
że, jeszcze jako Nuncjusz w Polsce, 
przytomny byt przy pierwszych usiło- 
wańisch wznięsienia gmachu, wyraża 
zatem swą radość nad urzeczywistnie- 
niem zamiaru. Telegram prosty, a ser- 
deczny, przyjęli zebrani z prawdziwem 
wzruszeniem. i 


Karpacki rozbójnik mordercą swego wspólnika. 


W Małopolsce grasuje niebezpieczny 
handyta Wasyl Iwasiuk, którego do- 
tąd policja nie zdołała przychwycić. 
Bandyta bowiem ma w górach takie 


kryjówki, że najczujniejsze oko nie, 


może go tam wyśledzić. 

W okolicy Żabiego i Kosowa rozeszła 
się wieść o zamordowaniu wspólnika 
zbrodni Iwasiuka, niej. Buczuka, któ- 
rega zwłoki znaleziono przypadkowo w. 


jednej ze szop. wśród niedostępnych la- 
sów górskich. Żamordowany Htucuł le- 
żał że strasznie zmienioną fizjognomją 
bez odzieży a na głowie widniała głę- 
boka rysa pękniętej czaszki. Przypu- 
szezać należy, iż zabójstwo Buczuka 
było dziełem rozsbójniką Twasiuka, któ- 
ry najprawdopodobniej podejrzewał go 
o zdradę. I sprzątnął go ze świata. 


W obronie fałszerza banknotów stanę- 
ła gawieńdź uliczna, 


We Lwowie przy ul. Kazimierzow- 
skiej niej. Zimerman, agent handlowy 
przytrzymiał jakiegoś jegomościa, któ- 
ry puszczał w obieg fałszywe bankno" 
ty. Gdy go prowadził do komisarjatu 
fałszerz począł wzywać pomocy, To też 
dekoła niego począł gromadzić się 
tłam, który odbił przytrzymanego fal- 
szerza banknotów, który korzystając z 
okazji zbiegł. ) 


Warjat, do którego wezwano straż 
ogniową. 


W Warszawie w szpitalu dla umy- 
słowo chorych u „Jana Bożego“ zbiegł 
pacjent. W czasie pościgu ze zwinno- 
ścią wiewiórki wdrapał się on na wy- 
soką akację. Aby go ściągnąć z wierz- 
chołka zawezwano straż ogniową z si- 
kawkami. Widząc, że nie będą z nim 
żartować, sam zszedł z drzewa. 
| Katastrofa kolejowa. 

Dnia 15 bm. w nocy na stacji Ożarów 
parowóz idący luzem najechał ña sto- 
jący pociąg towarowy. Trzy wagony 
zostały rozbite, maszynista owego pa- 
rowozu lekko ranny. 


12-letni syn gajowego siekierą rozbijał 
granat I co z tego wynikło? 


W Siedzinie, obok Jordanowa 12-let- ° 


ni syn gajowegó niej. Rei znalazł gra- 
nat ręczny. Nie wiedząc co to jest 
chwycił za siekierę i chciał rozbić gra- 
nat, który momentalnie eksplodował. 
Granat oślepił zupełnie biednego chłop- 
ca i poszarpał mu ręce. 


Ohytne brałobójstwo. 

W Ziolonej pów. Nadworna międży 
braćmi trwał od dłuższego czasu spór 
majątkowy. Kainóowy brat Kudłajczuk 
Dymitr wyprowadził brata swego do 
lasu i tam strzelił doń ż karabinu, 


Jeszcze jeden zbrodniczy mąż. 
Z Wilna donoszą: w zaścianku Ku- 


siszki: powstał. pożar w zabudowania bho t ya 
Jana Piotrowskiego, które też spone“ tn „|| 
ły. Pod resztkami spalonego domu zna- “~ RA 


leziono zwłoki „dwojga małoletnich 
dzieci. Dochodzenia Wstępne ustaliły, 
że ogień podłożył niej. Aleksander Bu- 
kowski, który w ten sposób chciał po- 
zbawić życia żonę swą i dzieci, ża- 
mieszkujące w domu Piotrowskiego. 
R DÓB ZA 
3 miesiące więzienia 
za branie „odstępnego”. 


Przestroga dla właścicieli 1 lokatorów. 
W łódzkim sądzie zapadł wyrok, ska- 

zujący niej. Józefa Góralczyka na 3 

mies, więzienia ża pobieranie i. zw. od- 

stępnego od mieszkania. 

POPRZE EOT" ANY POOR YO 


Nowa ustawa © inspekcji pracy. 
Inspektorem może być nawet robotnik. 


Warszawa, 17. 6. (tel. wł) W tych dniach 
ukazać sią ma dekret Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej o inspekcji prasy. Inspektor pra- 
sy posiada bezpośredni nadzór mad pracą. 
Będzie on miał prawo udzielania zezwoleń 
na otwarcie zakładów przemysłowych i bę- 
dzie rozjemcą w zatargach między robotni- 
kami a pracodawcami. Inspektorzy mają 
nadto prawo pociągania do odpowiedzialno- 
ści wszystkich, którzy zatrudniają niepeł- 
noletnich, lub zmuszają pracowników do 
pełnienia obowiązków w warunkach nićod- 
powiadających wymogom zdrowia. Inspók- 
torem może Zostać robotnik, mający ża S0- 
bą conajmniej 5 lat pracy zawodowej. We- 
dług tej nowej ustawy, inspektor ma prawo 
żądać od pracodawcy w ciągu okresu czasu 
dokonania remontu, przeróbek i inowacyj, 


`| koniecznych do podniesienia warunków 


zdrowotnych. A 


Kto wygrał na loterii? 


W drugim dniu ciągnienia (II klasy 
15-tej Państwowej Loterji główrtiejsze 
wygrane padły na numery: 

1000 zł na nr. 15 666; 

500 zł na nr. 17 769; 

466 zł na nr. 28490; 

306 zł na n-ry: 10119, 40698, 61 850 


„li 84518 


s 


HU 
yt i 


W 


Wielcy lotnicy i 
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„DZIENNIK BYDGOSKI" 


małe skandale. 


Messrs. Chamberlin and Levine w Berlinie. 


Policia i prasa. — „World-copyright" i jego skutki, — Jechać 


do Warszawy czy nie 
Ń 


jechać? — Żywa reklama dia filmu 
„Fridericus Rex", 


{Od własnego korespondenta berlińskiego.) 


Berlin, 16 czerwca. 


Berlińska „B. Z. am Mittag“ na- 
zwała pierwszego pasażera lotniczego 
nad Oceanem „szefem reklamy wła- 
snego marzenia“; p. de la Fouchar- 
dióre, paryski Makuszyński, twierdzi, 
że Mr. Levine jest pierwszym wogóle 
bohaterem awjacji od czasów Ikara: 
inni bowiem byli „bohaterami zawo- 
dowymi*, nasz Amerykanin z Wilna, 
raczej (żydek, jak nazwisko wskazu- 
je) „bohaterem-amatorem'. 


Nie wiem, czy ktokolwiek poruszył 
inne, mojem zdaniem, bardziej odpo- 
wiednie podobieństwo: Charles A. Le- 
vine przypomina chyba najbardziej 
Nathana Rotszylda, późniejszego lor- 
da Natana, po bitwie pod Waterloo. 
Jak wiadomo, udzielił Natan Rot- 
szyld, londyński frankfurtczyk, po- 


„ważnych kredytów koaljantom, zwal- 


ać 
z 


A 


gi 


iu 


jadł) > 
m 


Š 


al 


SIÓCE: 


"= 


EELIS 


 czającym Napoleona „stu dni“; pod- 


czas bitwy pod Waterloo przypatry- 
wał się Rotszyłd, trzęsąc się ze stra- 
chu, zmaganiom, od których zależał 
łos Europy, a.również i jego. Gdy 
Blücher nadchodził, zrozumiał Rot- 
szyld, że bitwa jest rozstrzygnięta; i 
oto człowiek ten, nieznoszący morza, 
wynajmuje łódź rybacką i z zakrytą 
twarzą, przeprawia się przez Kanał 
wśród rozszalałej burzy. Nawpół 
martwy przybywa. do Londynu, uka- 
zuje się rozbity na giełdzie; nic nie 
mówi, ale wywołuje wrażenie, że 
„Napoleon ante portas“ (u drzwi). Pa- 
nikę giełdową, która trwa aż do przy- 
bycia kurjera z pola bitwy — a wy- 
wołał ją sam Rotszyld gotowością 


wyzbycia się swoich papierów — wy- 


„zyskuje chytry bankier, aby za po- 


średnictwem osób trzecich zakupić 
olbrzymie ilości papierów wartościo- 
wych. Kurjer z wieścią o zwycięstwie 
pod Waterloo przybywa; giełda zwyż- 
kuje jak szalona; Natan Rotszyld po- 
łożył podstawy pod bogactwo swego 
domu. — Podobnie Levine: ryzyko- 
wał życie, wygrał je i chce wygrać te- 
raz wszystko — do czego ma zresztą 
prawo. 


Faktem jest, że przyjazd lotników 
amerykańskich do Berlina zakropio- 
ny jest obficie nietylko ulubionem pi- 
wem pilzneńskiem Chamberlina, ale 
również szeregiem skandali i skanda- 
lików. Atmosfera berlińska różni się 
tem wielce od dziwnie wzniosłego 
przyjęcia Lindbergha w Paryżu. 
25letni pułkownik Lindbergh jest też 
postacią niemał mityczną. Chamber- 
lin i Levine są bezwątpienia dzielny- 
mi ludźmi, ale brak im tej głorioli 
bezinteresowności, otaczającej „the 
flying fool" — skrzydlatego szaleńca. 


"Tak się jakoś złożyło, że skandale 
w Berlinie poprzedziły przybycie lot- 
ników. Prezydjum policji m. Berli- 
na, dzięki arogancji paru majorów i 
voruczników policji, narobiło nielada 
bigosu i naraziło sobie całą bez wy- 
jątku prasę — krajową i zagranicz- 
ną. Najlepsze miejsca na lotnisku za- 
jęte były przez ciotki, babki i przyja- 
ciółki panów oficerów policji, któ- 
rym się zdawało, że są w koszarach 
i mają do czynienia z rekrutami. O- 
pasły prezydent policji, b. funkcjona- 
rjusz socjalistycznych związków za- 
wodowych, musiał gorzko wyrzucać 
podwładnym oficerom ich postępo- 
wanie wobec publiczności i prasy; 
szef prasowy rządu niemieckiego 
miał też przykre bardzo rozmowy; 
dla całokształtu należy dodać, że po- 
sterunkowi policji, t. zw. wachmi- 
strze, zachowywali się poprawnie — 
niech ich szefowie na drugi raz bio- 
rą przykład z dołu!.. ` 


Drugim skandalem, tym razem do- 
tkliwym dla lotników, był fakt, że 
monopolizująca komunikację lotni- 
czą w Niemczech „Lufthansa“ nie u- 
ruchomiła ani jednego aparatu na 
przyjęcie lotników na granicy nie- 


mieckiej i pokazanie im drogi do 
Berlina. Dzięki temu lotnicy dwa -ra- 
zy zmylili drogę, dwa razy lądowali, 
za drugim razem złamali śmigło i 0- 


trzymali wprawdzie dyplomy obywa- 


teli hoforowych m. Cottbus (Chocie- 
buża), nie zdołali jednak dopiąć re- 
kordu New-York—Berlin. Jak dono- 
si „Tagebuch“, policja koło Eisleben, 
gdzie lotnicy wylądowali po raz pier- 
wszy, przysłała następujący meldu- 
nek do Berlina: „Wyłądowali dwaj 
lotnicy, którzy twierdzą, że przyfru- 
neli z Ameryki. Śledztwo w toku“. 
Inteligeantnemu nadawcy raportu ży- 
czymy serdecznie powodzenia!. Po- 
dobne zajście miało miejsce przy 
drugiem łądowaniu: jakiś leśniczy, 
w asyście dwóch gajowych, żadną 
miarą nie chciał pozwolić na odjazd 
łotników do Chociebuża przed zapła- 
ceniem odszkodowania za „potrato- 
waną łąkę. 

Kolejnym skandalem była t. zw. 
„konferencja prasowa“ w ambasa- 
dzie amerykańskiej w Berlinie. Kiedy 
grono dziennikarzy niemieckich i za- 
granicznych, spragnionych wiadomo- 
ści, zaczęło rozpytywać lotników, w 
jakich warunkach odbyli lot swój 
nad Oceanem — usłyszano z wiel- 
kiem zdumieniem, że, niestety, lotni- 
cy nic mie mogą odpowiedzieć, gdyż 
wyłączne prawo na ich drogocenne 
zwierzenia sprzedali wydawnictwu 
„New York Times“. Pismo to zapew- 
niło sobie prawo przedruku na cały 
świat; zwie się to „world copyright"; 
obrotny Mosse (nakład „Berliner. Ta- 
geblattu') zapewnił sobie zaraz pra- 
wo wyłacznego przedruku na Niem- 
cy w nowokupionem „8 Uhr-Abend- 
blattu*. Tak więc na łamach „8 Uhr 
Abendblattu* opowiadają lotnicy o 
swej podróży, przyczem co dwadzie- 
ścia wierszy czytamy: „Levine, śmie- 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 
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Nie wszystko ZŁOTO ` 
fe sę ŚWIECI! 


Wyroby zagraniczne nie są lepsze 
od polskich, “aas 
Czekolada nasza wyrablana z naj. 
przedniejszego Ziarna kakaowego, 
przewyższa dobrocią i smakiem 


jąc się, powiedział to..., Levine zamy- 
Ślił się i powiedział tamto...“ i tak da- 
lej. Nie dość na tem. Ponieważ pra- 
sa niemiecka zaczęła podawać „błęd- 
ne i nieuprawnione informacje“, wy- 
drukowało „8 Uhr Abendbl.* facsimi- 
le (podobiznę) listu obu lotników, za- 
pewniającego bulwarowemu pismu 
wyłączność na Niemcy. Takie zbyt 
kupieckie postępowanie lotników 
rozgoryczyło prasę, która nie szczę- 
dziła ostrych przymówek kupcom- 
bohaterom... 

Poseł połski w Berlinie, minister 
Kazimierz Olszowski, udał się do 
gmachu ambasady, Stanów Zjedno- 
czonych i zaprosił obu lotników, 
imieniem rządu polskiego, do Polski. 
Lotnicy dali odpowiedź wymijającą: 
mają tyle zaproszeń, że nie wiedzą 
jeszcze, czy będą mogli przyjechać i 
kiedy; po paru dniach ukazały się 
wiadomości prasowe, że jednak 
Chamberlin i Levine wybierają się 
do Warszawy. Jednocześnie jednak 
opublikował „Berliner Lokal-Anzei- 
ger“ osławionego propagandziarza 
dr. Hugenberga dwie depesze war- 
szawskiego korespondenta pisma, 
stwierdzające ostre ataki na lotni- 
ków-geszefciarzy, jakie ukazały się 
w prasie warszawskiej.  Korespon- 
dent wobec tego wyraża zdziwienie, 
jak mogli lotnicy przyjąć zaproszenie 
do. Warszawy; niech się uspokoi i 
przeczyta niemniej ostre artykuły w 
szeregu pism berlińskich z „Reichs- 
wart“ hr. Reventlowa na czele. 


Następnego dnia, zaraz po przyby- 
ciu lotników, wyświetliły wszystkie 
kina berlińskie (a jest ich dobre pa- 
ręset) film, przedstawiający przylot 
lotników, owacje itp. historyjki. Po 
paru dniach czytamy w szeregu pism 
wielkie ogłoszenie: Ufa-Palast am 
Zoo. Dziś na drugiem przedstawieniu 
osobiście obecni byli Chamberlin i Le- 
vine. Pod spodem zaś malutkiemi li- 
terami: Fridericus Rex. — Wznowie- 
nie „patrjotycznego* filmu o „Fryde- 
ryku Wielkim“ uświetnili więc swą 
obecnością Mr. Clarence Chamberlin, 
lotnik U. S. Navy czasu wojny świa- 
łowej'i'Mr. Charles A. Levine U. S. A. 
— Wilno (Połand — Europe). 

l Dr. Al—ski. 
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Dają lekki, elastyczny chód. 


Z Rosji Sowieckiej. 


Sowiety tłumią bezwzględnie powsta- 
nie Kirgizów. 


Na terenie Kirgizji przeprowadzone 
zostały masowe aresztowania w zwią- 
zku z wrzeniem panującym wśród lu- 
dności. Kirgizja jest obecnie na stopię 
stanu oblężenia. 


Aresztowania żydów w Rosji. 


Terror, który rozpętał się w państwie ' 
sowietów po morderstwie 'warszaw- i 
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Dwaj bracia sylamscy. 


skiem zatacza coraz to szersze kręgi. : 
Ostatnio prześladowania dotknęły i to- 
lerowanych dotąd częściowo sjonistów 
i Poalej Sjon. Aresztowania żydów w 
szczególności w wielkich miastach 
przybrały formy masowe. W ciągu dni 
ostatnich w różnych częściach kraju a- 
resztowano przeszło 200 ludzi, z czego 
połowa na terenie ukraińskim. 
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Aresztowania w Piotrogrodzie i Twerze 


Śledztwo w sprawie morderstwa wy- 
bitnego komunisty Turowa stwierdziło 
pewien związek pomiędzy ,zamachem 
bombowym w Leningradzie a ostatnim 
zamachem terrorystycznym. W zwią | 
zku z tem przeprowadzono nowe aresz- j 
towania w Leningradzie i w Twerze. 


NE 


Rosenholz wierzy w szybkie załagodze- 
nie zatargu sowiecko - angielskiego. 


Moskwa. (AW)  Rosenholz złożył d 
radzie komisarzy ludowych  sprawo- A 
zdanie z obecnego stanu stosunków an- ag 
gielsko - sowieckich. Ze sprawozdania 3 
tego wynika, iż stosunki między obu 1 
państwami rychło zostaną przywróco- 
ne. Przed odjazdem z Londynu konie- 
rował Rosenholz z ambasadorem Nie- 
miec w Londynie, który miał odrzucić 
myśl pośrednictwa niemieckiego w 
konflikcie anglo - sowieckim. 


Wzamian za Kredyty od Niemiec so- 
wiety oddają Niemcom interesy „Arco- 
su“ w Londynie. ` * 


Krążą pogłoski, że interesy „Arcostu” » 
w Londynie objęte będą przez pewne . 
towarzystwo «niemieckie. Rząd sowiec- 
ki wydał rozporządzenie, aby złoto de- 
pozytowane w bankach angielskich 
przeciągnięte zostało do banków nie- 
mieckich, Jest to zdaje się suma około ` 
10 miljonów rubli. Wszystka ta suma. 
ma być ulokowana w , bankach nie- - 
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mieckich, Zarządzenić to ma stać w  . 
związku z dążeniem do uzyskania kre- à R 


dytów od Niemiec. 
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o tyczaą wyłącznie miast. 
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-Brak pracy w Rosji. 


YDGOSKI" 


* Półtora miljona bezrobotnych, którym grozi nędza i głód, 


Ciekawe dane, dotyczące wciąż wzra- 
stającej klęski bezrobocia w państwie 
Sowietów, komunikuje moskiewski ko- 
respondent tygodnika londyńskiego 
„Obserwer*. Według tych danych, no- 
_ towały giełdy pracy Związku Sowie- 
tów w początku bieżącego roku 1271000 
bezrobotnych, czyli o 320000 więcej, a- 
niżeli w początku 1926 r. Gdy nadto 
weźmie się pod uwagę że trudna do u- 
stalenia, ale niewątpliwie znaczna licz- 
ba osobników, niemających Bracy, nie 
zadaje sobie trudu pąddawania się u- 
ciążliwej, a co gorsza, bezowocnej biu- 
. rokratycznej formalistyce rejestracyj- 
nej lub też z tych czy innych wzglę-, 
dów, nie chce się rejestrować — śmiało 
podnieść można cyfrę bezrobotnych do 
1 i pół miljona co jak na kraj wybit- 
nie rolniczy, jest licabą nader znaczną. 

Cyfry, podane przez giełdy pracy, do- 
Mnóstwo wie- 
 śniaków, którzy bądź z powodu braku 
bydła pociągowego i roboczego czy ma- 
szyn, bądź z racji nieekonomicznie dro- 
bnych działek ziemi do upfawy — po- 
zbawieni są pracy. w ciągu znacznej 
części roku, zupełnie nie poddaje się 
rejestracji, dotyczącej wyłącznie robot- 
ników zajętych w przemyśle, oraz pra- 
cowników biurowych. 

Sowieckie dane urzędowe stwierdza- 
ją, że podczas jednego roku pracy, to 
znaczy od września 1926 roku do wrze- 
śnia 1927 roku liczba robotników fa- 
brycznych wzrosnąć ma, wedle obli- 
czeń o 150 tysięcy. Te same dane urzę- 
dowe stwierdz, jednak zarazem w cią- 
gu ostatnich trzech lat stały napływ 
wieśniaków do *miast, w liczbie, do- 
chodzącej do miljona rocznie. I tw szu- 


rolnicy; na następne 20 proc. składają 
się biuraliści i urzędnicy, którym dał 
się we znaki system oszczędnościowy, 
wprowadzony: do biur i urzędów; 10 
proc. bezrobotnych stanowią iachowi 
robotnicy, zatrudnieni dawniej przy fa- 
brykacji męskich kołnierzyków itp. na 
które riema w Rosji Sowieckiej zapo- 
trzebowania, pozostałe 10 proc, na ró- 
żne zawody poza fabrycznemii. 

Władze sów. nie wynalazły żadnych 
nowych metod walki ze złem bez- 
robocia, pomimo, że sumy, użyikowane 
na ten cel, wzrastają z roku na rok 
wraz z wzrostem ogólno państwowego 
i lokalnego budżetu. Około 400000 bez- 
robotnych otrzymuje zapomogi z pań- 
stwowego Instytutu Ubezpieczeń Spo- 
łecznych. Żapomogi te, obliczane są na 
podstawie 20—33 proc. zarobków, czy 
pensji, jaką otrzymywał wspierany i 
rozciągają się na okres 6—9 miesięcy. 
Przeciętne subsydjum pierwszej kate- 
gorji, płacone wykwalifikowanym ro- 
botnikom i urzędnikom, wynosiło. 16 
rubli miesięcznie Ogółem bezrobotni o- 
trzymali w ciągu 1925/26 roku robocze- 
go zapomóg państwowych za  pośre- 
dnictwem Instytutu — 45 miljonów ru- 
bli, która to suma zwiększyła się do 
64 miljohów rubli w roku 1926/27. .W 
ciągu 1926 roku wypłaciły nadto zwią- 
zki robotnicze swoim zrzeszonym bez- 
robotnym około 9 miljonów rubli. Bud. 
żet państwa na rok obecny asygnuje na 
pomoc dla bezrobotnych 8100000 rubli, 
przeważnie w postaci subsydjowanych 
robót publicznych, zaś lokalne ciała 
administracyjne i organizacje przemy- 
słowe mają zaokrąglić sumę tę do 15 
miljonów. Wszystko to wszakże jest 


kać należy przedewszystkiem źródła | kroplą w morzu nędzy, jaką stwarza 
bezrobocia. Około 60 proc. HW a i się w ZSSR. coraz gwałto- 


nych stanowią  niewykwalif'kowani 


wniej klęska bezrobocia. 


Pośrednictwo Stresemanna w zatargu 


Berlin, 17. 6. (Pat.) „Lokal Anzeiger“ 
wyraża niezadowolenie z powodu krą- 
żących w Berline pogłosek, iż Strese- 
mann ma odegrać pewną rolę pośredni- 
czącą pomiędzy Rosją a Anglją. „Lo- 
kal Anzeiger“ oświadcza, że w obec- 
nych warunkach Niemcy zrobiłyby do- 
brze, pozostawiając komu innemu za- 
komunikowanie Chamberlainowi tego, 
co powiedział Cziczerin pod jego adre- 
seni. Należy jednak mieć nadzieję że 
wobec niezwykłego chłodu, jaki pa- 
nował na obiedzie pożegnalnym w am- 
basadzie sowieckiej w Berline, przed 
odjazdem Stresemanna, Nieħcy wi- 
docznie wyraźnie nakreśliły sobie rolę, 
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sowiecko-angielskim? 


jaką w stosunkach  angielsko-sowiec- 
kich zamierzają odegrać. 
Równocześnie „Voss. Ztg. w depe- 
szy 7 Paryża zaprzecza kategorycznie 
pogłoskom, jakoby Stresemann proszo- 
ny był przez Cziezerina o zakomuniko- 
wanie Chamberlainowi całego szeregu 
osobistych propozycji. Dalej korespon- 
dent „Voss. Ztg.' zaprzecza dalszym 
pogłoskom, jakoby ambasador francu- 
ski w Moskwie p. Herbette, który bawi 
chwilowo w Paryżu, na urlopie, miał 
odbyć z Briandem przed jego odjazdem 
do Genewy dłuższą rózmowę, w czasie 
o możliwości porozumienia między 
Francją a Rosją. 5 
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| której miał się wyrazić pesymistycznie 


Anglii. 


(Od własnego korespondenta „Dziennika Bydgoskiego. ') 


Sowiety zaprosiły Angiję, aby 


wysłała ze 20 chłopców dla 


zwiedzenia szkół rosyjskich, — Anglia nie odpowiedziała na 
te zaprosiny — odmówiła paszportów. — Rady Cooka. 


Doniosłem był wam, że bolszewicy 
zaprosili byli przed paru miesiącami, 
aby Anglja wysłała ze 20 uczniów gi- 
mnazjalnych dla zwiedzenia Rosji, 
jej szkół i jej urządzeń wychowaw- 
czych. Rząd angielski nie odpowie- 
dział oczywiście na te zaprosiny, ale 
komuniści angielscy wzięli tę sprawę 
w swe ręce i teraz przedstawili urzę- 
dowi  paszportowemu kilkunastu 
chłopców po lat jedenaście i dwana- 
ście, żądając paszportów do Rosji. 
Urząd odmówił wydania paszportów. 
Natenczas Cook, który mieszka teraz 
stale w Moskwie, zawiadomił komu- 
nistów, że wszystkie okręta rosyjskie 
otrzymały od Sowietów rozkaz, aby 
jeżeli w jakimkolwiek porcie zgłoszą 
się do nieh dzięci angielskie, prze- 
wiozły je bezpłatnie do pierwszego 
lepszego portu rosyjskiego i oddały 
'w ręce władz. Cook proponuje zatem, 
aby komuniści postarali się przemy- 
cić te dzieci bez paszportu do Holan- 
dji, Belgji lub Niemiec, i tam je osa- 
"_. dzić na okręt rosyjski. Liczy on na 

` to, że byłaby, ta bardzo skuteczna 


propaganda komunizmu, 
byłyby zachwycone urządzeniem 


szkół rosyjskich i tą swobodą, jaka | 


bo dzieci! 
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tam panuje, a przytem przygotowa-; 


noby dla nich osobne wykłady, jak 
maja się zapatrywać na religję, na 
władzę, rodziców, na stosunek do na- 
uczycieli, którym uczniowie mogą 
dawać dymisję, jeżeli im się nie po- 
dobają itd. Cook w swym liście twier- 
dzi, że każdy 12--letni Rosjanin jest 
dwa gazy rozumniejszy, to jest dwa 
razy więcej umie od 12-letniego An- 
glika. 
Rozłam w angielskiej 
Pattji Pracy. 


Londyn. (AW) W łonie Partji 
Pracy nastąpił rozłam. Organizacja 
górników okręgu Mansfield utworzyła 
własną organizację pod nazwą „Apoli- 
tyczny związek zawodowy górników“. 
Do organizacji tej przyłączył się sze- 
reg innych okręgów górniczych, m. in. 
okręg Nottinghamu. Z pośród wybit- 
nych osobistości akces do nowej orga- 
nizacji zgłosił Frank Hodges. 


i 


niedziela dnia 19 czerwce iosi i. 


Walka o morską prowincję 
między Chile a Peru. 
Spór o Tacna - Arica. 


Nawy Jork, 17. 6. (PAT) Zatarg 
peruwiańsko - chilijski w sprawie te- 
rytorjum Tacna ~- Arica zarysował się 
ponownie w związku z dymisją dele- 
gata chilijskiego w obradującej w No- 
wym Jorku komisji delimitacyjnej (dla 
wykreślenia granicy). Wprawdzie nie 
ogłoszono w tej sprawie jeszcze żadne- 
go komunikatu, lecz biuro Reutera do- 
wiaduje się, że powodem incydentu 
jest odmowa rządu chilijskiego przy- 
jęcia pewnych zmian w procedurze ko- 
misji, zaproponowanych przez przed- 
stawiciela Stanów Zjednoczonych. 


* * 
* 


Prowincja Tacna - Arica wydarta | 


została w tak zwanej wojnie o saletrę 
(1879—1883), narzuconej Peru i Boliwji 
przez chileńczyków. Boliwja pozbawio- 
na została w ten sposób dostępu do mo- 
rza, Wedle warunków pokojowych 
miał się odbyć plebiscyt po pewnym 
terminie. Sprawa tego plebiscytu ją- 
trzy stosunki międzypaństwowe w A- 
meryce Południowej. 


STANISŁAW BORUŃ (Warta) 


"w ogródku uwiądł kez... 


Nim znikną brzaski zórz, 
Giówkę w wianuszku róż 
Na piersi mojej złóż... 


W ogródku kwitną bzy, 
Śnić będziem złote sny 
Kochanko moja Ty... 


Wonnieją wianki róż, 
Słowiczek dzwoni tuż, 
Miłością szepce gaj... 
Prześniony życia maj... 


. . „ » . . . 


W ogródku uwiądł bez, 
Kochania dobiegł kres, 
Gdzieś się rozwiały Sny... 
Zostały tylko... łZy... 


Zgon cesarza ludowego. 


Ludwik Chrystjan Hausser, nazywa- 
my „cesarzem ludowym | prezyden- 
tem Stanów Zjednoczonych Europy", 
zmarł w Berlinie, zapomniany i o- 
puszczony przez wszystkich. 


(Wiad. własna „Dziennika Bydg.*). 


Na przedmieściu Berlina Neukóln 
zmarł przed kilku dniami po dłuż- 
szej chorobie, w szpitalu tamtejszym, 
Ludwik Chrystjan Hausser, który u- 
zurpował sobie tytuł „cesarza ludo- 
wego“ i „prezydenta Stanów zjedno- 
czonych Europy“. 

Była to osobistość, znana w Szero- 
kich kołach politycznych Niemiec i 
Szwajcarji, szczególnie z dziwactw;y 
jakiemi nie lada jaki zboczeniec 
mógł się „poszczycić“. Hausser, u- 
mierając liczył lat zaledwie 40. Przed 
wojną należał on do partji chrześci- 
jańskiej i na tle religijnem doznał 
obłędu, ale nikt nie mógł się zorjen- 
tować, że jest to zboczeniec, mimo, iż 
działalność jego Stała w wielkiej 
sprzeczności ze zdrowym rozsąd- 
kiem. ; 

Na kilka lat przed wybuchem woj- 
ny światowej przybył Hausser do Pa- 
ryża, gdzie utworzył kilka sekt reli- 
gijnych, oraz dostrzegł w sobie nagle 
wielkie posłannictwo kulturalne i po- 
lityczne, a kiedy z wybuchem wojny 
stracił wszystko, cały majątek, jaki 
kiedyś: posiadał, popadł w jeszcze 
większy obłęd, wyjechał do Szwajca- 
rji, gdzie ogłosił się zbawicielem 
ludzkości, i Mesjaszem. Wreszcie po 
wybuchu rewolucji w Niemczech 
przybył do Berlina i utworzył tam 
nowe stronnictwo, w którego zwolen- 
ników wpajał „rzeczy nowe“ — życie 
sensacją i mistycyzmem. Häusser u- 
miał do tego stopnia oddziaływać na 
ludzi, że przy wyborach do parlamen- 
tu niemieckiego. w r. 1924 uzyskał z 
górą 50 tysięcy głosów, co jednakże 
nie wystarczyło, ażeby został po- 
slem, 


Największym skandalem, jaki spo- 
wodował Hausser, były zaręczyny je- 
go z panną Pohl, córką admirała ma- 
rynarki niemieckiej, w r. 1922 (admi- 
ral Pohl był znanym przyjacielem o- 
statniego cesarza Niemiec). 

Zaraz po zaręczynach ukazało się 
w dzienniku „Berliner Lokalanzei- 
ger“ wielkie ogłoszenie w języku 
francuskim, donoszące o uroczysto- 
"ści zaręczynowej w domu wielkiego 
dygnitarza militaryzmu niemieckie- 
go. Zaręczyny odbyły się w domu 
hrabiego Bothmera, jednego z b. do- 
wódców armji niemieckiej w czasie 
wielkiej wojny. 

Fakt ten wywołał wielkie oburze- 
nie i protest ze strony związku ofi- 
cerów marynarki niemieckiej, oraz 
ze strony sfer arystokratycznych, na- 
wet w prasie piętnowano pannę Pohl, 
że chce oddać rękę zboczeńcowi, któ- 
rego Z tej strony poznały już różne 
kraje. Wreszcie panna Pohl, bardzo 
zawstydzona, ' zerwała zaręczyny 1 
złożyła oświadczenie publiczne, 0- 
śmieszające niedoszłego jej męża. | 

Jeszcze niedawno ukazywał się 
Hiusser na ulicach Berlina, raz z 
długą, dobrze utrzymaną brodą, to 
znów wygolony zupełnie, a na licz- 
nych słupach reklamowych Berlina 
wisiały jego plakaty, w których zale- 
cał kobietom noszenie ubrań męskich 
ponieważ mają one prawo do równo- 
uprawnienia, przyczem wskazywał 
na niebezpieczeństwo, grożące kobie- 
tom, jeżeli nie skorzystają z jego na- 
kazów... f 

Przed kilku miesiącami Häusser 
zachorował ciężko i, wyczerpany ma- 
terjalnie, został przyjęty do szpitala 
miejskiego, gdzie zapomniany i opu- 
szczony przez wszystkich, nie docze- 
kał się obwołania go przez narody 
świata „cesarzem ludowym“, ani 
„prezydentem stanów zjednoczonych 
Europy“... 

E ea niaan a. ar a eaa a 


Wybory w Irlandji. 


Londyn, 16. 6. (Pat) Ostateczny rezultat 
wyborów do: parlamentu Wolnego Państwa 
Irlandzkiego przedstawia się jak następuje: 
partja rządowa 46 mandatów, stronnictwo 
de Valery 44, Labour Party 22, farmerzy 11, 
Liga Narodowa 8, sinnfeiniści 6 i niezale- 
żni 15. 


* * 


* 
W poprzednim parlamencie, który po- 


* chodził z wyborów w 1923 r. (sierpień) re- 


; publikanie (stronnictwo de Valery mieli 
również 44 głosy), robotnicy 14, farmerzy 15, 
niezależni 17. Partja rządowa miała 63 man- 
daty. De Valera nie uznaje ugody z Anglją 
i odmówił udziału pracy w parlamencie 
wraz ze swymi stronnikami. Obecne wybo- 
ry pogorszyły jeszcze stosunek głosów rzą- 
dowych do opozycji. De Valera zapewne je- 

dnak i tym rażem w sejmie się nie pojawi. 
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Przesilenie rządowe 
w Chinach. 


Pekin. (PAT) Wellington Koo ustą- 
pił ostatecznie ze stanowiska prezesa 
rady ministrów i min. spraw zagr. 


Czang - Tso - Lin głównodowodzącym 
„wojsk przeciwbolszewickich, 


Pekin, 16. 6 (PAT) Czang - Tso - 
Lin i inni dowódcy wojsk północnych 
ogłosili telegram okrężny, zapowiada- 
jący że Czang - Tso - Lin obejmuje sta- 
nowisko generalissimusa wszystkich 
wojsk, walczących z armią czerwoną. 


Wichrzyciele sowieccy w Chinach 
staną pzzed sądem, 


Pekin, 16.6 (PAT) Śledztwo w 
sprawie 15 obywateli sowieckich, are- 
sztowanych w czasie rewizji w posel- 
stwie sowieckiem w Pekinie, zostało 
już zakończone: Cały zebrany materjał 
przekazany został sądowi. 


Pekin, 16. 6. (PAT) Sprawa pani 
Borodin i trzech sowieckich kurjerów 
dyplomatycznych wyznaczona została 
na dzień 17 bm. W procesie tym wystę- 
pować ma znany adwokat amerykań- 
ski Fox. 


Poslem sowieckim w Chinach zostanie 
Rosenhoiz. 

Moskwa. (AW) Były charge d'af- 

faires w Angiji, Rosenholz objąć ma 

placówkę dyplomatyczną w Pekinie, ' 
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*r. 138. 
WAŻNE DLA GOSPODYŃI 


W bieżącym tygodniu odbędą się pokazy 
prania idealnym środkiem samspiorątym 


„Be A BR D N“ 


w następujących skiadach: 
wponiedziałe, 20.6. w firmie Józ Molenda, Siankiawiczs 63 


we włorek, 216.  » Jan Grzybowski, Bocianowo i 
w środę, | 22.5. „ Paul Wedell, Św. Trójcy 
w czwartek, 23.6. o „ 4. Grzęda, Dworcowa 33 
w piatek, 246. » Paul Raddalz, Grunwaldzka 35 
w sobot, 25.6. „ Jan Gąszczak, Dworcowa 31, 


Pokazy te nie obowiązują do kupna i każda 
gospodyni może się na nich zapoznać z racjo- 
nalną metodą prania. 
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OBRAZKI Z MIASTA. 
Brak moneiy zdawkowej. 


Restauracja, taka sobie restauraaja. Zre- 
sztą co to kogo obchodzi? Dość, że pier- 
wsza lepsza restauracja. 

— Panie starszy, płacić! 

— Jeden momencik, już idę! 

— Miałem kotlet cielęcy i... 

— Ja tu mam wszystko zapisane. Pan 
płaci trzy złote i dwadzieścia groszy, do te- 
go dochodzi dziesięć procent, to razem trzy 
Złote i pięćdziesiąt i pięć groszy. 

— Ależ, panie! Powinien pan policzyć 
tylko trzy złote i pięćdziesiąt groszy, albo 
pięćdziesiąt dwa grosze. Dlaczego pan li- 
czy więcej? 

— A, widzi pan, u nas się zaokrągla 


to już nasza taka zasada. 

Niechcąc się przekomarzać z „panem 
starszym“, bo i czasu na to nie było, wy- 
jąłem dwa papierki dwuzłotowe i płacę. 
Nadzwyczaj uprzejmy pan starszy, czy — 
jak go tam nazwać — stołowy, wydał mi 
z tego 40 groszy i głosem słodkim zwrócił 
się do mnie: 

— Nie ma pan pięciu groszy? 
nie mam. 

— I ja nie mam — odparłem już zły, 
tem więcej, że śpieszyło mi się bardzo. 

— W takim razie płaci pan okrągłe trzy 
złote i sześćdziesiąt groszy. 

Zapłaciłem, zakląłem w duchu na pana 
stołowego, który mię — jak to mówią — 
nabit w butelkę i pobiegłem do pewnej ka- 
wiarni w ogródku, gdzie oczekiwali na 
mnie znajomi, z którymi miałem omówić 
jakąś ważną sprawę. 

„W ogródku nie wypadało przecież sie- 


zawsze w górę, najmniej na pięć groszy, "| 


Bo ja 


-.Azióć przy pustym stóliku, tak „ła sucho“, 
~-a ponieważ przyrzekłem komuś, że wódki 


pić nie będę, przeto zamówiłem szklankę 
herbaty i zaraz płacę. 

— Pięćdziesiąt i pięć groszy — powie; 
dział pan stołowy. | 
Nie miałem drobnych, tylko złotego. 


RE haghi ta Sadata 23 PEER SENEE 


przed zbyt krótkiemi sukienkami. 


„DZIENNIK BYDGOSKI" 


— Nie ma pan pięciu groszy? 

— Nie mam! 

— Bo ja też nie mam — odparł pan sto- 
łowy, rzucając równocześnie na Stół 40 gro- 
szy, t. j. policzył mi za herbatę 60 groszy. 

Tego już było zawiele, — zwróciłem się 
więc do niego ze słowami: 

— Przecież w Polsce mamy poddostat- 
kiem monety zdawkowej, — dlaczego się 
pan o nią nie postara? = 

— O, panie, — odparł stołowy, — to ja 
musiałbym nosić worek z pieniędzmi!... 

— A niech pan nosi nawet worek, — 
dodałem, już zirytowany, — ale mnie pro- 
szę wydać należne pięć groszy! 

— Ale ja panu już powiedziałem, — że 
nie mam, — słowo honoru, nie mam! 

— Dobrze, niech pan zatrzyma te pięć 
groszy, a ja napiszę o tem w „Dzienniku 
Bydgoskim“, to możę w przyszłości. będzie 
pan miał drobne. 

Słowa te podziałały jak różdżka czaro- 
| dziejską i stołowy, zmieszany bardzo, nie- 
zważając wcale na dane przed chwilą sło- 
wo honoru, natychmiast znalazł pięć gro- 
szy, wręczył mi je bardzo uprzejmie, po- 
czął się gęsto tłumaczyć i, kłaniając Się na 
wszystkie strony, odszedł do innych gości. 

Ciekawy też jestem, czy restauratorom 
wiadomo, że kelnerzy biorą 70 groszy za fi- 
liżankę kawy, która kosztuje 60 groszy? 
Cóż oni na to? Dlaczego ma gość stracić 
cztery grosze, skoro kelner nie chce stracić 
jednego grosza? 

Zgrzyt. 
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Gorszace wybryki. 


Dn. 17 bm. o godz. 7.30 rano ulica Dwor- 
cowa była widownią gorszącego zjawiska. 
Jakaś „panienka* zwracała powszechną u- 
wagę przechodniów swym niezwyle fanta- 
stycznym strojem, mianowicie, niezwykle 
krótką sukienką, sięgającą daleko powyżej 
kolan, podobną do stroju baletnicy. Star- 
sze panie żegnały się na ten widok, a liczni 
przechodnie oglądali się za policją, która- 
by położyła kres tego rodzaju wybrykom. 
Na szczęście zjawił się funkcjonarjusz po- 
licji, który odprowadził ekscentryczną 
dziewoję do oddziału Śledczego. Dowiadu- 
jemy się, że kierownik policji śledczej 
skutkiem powtarzających się tego rodzaju 
wybryków, wydał rozporządzenie, aby takie 
„napół ubrane“ kobiety bezwzględnie do- 
prowadzać i wylegitymować na policji. Za- 
rządzenie to jest tem więcej uzasadnione, 
że kobiety, znajdujące się pod dozorem po- 
licji obyczajowej, wymykają się z pewnych 
miejscowości, przybywają do Bydgoszczy 
na „gościnne występy“ i wywołują podobne 
zgorszenia, jak owa panienka, która jest z 
zawodu  kasjerką. Przestrzegamy AM 
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Felieton tygodniowy. 
(25 tysięcy pomylonych, — Niezrozumiałe 
zwłaszcza teraz, — Co to kosztowało? — 
Marnotrawstwo energji. — Sam się nie że- 
nisz. — „Te róże, bzy...“ — Kiedy oni mają 
na to czas? — Czynniki pomocnicze. 

wu bliżni, którym się życzy...) 

Kiedy pospolicie liczono pieniądze 
tysiącami, miljonami i po burżujsku 
miljardami, wiadomość, oparta na 
statystyce miłości małżeńskiej i łącz- 
nie z tem matrymonjalnego"nieporo- 
zumienia, a podająca sumę 25.000 ro- 
zwodników w samej Kongresówce, 
byłaby przeszła bez echa; z chwilą 
gdy przywykła biedota ludzka uwa- 
żać 100 zł za majątek, liczba powyż- 
sza wydaje się horrendalną, a wobec 
słonecznej i słowiczej pory niewytłu- 
maczoną. 

Istotnie nawet znający się dosko- 
nale na kalendarzu słowik w tym ro- 
ku tak zgłupiał, że jeszcze w drugiej 
połowie czerwca trele wywodzi do 
księżyca, przedłużając tę naszą niby 
wiosnę, której kożuch był potrzebny 
i przed św. Duchem, i po św. Duchu 
nie zawadzi. 

"W takiej to porze wyczytałem prze- 
rażającą sumę 25.000 ludzi (w jednej 
tylko Kongresówce), którzy niegdyś 
mieli dobrą a nieprzymuszoną wolę 
wziąć sobie tego (tę) oto... za małżon- 
ka (małżonkę), ninie zaś po miodo- 
wych miesiącach i wielu awanturach 
małżeńskich rozeszli się na wieki 
wieków, aby popełnić dwa nowe sza- 
leństwa: zmienić religję i ożenić a 
powtórnie. 

Tragizm tych 25.000 faktów polega 
na zmarnotrawieiu mnóstwa energji | 
ludzkiej i tej, która drzemie w przy- į 
rodzie... 

Istny bolszewizm; bo jak carowie 
zagarniali, co sie dało, aby dodać bla- 


sku majestatowi monarszemu, a bol- 
szewicy naraz zdruzgotali krwawego 
cara wraz z całym aparatem samo- 
dzierżawności, tak i rozwodnik lub 
rozwodnica jednym zamachem obra- (í 
ca w nicość zabiegi serca, pieniędzy, 
pracy; marzeń dwojga osób, którym 
się całkiem pewnie zdawało, że się u- 
rodzili dla siebie. 

A co to kosztowało czasu i atłasu?! 

Nasamprzód musiało się dwoje 
głuptasków poznać, potem pokochać 
i zwyczajnie po przeszkodach — zarę- 
czyć, następnie znowu zwalczać cza- 
sem wieloletnie przeszkody, ażeby 
nareszcie po długich i ciężkich dole- 
gliwościach wziąć po warjacku ślub 
na rok, na dzień, a chwilę... 

Pal ich Sześć, że siebie wzajemnie 
zlekceważyli, ale zaco ta wzgarda 
wobec innych owszem życzliwych im 
ludzi i wobec łaskawych sił pomocni- 
czych ze strony usłużnej przyrody 
i świata. 

Powiedz mi, nieszczęsny rozwodni- 
ku, szczerze, czy potrafiłeś się sam 
ożenić?! 

Stanowczo nie. Maczał w tem ręce 
twój teść, teściowa, popychały cię do 
małżeństwa ciotki, czasem faktor, 
nieraz życzliwy redaktor, chętnie u- 
mieszczający anonse matrymonjalne, 
wogóle mnóstwo ludzi, co pragną 
twego Szczęścia. 

Prócz tych rzewnych i tkliwych 
istot znajdowali się z interesu wła- 
snego tacy dobrodzieje, jak: akuszer- 
ka, krawcowa, modystka, kamienicz- 
nik, meblarz, tapicer, organista j wie- 
lu wielu innych, którym zależało na 
twoim ślubie, a ich własnej kieszeni. 

Choćbyś powiedział, że bez ich po- 
mocy mogłeś się także ożenić, to i tak 
sam tego nie uczyniłeś, słaba istoto 
dwunożna, gdyż do ślubnego kobier- 
ca przydzwamiały ci w okresie narzę- 
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niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


Str. T. 


SZTOTCWNZO W 


mistrzem W. P. 


w zawodach konnych na 13927 r. 


Tegoroczne centralne zawody konne 
o mistrzostwo W. P, na rok 1927 przy- 
niosły zwycięstwo 16 pułkowi ułanów, 
słacjonowanemu w Bydgoszczy. Po 
zakończeniu zawodów, nagrody hono- 
rowe wręczał zwycięzcom II wicemini- 
ster spraw wojskowych generał Fabry- 
cy, w obecności generała Orlicz - Dre- 
szera i członków jury, Z 16 pułku uła- 
nów brało udział 4-ch oficerów: major 
Kosiarski, por. Skupiński, porucznik 
Pieczyński i por. Niesikowski. i 

Zauważyć przytem należy, że 16 pułk 
ułanów od początku istnienia zawodów 


konnych w Polsce, tj. od 1923 roku,r 


czeństwa słowicze serenady, księżyc, 
wielki jak patelnia, oświecał ci drogę 
dolce et amoroso, a jako drużbowie 
weselni wiedli cię dwaj wielcy bo- 
gowie: wiktunek i opierunek. 


Policz nadto „te róże, bzy”, te cu- 
kierki od Mazgaja, te lody, co chło- 
dziły zbytnie zapały jazzbandowe Łu- 
czyka, te miljony westchnień, z któ- 
rych możnaby wybudować wenecki 
most, te słodkie zwyczajne i słodsze 
kradzione całusy, te kartki z wido- 
kami i morze atramentu, które wy- 
sychało na różowym papierze, policz 
to wszystko i wiele innych rzeczy, a 
przelękniesz się na myśl o tem, iż to 
wszystko, te razem zebrane czynniki 
nergji matrymonjalno-twórczej ty po 
waliłeś w grób niebytu jednym wy- 
brykiem wolnej woli, czy też samo- 
woli, a może i przywidzenia, że z tą 
kobietą żyć dłużej nie możesz. 


Nie jestem tak wciubskim, jak po- 
seł Marek, ażeby badać przyczyny u- 
stawicznych rozwodów, wszelako in- 
teresuje mnie kwestja czasu; znaczy 
to, że pragnę wiedzieć, kiedy ludzie 
mają czas na rozwód. Rozpatrując 
powyższe zagadnienie w okresie ro- 
cznym, nie znajduję ani jednego dnia 
odpowiedniego do przeprowadzenia 
rozwodu, owszem przeciwnie każda 
chwila pobudza do silniejszego ze- 
spolenia dwojga ludzi, połączonych w 
jedno stadło wolną wolą, miłością 
(ewentualnie interesem) i stułą slu- 
bodawcy. 


Więc budząca się wiosna lub jej 
imitacja wprost krzyczy przykłada- 
mi, żebyś lgnął do wybranej i poślu: 
bionej istoty. Lato ze swemi wywcza- 
sami, kąpielami, letniskami potęguje 
chyba serdeczność serc poślubionych, 
jesień chłodem swym zapędza je do 
cichego, przytulnego gniazda, a w zi- 


stale wybijał się na pierwsze miejsce 
ze wszystkich pułków polskich, biorą- 
cych udział w konkursach. 


.W roku 1923 zdobył 16 pułk ułanów 
I nagrodę, w 1924 roku I nagrodę, w 
1925 roku II nagrodę, w 1926 roku H 
nagrodę i w roku bieżącym 1927 I na- 
grodę, 


Bydgoszcz może być dumna, że w 
murach swoich stacjonuje 16 pułk uła- 
nów, mistrz W. P., który w swem gro- 
nie posiada zielnych sportowców i 
dba o rozwój sportu, zwłaszcza kon- 
nego. 


leźć choć chwilkę na dziki pomysł 
rozwodowy. 

Temu wszystkiemu i bocian często 
przychodzi w pomoc i rząd łaskawy, 
sympatyczny kutwa z workiem na 
podatki i z siekierą do obcinania po- 
borów urzędniczych. 

Już samo głowienie się, skąd wy- 
szperać złocisza na zapłacenie podat- 
ku zabiera 3⁄4 dnia; a gdzie czas na 
politykę, a dla dam na plotki, które 
nie są niczem innem, jak także poli- 
tyką... 3 

Ty zaś, kochana rozwódeczko, co i 
romansik lubisz przejrzeć i wieczne 
masz interesa to u krawczyni, to zaś 
u Macjejewskiego, u Formanowskie- 
go — kiedy możesz wpaść na tę chwi- 
lę przytomności, w której małżonek 
wyda ci się nieznośną kreaturą bez 
serca, czci, wiary i najgłówniejszej 
cnoty ziemskiej: pieniędzy?... x 

W ten sposób rozumując dochodzi 
się do wniosku, że i na ożenek niema 
właściwie nigdy czasu, ale wytłuma- 
czyliśmy jasno poprzednio, że czło- 
wiek lub człowieczyca nie żenią się, 
lecz za łaskawem wstawiennictwem 
i pośrednictwem bliźnich bywają oże- 
nieni. Ak a 

W dalszym ciągu wynika z tego, że 
również i rozwód nie następuje skut- 
kiem działania wzajemnej siły od- 
środkowej u dwojga małżonków, lecz 
za tem samem łaskawem pośrednic- 
twem bliźnich. 

Niech im niebo da, takim łapser- 
dakom, to, na co zasłużyli; niech ich 
zatem obdarzy odpadnięciem nosa, 
aby go nie mogli wtykać do obcych 
spraw i obcego szczęścia, , jakiekol-- 
wiek ono jest: rzeczywiste czy też 
złudne. 

Bydgoszcz, 18 czerwca 1927. 


Ki. Stasicki. 


= 
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$. p. Stanisław Niesiołowski 
starosta bydgoski. 


Lotem błyskawicy obiegła miasto 
wiadomość, że dziś rano zmarł śp. sta- 
rosta Stanisław Niesiołowski. Zmarły 
był w Bydgoszczy postacią bardzo po- 


' pularną, powszechnie szanowaną i ce- 


 mioną tak dla prawości charakteru jak 
również wielu cnót obywatelskich. 
Wielka uprzejmość w obejściu i wyro- 
 zumiałość jednały mu serca wszystkich 


bz; którzy się do niego zbliżyli. 


Śp. Niesiołowski zrósł się był z Byd- 


i :gZOSZCZA, z którą już za czasów przed- 
_ wojennych, jako właściciela Bielic tuż 


» pod miastem, 


łączyły go liczne węzły. 
Należał on do wymierającego grona 
tych, Którzy polskość tutaj podtrzymy- 


wali a wybitny udział w pracy naro- 
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cź balet odtańczy w akcie I. taniec marynar- 


ży 


dowej brał, szczególnie w r. 1919 pod- 
czas okupacji miasta przez grencszuc. 
Należał do Wydziału Wykonawczego 


A Rady Ludowej, a później do Podkomi- 


sarjatu na obwód nadnotecki i w tym 
charakterze robił przygotowania do ob- 
jęcia urzędu landrata bydgoskiego 
przez władze polskie. On też urząd ten 
objął i na stanowisku tem wytrwał do 
zgonu, darzony zaufaniem i przywiaąza- 
niem ludności powiatu i miasta. 


Zmarł młodo, bo liczył dopiero 47 
lat życia. Przez śmierć jego ubył zno- 
wu jeden z tych, którzy byli żywymi 
pomnikami zajadłej walki, jaką szczeg. 
na gruncie bydgoskim i w całym ob- 
wodzie z żywiołem polskim i katolic- 
kim prowadził nieubłagany Prusak. 
Za pracę życia jego, za zasługi dla do- 
bra Kościoła i Narodu, niech go Bóg 
Najwyższy przyjąć raczy do chwały 
swojej. 


Osieroconej rodzinie składamy wyra- 
zy serdecznego współczucia. 


Bydgoszcz, sobota dnia 18. czerwca 1927, 


KALENDARZYK. 


Dziś w sobotę Marka. 

Jutro w niedzielę Juljana. 

W poniedziałek Sylwerego. 
Wschód słońca o godzinie 3. 39. 
Zachód słońca o godzinie 8. 28. 


| PZA 


DYŻUR NOCNY W APTEKACH. 


Od piątku 17. bm. do poniedziałku 20. 
bm. dyżurują następujące apteki: 

1. Apteka pod Aniołem, ul. Gdańska. 

». Apteka Kużaja, ul. Długa. 

3. Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska. 


Wypożyczalnia książek Lektora, ulica 
Gdańska 141, otwarta codziennie od godz. 
6 rano do 6 wieczór. Telefon 1730. 


— Bibljoteka Czyłelni dla Kobiet, 
Krasińskiego nr. 41 otwarta codziennie 
od 4—6 po południu. 


TEATR MIEJSKI. 
= Dziś w sobotę arcyzabawna kroiochwila 
A. Grzymały-Siedleckiego „Sublokatorka“, 
Niewyczerpana inwencja humoru, dowcipu, 
i żartu biegnie bez przerwy. Znakomity 
gość warszawski Józef Węgrzyn kapita!ną 
interpretacją porucznika rezerwy Zygmun- 
ta, zniewala publiczność do ustawicznych 
wybuchów śmiechu. 

Jutro w niedzielę jedno z ostatnich przed- 
siawień arcydzieła Zorilli „Don Juan',.w 
genjalnej kreacji mistrza Józefa Węgrzyna, 

W poniedziałek „Subłokaterka”. 
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TEATR POPULARNY. 


Dziś w sobte wieczorem po raz pierwszy 
znakomity wođewil C. Danielewskiego „Po- 
znaniacy w Ameryce" z Bolesławem Mie- 
rzejewskim w roli Wojciecha, W roli Mar- 
janny Ogórek wystąpi po raz pierwszy zna- 
komita artystka scen warszawskich Wła- 
dysława Ochmańska. „Tuńką, urodzoną u 

wowi", będzie milutka i sympatyczna Pp. 

Aniela Grabowska. Dalszą obsadę stanowią 

48 Hermanowa, Bogdanowicz, oraz pp. Kola- 

< do, Bayer, Szymyślik, Larewicz, Bujakie- 
wicz, Kordana i inni. 

. Duet Szymańskich w otoczeniu corps de 


ski, w akcie III „na plaży”. Nowe kostjumy. 
Nowe dekoracje. Orkiestra pod dyrekcją. p 
„ Muszyńskiego. 

W niedzielę dwa przedstawienia. O S. 


da! 4 popoł. po cenach zniżonych osiatni raz 
_ „Onotliwa Zuzanna”. Wieczorem o 8.15 po 
= arugi „Poznaniacy w Ameryce“. 


zz 


— Koncert przy Placn Wolności. W ju- 
_ trzejszą, niedzielę koncertować będzie przy 
= Placu Wolności z okazji „Dnia Kwiatka" 


=- orkiestra 16. pułku ułanów, i to w czasie 


A 12.80 do 1.30. 

/ — —Prawosławne nabożeństwo. W nic- 
4 dzielę, 19 bm. o godz. 930 rano w wojsko- 
-wej cerkwi-baraku za Szkołą Oficerską przy 
AMH Gdańskiej odbędzie się msza św. a w 
sobotę, 18 czerwca w cerkwi przy ul. Peter- 
Sona 4, o PZ 7 wieczorem wieczorne na- 


3 


Procesje publiczne w Bydgoszczy 


odprawiać się będą w nast. porządku: 

b) W niedzielę przed poł. wyruszy pro- 
cesja z kościoła Św. Trójcy o godz. 10.45. 
W niedzielę popoł zaś, z kościoła Serca P. 
Jezusa o godz. 5. 

c) We wtorek o godz. 6. popol. procesja 
na Czyżkówku. 

d) W czwartek, w oktawę Bożego Ciała 
procesja na Szwederowie o godz. 6. popoł. 
POUE EEEE ETER TE, ERE 

Zebranie Zarządu Rady Okręgowej 

Chrześc. Demokracji. 

odbędzie się we wtorek, dnia 21. bm. o g. 
4. wieczorem w sekretarjacie przy ul. Dwor- 
cowej nr. 2, tel. 1299. Na porządku obrad 
omówienie programu walnego zebrania Ra- 
dy Okręgowej, które ma się odbyć w nie- 
dzielę dnia 26. bm. i Sprawa utworzenia 

Uniwersytetu Ludowego. 
Ze względu na ważność Sprawy, 

o punktualne przybycie. 
Za Zarząd Polsk, Stron. Chrz. Demokracji 

St. Kunz prof. Kaźmierczak 
sekretarz. prezes, 
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prosimy 


— Seminarjum nauczycielskie żeńskie 
koła T. N. S. W. przypomina, że egzaminy 
wstępne na kurs I—IV odbędą się w dniach 
22 i 23 czerwca br. w lokalu szkoły przy 
ul. Zduny 1. Przedtem należy przedłożyć 
wymagane dokumenta w godzinach urzę- 
dowych codziennie prócz niedziel i świąt 
od 11--18. Dyrektor: Stryszowski. 

— Popis uczniów Konserwatorjum mui- 
zycznego dyr. Winterielda odbędzie się w 
sobotę 18. czerwca w sali Kasyna Cywilne- 
go. Ponieważ w wykonaniu programu biorą 
udział uczniowie kursu średniego, wyższego 
i najwyższego, a program ten obejmuje Sze- 
reg najcelniejszych utworów solowych jak 
i ensamblowych, będzie to produkcja bar- 
dzo interesująca, i zgromadzi zapewne Sze- 
rokie koła publiczności, interesujących się 
kulturalną muzyką. Początek popisu o godz. 
8 wieczorem. Zwracamy uwagę na ogło- 
szenie w dziale inseratowym. 

— Drużyna harcerska przy szkole Im. 
Dąbrowskiego urządza w niedzielę, dnia 19 
bm. o godz. 8-mej wiecz. w auli tejże szkoły 
przedstawienie pt. „Żelazny wilk“ i „Zacza- 
rowany las“. Niechaj każdy pośpieszy na 
to przedstawienie z tą myślą, że to nasze 
dzieci, nasi synowie pracują nad udosko- 
naleniem siebie przez Szlachetne harce, 
zdobywają wyższe wartości tak ducha, jak 
i ciała. Czyżby na to wezwanie społeczeń- 
stwo zostało bięrnem i nieotoczyło miłością 
harcerzy ? 

— Zderzenie SANOL TOY Wczoraj po- 
południu zderzyły się dwa samochody na 
ulicy Poznańskiej róg św. Trójcy. Przy Zde- 
rzeniu samochodów, uległ wypadkowi je- 
den z przechodni, którego odwieziono do ls- 
cznicy miejskiej z powybijanemi zębami. 

— Nowość w Bydgoszczy. Jutro w nie- 
dziełę nastąpi otwarcie dancingu na wol- 
nem powietrzu w Resursie Kupieckiej. W 
ogrodzić bogatym w zieleń, wybudowano 
specjalnie do tańca krąg betonowy, na któ- 
rym miłośnicy tańca będą ochoczo wywijać 
foxtroty i inne shimmy. Przygrywać będzie 
stale orkiestra 61 p.p. Będzie to nowe miej- 
sce rozrywkowe dla bydgoszczan. Gospodarz 
Resursy p. Szubert dokłada wszelkich sta- 
rań, by zadowolić publiczność pod każdym 
względem. Bufet, restauracja i kawiarnia, 
znane ze swej dobroci na miejscu. A więc 
jutro wszyscy na pierwszy, „dancing do Re- 


å sursy Kupieckiej. : 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


— Ostre strzelanie. W dniu 19 bm. od 
godzimy 14 przeprowadzać będzie 62 pułk 
piechoty wlkp. na strzelnicy bojowej 15 
Dyw. Piechoty Wlkp. (plac ćwiczeń w Jach- 
cicach) marsz 10 km. ze strzelaniem bojo- 
wem. | Ubezpieczenie zapewnione przez 
własne posterunki. / 


— Żelazny Wilk wystąpi dnia 19-go bm. 
o godz, 8 wieczorem na Scenie w auli szko- 
ły im. Dąbrowskiego. Każdy niechaj w nie- 
dzielę na godz. 8-mą. pośpieszy do tejże 
szkoły, aby zobaczyć tak strasznego potwo- 
ra — wilka. Na nadprogram składa się 
wesoła komedja pt. „Zaczarowany las“. 
Czysty zysk przeznaczony na kolonję har- 
cerską. i 


— Koncert „Moniuszki“. Jak licznie roz- 
wieszone w mieście afisze zawiadamiają, 
odbędzie się wniedzielę 19 bm. o 4. popoł. 
w ogrodzie Patzera koncert letni, połączo- 
ny z zabawą znanego na tut. gruncie Tow. 
Śpiewu „Moniuszko“ pod dyrekcją zasłużo- 
nego dyrygenta p. Masłowskiego. Chór wy- 
kona pieśni ludowe, jak i poważniejsze u- 
twory słynnych kompozytorów. Do upię- 
kszenia jak i urzmaicenia koncertu przy- 
czyni się również orkiestra 61 pp., która Wy- 
kona kilka atrakcyj muzycznych. 


— LŁoterja faniowa Czerwonego Krzyża. 
Zachęcamy szan. obywatelstwo do korzysta- 
nia z loterji fantowej, która się odbywa Co- 
dziennie, w specialnie zbudowanym kiosku 
przy przystami parowców na ul. Hermana 
Frankego. Cena losu wynosi 50 groszy, zaś 
szanse wygrania wielkie. Nadmieniamy przy 
tej okazji, że znana firma radiowa „Ełek- 
trotechnika' właśc. M. Brukarzewicz i K. 
Wrycz-Rekowski, przy uł. Toruńskiej 181, 
zainstalowali w kiosku bezpłatnie radio, któ- 
re uprzyjemmia chwile publiczności ,co po- 
dnosimy z prawdziwem uznaniem. Wszyscy 
niech spieszą na loterję fantowa! 


— Miejska Szkoła Handlowa. Sześcio- 
miesięczne wieczorne kursy handlowe dla 
dorosłych (od 18 łat) rozpoczną się w piler- 
wszych dniach września przy Miejskiej 
Szkole Handlowej. Zgłoszenia przyjmuje 
dyrekcja szkoły (ul. Jagiellońska 24) w go- 
dzinach urzędowych. 


— Przejechanie chłopca przez rowerzystę. 
Wczoraj wieczorem przy ul. Poznańskiej, o- 
bok redakcji naszego pisma najechał ko- 
łownik chłopca, nazwiskiem Józef Grubich 
z ul. Garbary 18. Chłopczyk nie baczył 
na dzwonek rowerzysty, tak, że z własnej 
winy dostał się pod rower. Na szczęście od- 
niósł tyko lekkie obrażenia. Przy tej oka- 
zji zwracamy się do matek, ażeby baczyły 
na swe dzieci, szczególnie w. ożywionych 
ulicach. Równocześnie apelujemy do cykli- 
stów, ażeby przestrzegali przepisów ruchu, 
gdyż w ostatnim czasie można często zau- 
ważyć ,zbyt ostre tempo jazdy przy Skrę- 
tach i to nawet bez używania dzwonka. 

— Z instytutu wokalnego. Rok szkolny 
w Instytucie Wokalnym p. Klejn-Mierzyń- 
skiej dobiega końca. Egzaminy, które u- 
czenice i uczniowie składali w Toruniu, w 
Pom. Konserwatorjum  Muzycznem, śię 
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wyniki bardzo dobre. P. Klejn-Mierzyńska 
po występach w „Balu maskowym'* w ope- 
rze toruńskiej, śpiewać będzie dnia 26. bm. 
w radjo poznańskiem, poczem udaje się do 
Francji, do Paryża, dla zapoznania Się z 
najnowszą pedagogiką śpiewu. Wyjeżdża z 
nią świetnie zapowiądająca się uczennica 
koloraturowa p. Tipenhauerówna „która w 
Paryżu dalej będzie kształcić swój głos. 
Początek nowego roku szkolnego w paź- 
dzierniku. 

— Szkoła gospodarstwa domowego po- 
daje do wiadomości ‚że przyjmuje do 20. bm. 
zapisy na nowy rok szkolny. Zgłoszenia 
przyjmuje się w biurze szkolnem przy ul. 
Śniadeckich 30. I. wchód od 12.30. do 1.30. 
Wymagane są: 1. metryka, 2. ostatnie świa- 
dectwo szkolne, 3. świadectwo moralności 
od swego proboszcza. 


— Oddział kolarzy Sokoła V. urządza 
l wię APA WIY A 
skiej w dwóch biegach: dla klasy A 20 km,. 
dla klasy B 15 km. Zbiórka o godz. 7.30 rano 
przed (Starą Bydgoszczą.) Poczatek biegów 
© godz. 8-ej. Komplet konieczny. Sympaty- 
cy miłe widziani. 

— Tresura psów. Wielkie popisy. psów 
tresowamych odbędą się w jutrzejszą nie- 
dzielę dnia 19. bm. w szkołe tresury psów 
p. Budy przy Vł śluzie. Między innemi 
przedstawiać się będzie posłuszeństwo psa, 
obronę psa, oraz tresurę psów z ociemnia- 
łymi wojakami. Ze względu na „Dzień 


Kwiatka* część dochodu przeznaczona na 
ociemniałych wojaków. Bliższe sztzegóły w, 
oaloszeniu ! 


Odezwa. 


Dnia 18 bm. zasnął w Panu Śp. sta- 
rosta Niesiołowski. W zmarłym traci 
tutejsze społeczeństwo wzorowego oby- 
watela i gorącego patrjotę, który już 
za czasów zaborczych stał w pierw- 
szym rzędzie bojowników za wolność i 
Ojczyznę, a z chwilą odzyskania wol- 
nej Ojczyzny brał jako starosta i oby- 
watel żywy i czynny udział w naszem 
życiu narodowem i społecznem i wspie- 
rał czynem i radą wszystkie nasze 
przedsięwzięcia. 

Wszystkie polskie towarzystwa pro- 
simy gorąco, aby wzięły udział w jego 
pogrzebie ze sztandarami i oddały śp. 
staroście ostatnią żałobną przysługę. , 


Niech mu Bóg da wieczne odpoczy-,: 
wanie a ta ziemia ojczysta, którą tak «= 


gorąco ukochał, przytuli go miłościwie 
do swego łona. 5 
Cześć jego pamięci 
Stroskanej rodzinie przesyłamy wyra- 
zy głębokiego żalu i współczucia, 


Za Konferencję Prezesów: 


Czarnecki, prezes, Góralewski skarbnik 
SA x PARZE, 


Facefż Surdyśa 


i donosi: 


Szanowna Recakcjo! Jak powstał krach 


z bolszewikami, tak my z Dmowskim my- 
śleli, że teraz Dziadek wdepnie i zróbi się 
wielki bigos, z którego my chcieli coś dla 


siebie wyłowić. Ale widocznie j w Belwede- 
rze mają boja, bo skończyło się na wzajem- 
nem szkalowaniu. Naturalnie bołszewiki, ja- 
ko mocniejsi w pysku, nagadałi i napisali 
nam torbę grubijaństw, a Dziadek mógł im 
za to co najwyżej wedle swojego szablonu 
propozycję zrobić, co jednak w nocie dyplo- 
matycznej nie hardzo pasuje, choć jest to 
propozycja dycht demokratyczna, a dla gę- 
by takiego Cziczerina nawet i zaszczytrna, 


Przyznam się — choć mnie wstyd — ja- 


$ ko bardzo żałuję, żero Dziadka puścił w iva- 


bę. Wielkiej szczęśliwości przy tym starym 
mantyce nie miałem, ale honor był, mialo 
się dach nad głową i ciepły kąt w zimie. Moi 
koledzy z Belwederu, że się Dziadka trzy- 
mali, karjery porobili. Generał Górecki zo- 
staje dyrektorem Banku Gospodarstwa Kra- 
jowego, co mu się i należy, bo fachowiec 
z niego jest i jeszcze jako podporucznik w 
drugiej kompanji gospodarkę tęgo prowa- 
dził i menaź dobry dawał. Niedługo zawa- 
kuje prezesura Krakowskiej Akademji i po- 
selstwo przy Watykanie, co znowu pewnie 
jacy generałowie oberwą, a ty, Jacku, coś 
także tyla czasy mundur Dziadkowy nosił, 
możesz trzymać nos w chudym garnku en- 
deckim i zbierać niedopałki po Dmowskim, 
gdy mistrz jest w złym humorze i zapomni 
cię papierosem poczęstować. A to się coraz 
częściej trafia, że to niby dla obozu nic nie 
robię. Niech mnie jednak korkociąg pokrę- 
ci, jeżeli ja wiem, co dla takiego zakazanego 
krematorjum zrobić można. Z wiosną — jak 
to już raz donosiłem — chciałem na tem o- 
kopisku pyrek nasadzić, alem się rozmyślił, 
że nawozu/szkoda, a na tej mierzwie, jaką 
tu po każdym wiecu narodowi demokraci 
zostawiają, ani rzepa nie zejdzie, Chcą co 
mieć z tego obozu, to niech go innym wy- 
dzierżawią. Ja'z mojej posady gotów je- 
stem zrezygnować nawet bez odprawy. Na- 
piwka nikt mi tu jeszcze nie dał i czapa do 
głowy mi przyrosła, bo niema jej przed kim 
zdjąć. Nawet rapir mi drzewieje, bo na 
szmirgiel niemam. Jednem słowem gospo- 
darka tu jęst, że ani za Grabskiego w Rze- 
czypospolitej podobnej nie było. To też zdaje 
mi się, że i sam mistrz myśl o złikwidowa- 
niu tego interesu. Na razie może tak zro- 
Limy, że budę zamkniemy, a szyld zostawi- 
my wisieć, aby ludzie myśleli, że endecja 
jeszcze dycha, a nawet palcem w bucie ki- 
wa. 


|| 
| 
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Gorąca prośba 
Szwederowa! 


Z wszech stron nagabuje się dziś społe- 
czeństwo. bydgoskie prośbami o wsparcie, 
ofiary na najrozmaitsze cele; słyszy się 
przecież tak często skargi, na te beżustańne 
żebraniny do tego stopnia, że się już niema 
odwagi zwracać o pomoc, gdzie rzeczywiście 
pomóc jest potrzebna i na miejscu. Szweda- 
róowo, ta najbiednie,sza dzielnica miasta 
Bydgoszczy, buduje nieomal o własnych sta- 
bych siłach kościół, a budowę robotnicy 
„doprowadzili pod dach, i to kościoła, który 
będzie prześliczną ozdobą miasta Bydgo- 
Szczy. 

Każdy, nieuprzedzony chyba przyznać 
musi, że zarobki robotnika są dziś marne; 
z tem większym więc podziwem spoglądać 
musi, na olbrzymi wysiłek tej tak biednej 
dzielnicy, która własnemi nieomal siłami 
tak potężny i pyszny gmach stawiła. 

Mówi się dziś ogólnie, że źle jest na świe- 
cie, że lud nasz zdemoralizowany, etc.; to 
nie prawda. Przyjdź tylko wieczorem na 
budowę kościoła na Szwederowie i przy- 
patrz się temu polskiemu robotnikowi, któ- 
ry po swej całodziennej pracy z łopatą w 
ręku spieszy na budowę i do późnej nócty 
z wytężeniem wsżystkich sił pracuje bez- 
płatnie, by mi tylko ułatwić budowę ko- 
ścioła i obniżyć w ten sposób wielkie wy- 
datki: A gdy wieczorem z wieży nowego 
kościoła dzwon odezwie się na Anioł Pań- 
ski, i ujrzysz jak' w tej chwili ten polski 
robotnik przerywa na. chwilkę prace i zdej- 
muje okrycie z głowy, by westchnąć do 
Królowej Korony Polskiej, dla której to z 
takim zapałem pracę swą poświęca, to mi- 
mowoli lza zakręci ci sig w oku i przyżnasz 
wówczas z głębi duszy, że to jest przecież 
teń sam kochany nasz. lud polski, o którym 
ongiś powiedział nasz żłotousty kaznodzieja 
X. Karol Antoniewicz, że połowa nieba na- 
pełni się siermięgami ludu polskiego. 

Dla tego więć ludu, warto coś uczynić, 
a lud ten, tak gorąco pragnie świątyni, ko- 
ścioła. Mimo ogromnych swych wysiłków 
nie jest on jednakże w możności budowy 
doprowadzić do końca, ponieważ kófńicowe 
prace są najkosztowniejsze, (dekarze, bla- 
charże, stolarze etc. I mimowoli zniechę- 
cenie i rozpacz zakradać się poczyna dò sere 
ich, bo znikąd nikt z pomocą nie spieszy. 
A przecież kościoły zawsze u nas, gdzie nie 
było patrona, budowało społeczeństwo, a Nie 
sama tylko parafja, i to w dódatku na- 
wskróś biedna. Nikt wprawdzie w tych cięż- 
kich czasach z większą ofiarą, mimo naj- 
lepszych ehgci pospieszyć ńie może, to teź 

prawda, ale małej ofiary przynajmniej 
nie odmawiaj, boć to dla Matki Bożej, któ- 
ra w godzinę śmierci ma ci udzielić pomo: 
cy. Cegiełka tylko 50 groszy. Ludzie dobrej 
woli chcą się bezinteresownie poświęcić i 
do każdego dómu zapukać. Zapisz się choć 
tylko z jedną cegiełką na świątynię Matki 
Boskiej Nieustającej Pomocy. Ona Ci te pa- 
rę groszy stokrotnie wynagrodzi. Nie gnie- 
waj się na kolektorów, którzy do drzwi 
Twych zapukają, boć z ich strony to prze 
cież ogromne poświęcenie; zasługujące tyl: 
ko na uznanie. Nietylko dorośli, ale każde 
dziecko powinno sobie powiedzieć: I jam się 
do ukończenia świątyni Matki Bożej choć 
drobną ofiarą przyczynił. 

Ks. Konopczyński. 


Z sali sądowej. 


Zmieważyła urzędnika policji Śledczej. 

Zniewaga władz zdarza się batgizo czę- 
sto — 'przechądzi nawet w chróniczny nà- 
łóg u niekórych osób, które władz nie 
respektują i nie stosują się do ich zarzą- 
dzeń. Rozalja i Paulina siostry Pollak w 
czasie gdy jeden ż urzędników policji śled- 
czej wykonywał swoje obwiązki służbowe, 
nażwały go żłodziejęm. Żnieważyły przy 
tem Prezydenta Rzeczypospolitej. 

Ponieważ Paulina Pollak na skutek nie- 
doręczońego jej wezwania na rozprawę nie 
stanęła, przeprowadzono sprawę tylko co 
do Rozalji, którą sąd skazał n 150 złotych 
grzywny, zamieniając ją w razie nieżapła- 
cenia na 15 dni więzienia, 

Po raz piąty. 

Leon Smarzyk, karany już był za różne 
oszustwa cźtery razy. Cztery wyroki nie 
przyczyniły się do jego porawy. Puścił się 
po obramej śliskiej drodze po raz piąty. 
Udając Sekretarza, wyłudził od Grzegorza 
Markowskiego złotych 93 jako hońorarjum 
za hapisanie wniosków, czego Nie uczynił. 
Smarzyka skazano na 3 miesiące więzie- 
nia. 

Za kradzież. 

Przed sądem stanął Edward Ziemniak, 
oskarżony o kradzież. bieliżńy wartości 
przeszło 900 złątych z okna wystaówowego 
składu Marji Kosmowskiej wspólnie z nie- 
ujętym dotychczas Waldemarem Sombec- 
kim. Wraz z Ziemniakiem miała zasiąść 
na ławie oskarżonych Gertruda Sombecka, 
obwiniona o paserstwo i  popleczńictwo. 
Sombecka na rozprawę nie stanęła. Sąd 
skazał Ziemniaka na 6 miesięcy więzienia 
i utratą praw obywatelskich przez lat 5. 


E „DZIENNIK „BYDGOSKI", 


niedziela. dnia 19 czerwca 1927 ii 


Proces o nadużycia w więzieniu nydgoskiem. | 


B. naczelnik więzienia Matuszewski i 


b. naczelny sekretarz pro- 


kuratury sądu okręgowego uwolnieni. 


rozpatrywał 


czelńika więzienia w Bydgoszczy oskarżó- 
nych o zbrodnię fałszowania dokumentów 
i zbrodnię bezprawnego ochraniania nieja- 
kiegó Teppera od wykonania na nim kary, 
orzeczonój przez sąd okręgowy w Grudzią- 
dżu. 

Sprawa ta miała mieć rzekomo przebieg 
następujący: 

Zasądzony na paserstwo przez Sąd Okrę- 
gowy w Grudziądzu kupiec Leon Tepper 
znał dobrze naczelnego sekretarza Sądu o0- 
kręgowego w Bydgoszczy Leona Sikorskie- 
"go i zwróci się do niego z prośbą, czy by 
kary 26 miesiąca więzienia nie mógł od- 
siedzieć w Bydgoszczy, mając już pewność, 
że prokurator grudziądzki zgodzi się na to. 
Tepper jednakowoż w więzieniu siedzieć 
nie chciał. Naczelny sekretarz Sikorski pi- 
sał mu wnioski do ministerstwa sprawie- 
dliwości, do Pana Prezydenta Rzeczypospo- 
litej o darowanie kary lub 
grzywnę, ale to na nic się nie zdało. 
śby nie odnosiły żadnego skutku. 

We wrześniu 1984 roku Tepper otrzymał 
wezwanie ż prokuratury bydgoskiej do od- 
bycia kary, a gdy się nie stawił wydano ña- 
każ aresztowania go i sprowadzenia do 
więzienia. 

Skutkiem choroby i orzeczenia lekar- 
skiego po trzech dniach Tepper żnalazł się 
na wólności, Kilkakrotnie zwracał się on 
do lekarza powiatowego o świadectwa, że 
jest chory i w wiezieniu siedzieć nie może. 
Odroczeń na skutek choroby Tepper otrzy- 
mał kilka, 

Czujac jednakże, że w ten sposób długo 
śię manipulować nie da, wsżedł rzekomo 
w porożumienie z naczelnikiem, więzienia 
Matusżęwskim, którego już znał, będąc do- 
stawcą więziennym i z naczelnym sekreta- 
rzem Sikórskim i ci wspólnie postanowili 
przychylić się  dó prośby 'Teppera 
i uczynić wszystko, by oń w więzieniu nie 
siedział. 

Czy i jakie były warunki umowy nie- 
wiadomo. Podobno trójkę spotykano w re- 
stauracji Luckwalda, w Brzozie, dokąd jeź- 
dzić mieli samochodem, w Rynkowie itd. 

W czerwcu 1925 roku aresztowano Tep- 
pera i odstawiona go do..więzienia: celem | 
ódcierpienia kary, Tego samego dnia wpiy- 


żamianę na 
Pro- 


nęło do prokuratury z Więzienia zawiado- 
mienie datowane 15 maja 1926 r. że Tepper 
odsiedział kare od 23 lutego 1925 do 5 maja 
1925 roku. 

Tych rażących dat nie spostrzegł sekre- 
tarz, gdyż według przepisów doniesienie o 
przyjęciu wieźnia musi być przesłane pro- 
kuraturze natychmiast, a w danym wypad- 
ku było przesłane równocześnie z żawiadó- 
mieniem o zwolnieniu areśztańta Tóppera 
i na skutek tego wydaho nakaz natychinia- 
stowego jego zwolnienia. | 

Kancelista Ruchalski przypuszczająć, że 
w sprawie Teppera jest jakieś nadużycie, 
poszedł do prokuratury celem zbadania dó- 
niesienia o przyjęciu i zwolnieniu Teppera. 
Stwierdził on, że dokumenty te Sfałszowa- 
no wraz z podpisem inspektora Wieczorka, 


który tylko w nadzwyczajnych wypadkach . 


miał prawo podpisywać dokumenty w ża» 
stępstwie nieobecnego naczelnika, O całej 
tej sprawie powiadomiono prokuratora, 
który zarządził aresztowanie naczelnika 
więzienia Matuszewskiego, naczelnego Be- 
kretarza Sikorskiego i Teppera. Pó prze- 
prowadzeniu śledztwa i wygotowania aktu 
oskarżenia przeciwko trtzóm wymienionym 
i czwartemu posterunkowómu policji La- 
perskiemu, który miał sfałszowane doku- 


menty wypełnić pod dyktandó jednego 'ż 


obwinionych, sprawa znalazła Się 6 marca 
1926 roku na wokańdzie sądowej. Sąd 
wówczas skazał Sikorskiego i Matuszēw- 
skiego za zbrodnię fałszowańia dokumen- 
tów i zbrodnię beżbrawńego ochraniania 
Teppera od wykónania na nim katy po 8 
miesiące więżieńnia każdego. 'Teppera żaś, 
za zbrodnię podżegania do fałsżówańia do- 
kumentów na 4 miesiące więzienia, 

Na skutek rewizji wniesionej przez o- 
skarżonych, sąd apelacyjny zniósł wyrok ż6 
względów formalnych i przekazał sprawę 
sądowi okręgówemmu do bonowhego tożpa- 


| trzenia. 


| 


W środę ubiegłą sprawa ta znalazła się 
na wokandzie I. Izby kāfnej, której prze- 
wodniczył sędzia Radłowski. Po blisko 
6-cio godzińnej rozprawie trybunał ogłosił 
wyrok, tmocą którego oskarżonych Sikor- 
skiego i Matuszewskiego uwolnionó od wi- 
ny i kary, Teppera zaś skażańo ha 234 mie- 
siące więzienia. 

Jak słychać, prokurator 
kióry popierał óskarżenie 
wniesie 6 rewizję prócesti. 


- Turasiewićz, 
w tej Sprawie, 
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Czas odmowić purzedpiate! 


„Dzień Kwiatka” 
na rzecz Ociemniałego Żołnierza 


J 
W marcu ubiegłego roku 

sąd okręgowy sprawę karną Leona Sikor- 

skiego, b. naczelnego sekretarza Prokura- 

tury i Antoniego Matuszewskiego, b. ná- 


w niedzielę 

Za żezwóleniem Województwa Wielko- 
polskiego odbędzie się w tę niedzielę dnia 

19. bm. na terenie miasta Bydgosżczy 
„Dzień Kwiatka* na.rzecz ociemniałego żoł. 
nierza. 

Rząd na razie nie móże wypłacać ganto: 
witej renty, przewidzianej Ustawą Inwa- 
lidzką dla ociemniałego żołnierza, tak, iż 
najnieszczęśliwszy z inwalidów naszych 
możólną swą pracą żarobkówywać musi, 
aby móc sprostać swym obowiązkom wobec 
rodziny. Wysiłek ten, choć daje pewne 
ukojenie w kalectwie, absorbuje nadmier- 
nie otganizm inwalidy, zwłaszcza że rże- 
miósło dostosowane do nówych warunków 
życiowych, przykuwa ociemniałego dó czę 
sto niezdrowotnej iżby i pozbawia go tak 
bardzo potrzebnego ruchu, to też choroba 
zbyt ćzęstó jest niepożądaną towarzyszką 
ociemniałego inwalidy, a przedwczesna 
śmiórć pozbawia rodzińę nieszczęśliwego 
á sercu drogiego żywibiela. 

Sejm, jako wyraziciei woli ludu, wyzna- 
czył dla inwalidy ociemniałego Ustawą In- 
walidżką podwójńą rentę ód renty, którą 
óciemniały obecnie pobiera. 

Czyż wobec niemożności rządu dopełnie- 
nia śwych zobowiązań, społeczeństwo nie 
winno podążyć naszym ociemniałym boha- 
terom z pomocą? 


Pierwsza Po 


23/7.—15/8. 27 


wodnym == Artyku. 


w BYDGOSZCZY 


Komunikacja i „Rag wodny — Przemysł i hande! związany z transportem 

y eksportu pólsziego zboże, płody rolne, drzewo, 

oleje mineralne) — Siła wodna w przemyśle — Woda w rolaictwie ,-- Sport 
wodny i przemysł spórtu wodnego — Woda jako ózynnik zdró 


Informacje i zapisy w Biurze Wystawy, Nowy Rynek 8, gmach lzby Przemysł.-Handl. 


dnia 19'bm. 


Nieliczny Komitet, który mimo rozżlież: 
nych zaproszeń obradówał w tę Środę pod 
przewodnictwem p. dyr. Kowalskiej w aali 
Szkóły Handlowej wyraża Swe ubolewańie 
nad obojętnością, z jaką się społeczeństwo 
do Spraw dotyczących ociemniałegó żołnie- 
rza odnosi i ma nieżłomńńą nadzieję, że 
Dzień Kwiatka obudzi ż letargu tych, któ- 
rzy na ofierze złożonej przeż naszych ð= 
ciemniałych wojaków zbudowali swój do« 
brobyt, pobudzi do ofiarności wszystkich, 
którym wolność i niepodległość Ojczyzny. 
wywalczonyćh przez haszżych bohaterów 
jest skarbem najwyższym. Pokażmy choć 
przez najmniejszy datek, że Społeczeństwo 
bydgoskie docenić umie / należycie ofiarę, 
jaką nasi ociemniali inwalidzi złóżyli na 
ołtarzu Ojczyzńy, pókażmy przyszłym pó- 
koleniom, że hatód polski móże być wdzie- 
czhym swytn bohaterom ża ich kalec'wó, 
które w obronie Ojczyzny i bliźńiego pø- 
nieśli. 

Niech nikt w niedzielę hie unika na: 
szych kwestarek, lecz chętnie i hojnie daje 
do puszek a kwiatek przypięty z dumą no. 
si, jako znak widomy, że spełnił swój óbó- 
wiązek o atelski, który dotąd żaniedby- 
wał nieświa omie. 


Komitet Organizacyjny „Dnia Kwiatka", 


N 
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węgiel, 


wia, 13180 
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Niezrównanej jakości 
od 80 lat w użyciu. 


A 


Zebranie Tow. drobnych kupców. 


_ W sali p. Mellera przy placu Piaśtow- 
kim odbyło się zebranie drobnych kupców, 
któremu przewodniczył prezes tow., p. Lejb. 
o odczytaniu protokółu dyskutowano nad 
sprawą rugów drobnych kupców ze Sta- 
rego Rynku na Nowy Rynek, gdzie zarobki 
ich są tak minimalne, skutkiem braku ku- 
pujących, iż: bliskimi są ruiny. - Pòdnoszo- 


fo, że rugów dokonano na skutek zażaleń, : 


wniesionych do magistratu przez kupióc- 
two, które tym krokiem  odstręczyło od 


siebie wielu drobnych handlarzy, tak, że ci, 
ostatni wolą obecnie kupować towar u ży-. 


dówi.. Wyrażono wreszcie Życzenie, by 
kupiectwo zechciało zrozumieć położenie 
drobnych kupców i zamiast walki z nimi 
i rujnowania ich, okazało chęć do obópól- 
ńego popierania Sie. 

Następnie rożwinęła się dyskusja nad 
sprawą podatków obrotowych. Użalano się 
ma nierównómietne wymierzanie podatków 
przeż władze skarbowe. Podatnicy nale- 
ŻĄcy do jednej i tej samej kategorji, han- 
dlujący tym samym artykułem, przy osza- 
cowahin obrotu na 6 tys. zł. rocznie, mają 
wyznaczony różny podatek. Jedni płacą 
100 zł, inni do 300 zł., lub też jedni od obro- 
tu 6 tyś. 21. mają wyznaczone 250 żł, a dru- 
dzy od obrotu 8—10 tys. zł. 70 i 100 zł. U- 
skarżano się również na system szacowania 


obrotu. Przytoczóno fakt, że pewnej bie-* 


dnej kobiecie, posiadającej mały składzik 
z nabiałem w Sępólnie, której w r. zeszłym 
oszacowano obrót na 9 tys. zł, w roku bież, 
oszacowano ha 71 tys. zł. Wszelkie rekla- 
macje w tej sprawie nie pomagają, gdyż 
ńie wstrzymują egzekucji, a na wńhiesione 
w roku 19238 reklamacje, podatnicy teraz 
dopióro otrzymują odpowiedź. Jest wpraw: 
dzie dwuch rzóczoznawców dla osSżacowa* 
nia obrotu wyznaczonych przez władze z 
grona drobnych handlarzy, ale podatki wy- 
znacza Się bez zasięgania opinji rzeczo* 
zńawców. 


z tą sprawą do ministerstwa handlu i prze- 
rnysłu, wysyłając tam wszystkie nakazy 
płatnicze. 


Nr. 169. 
Ułożyć podane miasta w ten sposób, aby” 
utworzyły zdanie: Lwów, Stryj, Kielce, Pod- 
kamień, Częstochówa. 


Nr. 170. 

Z następujących wyrazów: krtań, szynki, 
smugi ułożyć przez przestawienie liter imię 
| nazwiskó jednego z najsławniejszych po- 
etów polskich. 

Rozwiązanie szarad z osatniogo tygo- 
dni: r. 167: Misjonarz, Karmelita, Jezuita, 
Bónifrater; nr. 168: Złapał kozak tatarzy- 
ta, a tatarżyn ża łeb trzyma. 

Traine rowiążania nadesłali z Bydgoszczy: 
B. Krówczak, M. Kozłowski, J. Radomski, 
W. Lampkowski, F. Śpiewakowski, K. Świ- 
goń, R. Zająkała, M .Piotrowski, H, Zamej- 
ški, Z. Cichy, M. Badura, K. Badurzanka, 
K. Badura, J. Hycówna, H, Orchowska, W. 
Zjawińska, M. Madajówna, M. Kokoszyńska, 
H Sikorski, E. Langner, S. Korenicki, A. De- 
kowski, J. Doberstein, L. Welk, K. żad. 


Z prowincji: M. Ginled — Klonowo. 
RE w drodze losowania otrzymali: 
I-szą Ż. Cichy z Bydgoszczy, 

Il-gą: M. Kozłowski, 

Ilt-cią: Konstanty Badura, z 
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Zebranie uchwaliło odnieść się - 
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Sit 10, 


p - Budowa domu dla starców 


w Bydgoszczy. 


,_ Magistrat m. Bydgoszczy przystąpił do bu- 
dowy domu dla starców, który stanie przy ul. 
Grudziądzkiej, na placu, położonym między do- 
mem obywatelskim a Wzgórzem Dąbrowskiego. 
Projckt domu wykonano w miejskim Urzędzie 
Budownictwa Naziemnego według najnowszych 
zasad techniki i architektury, na wzór szpita- 
ła. Dom będzie w sobie mieścił: W piwnicy 
kotłownię dla centralnego ogrzewania z skład- 
nicą dla materjałów opałowych, kuchnię, pral- 
nię, Śpiżarnię i piwnice dla warzywa. Parter - 
mieszkanie dla zarządcy domu z kuchnią i od- 
dzielną łazienką, trzy ubikacje po cztery łóż- 
ka dla starców samotnych i trzy ubikacje po 
„dwa łóżka dla starców żonatych, ubikację dla 
umierających, kancelarję, umywalnię z ciepłą 
i zimną wodą oraz ustępy. 


Na I, piętrze -— duże sale po siedm łóżek 
i cztery ubikacje po cztery łóżka, łazienką z 
dwoma wannami, ustępy, umywalnię z ciepłą i 
zimną wodą, oraz jadalnię wspólną z wykuszem 
w którem umieszczony będzie ołtarz dla od- 
prawiania nabożeństw. 


Na II. pietrze — identycznie ' takież same 
ubikacje jak na pierwszem. r 


\ Na poddaszu — pokój dla służby, warsztat 
krawiecki i szewski, magazyn, oraz strych dla 
suszenia bielizny. 

Wszystkie pokoje mieszkalne zwrócone są 


oknami na południe, tak, że starcy będą mieli 
słońca i światła w dostatecznej mierze, 


Dla słabszych starców, którzy nie będą mo- 
gli schodzić do ogrodu, przewiduje się budowa- 


_„DZIENNIK BYDGOSKI”, niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. . 


- Program uroczystości 
_ kościoła w 


Dziś mija. 5 lat, gdyśmy w Siernieczku 
posłyszeli coś i dowiedzieli się, że dzielnica 
ta należy do miasta Bydgoszczy. W tym 
czasie krążyły wersje, że Siernieczek budu- 
je kościółek. Ogólną nieufnością darzono 
nas. Okolica biedna, robotnicza, kościół — 


to marzenia nie do ziszczenia — mówiono. 


Przez cały ten czas, t. j. od roku 1925, aż 
do dnia. dzisiejszego, ktoś, niby sumienie 
nie dawało spokoju żadnemu obywatelowi 
w Bydgoszczy i czy on się kładł spać, czy 
wstawał, czy jadł lub się bawił — każdej 
chwili ktoś przypominał obwiązek ducho- 
wy. — Bracie, czyś złożył ofiarę na kośció- 
łek w Siernieczku dla okolicy zamieszkałej 
przez robociarzy i ich setki dzieci, a za- 
niedbanej duchowo. Sumienie każdego 
bydgoszczanina jest subtelne, serce szla- 
chetne — Bóg i ojczyzna dla niego pier- 
wsze. Siernieczek  równano prawie z in- 
walidami i tu jest dowód, że obywatelstwo 
bydgoskie dojrzało, dojrzali są także miej- 
scówi robociarze i obywatele przedmieść tej 
dzielnicy. Pragnęli Domu Bożego i mają 
go; modlą się tam choć na razie nie có nie- 
dzieli jeszcze — ale komuż to zawdzięczyć? 
Otóż w pierwszej linji władzom duchownym 
z księdzem prałatem na czele, który — gdy 
zapoznał się z granicami miasta Bydgosz- 
czy szczególnie Siernieczek otoczył 
ojcowską opieką. Niezależnie od władz 
duchownych Magistrat i Rada Miejska z 
panem prezydentem Dr. Śliwińskim na cze- 
le pospieszyli nam pierwsi z pomocą, od- 
dając budynek z gruntem na kościół. Za 


z okazji wybudowania 
Siernieczku, 


prawie osoby, któraby na nasz kościółek 
nie złożyła ofiary. 

Bóg Wam więc zapłać wszystkim razem 
i każdemu z osobna za wszystkie ofiary, 
trudy i prace poniesione dla chwały Bożej, 

Z dniem dzisiejszym spłącamy wszystkie 
długi kościółka w Siernieczku, których po 
poświęceniu było 13 tysięcy, a obecnie po- 
zostaje nam do spłacenia dług wdzięcz- 
ności, z którego wywiązując się, zaprasza- 
my uprzejmie wszystkich naszych funda- 
torów na wspólne nabożeństwo dziękczyn- 
ne, które edprawione będzie 29-go czerwca 
w dzień św. Piotra i Pawła o godzinie 16.30 
rano w kościele w Siernieczku na intencję 
fundatorów i dobrodziejów żyjących. Za- 


znaczamy, że nie mogąc wszystkim posłać | 


zaproszeń: osobistych, zapraszamy wszyst- 
kich tą drogą. Pragniemy zatem każdego 
z fundatorów i dobrodziejów powitać i po- 


Ażoby ułatwić przyjazd do Sięrnieczka, 
ogłaszamy następujący program: 

1) Dnia 29 czerwca o godz. 9 rano od- 
jazd z Bydgoszczy (przystań koło poczty) 
statkiem z muzyką do Siernieczka. 

2) Nabożeństwo w kościółku o godzinie 
10 min. 30. 

3) Wspólna fotograija przy kościółku, 
przemowa i wppisywanie się do wiecznej 
księgi. 

4) Odjazd statkiem z Siernieczka do Byd- 
goszczy o godz. 12-tej 

Jako wstęp na statek dobrowolne datki 


Nr. 188. 


Komunikat Ligi Katolickiej, 


Liga Katolicka w Bydgoszczy wyjedzie 
na VIII. Zjazd Katolicki w Inowrocławiu 
w niedzielę, dnia 26 bm. o godz. 6.14 rano. 
Liga weźmie udział w pochodzie rano o g0- 
dzinie 8-mej jako osobna grupa, z wlasne- 
mi transparentami i sztandarami towa- 
rzystw. Powrót nastąpi tego samego dnia 
wieczorem o godz. 9.24. Każdy uczestnik 
Zjazdu Katolickiego otrzyma zniżkę Kole- 
jową. Uprasza się wszystkie towarzystwa 
bydgoskie stojące na zasadach katolickich 
o przyłączenie się do grupy bydgoskiej Li- 
gi Katolickiej. 


Browar Myślęcinek 
uruchomiony. 


Nieczynny przez kilka miesięcy browar 
w Myślęcinku uruchomiony został na no- 
wo. Spadkobiercy ś. p. J. Kierońskiego Wy- 
dziękować mu tu na miejcu w Siernieczku. | qzjierżawili go p. Stanisławowi Roszowskie- 


mu, który nie szczędził nakładu hy browar 
ten, mający ustaloną sławę podnieść z u- 
padku. Sądzić należy, że uruchomiona 'pla- 
cGówka przemysłowa dzięki iście atuerj- 
kańskiej energji p. Roszowskiego, i przy po- 
parciu personelu nietylko że nie stanie.,ale 
mimo ciężkich warunków, jakie panują w 
przemyśle piwowarskim, polnyślnie rozwi- 
jać się będzie i że co najważniejsze, -- sta- 
rzy odbiorcy o browarze „Myślęcinek' nie 
zapomną. 


W ub. środę odbyło się poświęcenie na 
nawo uruchomionego browaru. Poświęce- 


ZĘ. 


nie werandy pomiędzy I, a IL piętrem, z doj- 


| ściem z klatki schodowej. ich przykładem poszły wszystkie instytucje | pieniężne lub ofiarowanie odpowiedniej | nia dokonał ks. proboszez 5zwedowski z ©- 
| 6 A ; j : . | miejscowe i towarzystwa, a nawet garnizon | ksiażki do czytelni robotniczej przy koście- | sielska. Po tym wzniosłym akcie p. Roszow- 
i ania ap "so e + i akae 1 | bydgoski i policja; zaś.z obywatelstwa byd- | łe w Siernicczku. ski „dyrektor handlowy p. iyszard Hanusz, 
i / zimie, odbywać się będzie za po- | zoskiego i miejscowych robotników niema Za Zarząd: Gichosławski oraz kierownik techniczny p. Piotrowicz, 
| mocą wężownic, umieszczonych w zbiorniku, "Si AW WRA 5 oprowadzali przybyłych gośei povbrowarze, 

Soewanych Iwbda z: kotłów centralnego io- suszarniach i słodowniach urządzonych we- 


à 
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grzewania, Latem zaś doprowadzać się będzie 
ciepłą wodę z specjalnego małego kociołka. 


Ze względów na wysokie koszta budowy, 
wnętrze budynku kędzie możliwie proste, lecz 
niemniej higieniczne; zamiast używanego w 
szpitalach linoleum, wykona się podłogę dre- 
wnianą, ściany będą bielone, aby łatwiej mo- 
żna je odświeżać, Okna wykonane będą na 
wzór szpitala gdańskiego, które pod względem 
konstrukcji okazały się bardzo dogodne dla 
przewietrzania ubikacji, a mianowicie górna 
część okna do odchylania zostanie wykonana 
wązko, co umożliwi otwieranie go najsłabsze- 
mu nawet starcowi. 


Przewietrzanie ubikacji odbywać się bę- 
"dzie za pomocą wentylacji w murach, wypro- 
wadzonych ponad dach. 


Niezabudowana część placu zużytą zostanie 
częścią na urządzenie ogrodu warzywnego i 
spacerowego, częścią na późniejszą rozbudowę, 
która ma być wykonana, mianowicie, ma sta- 
nąć oddzielny budynek, połączony gankiem, z 
obecnie budującym się budynkiem, do którego 
przeniesieni będą mężczyźni lub kobiety; do 
tego czasu rozdział ten będzie wprowadzony 
kondygnacjami, 


Dom starców mieści w sobie ogółem 79 łó- 
żek, Koszta budowy preliminowano na 250 000 
złotych. 


Prace już rozpoczęto, wykończenie wnętrza 
zależnie cd pogody, przewiduje się w tym jesz- 
wk. 


cze roku. 
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TEATR MIEJSKI. 
Gościnny występ Józefa Węgtrzyna. 


„Subflomatorka” 


Krotochwiła w 3 aktach » 
Ad. Grzymały-Siedleckiego. 


Z pewnem uprzedzeniem w duszy i z du- 
żą niewiarą w sercu wybierało się wielu 
stałych, bydgoskich teatromanów na wzno- 
wioną na naszej scenie z Józefem Węgrzy- 
inem w roli Zygmunta. bardzo już swegó 
czasu w teatrze naszym ograną i opatrzoną 
„Sublokatorkę* Ad. Grzymały-Siedleckiego. 


A nie stąd płyneły wszystkie w tym wy- 
padku, narzucające się zastrzeżenia, iżby- 
śmiy nawet dla tak wielkiego aktora, jakim 
jest Józef Węgrzyn, nie uważali za miły za- 
sztzyt grać w komedjach cenionego powsze- 
chnie literata Ad. Grzymały-Siedleckiego, 


Z Wydziału Towarzystwa 
Bielawy, 


Dnia 13. bm, odbyło się w sali p. Ferenca 


na Bielawkach, nadzwyczajne zebranie Wy- 
działu Tow. Bielawy na które przybyło 18 
przedstawicieli towarzystw. Przewodniczył 
presez Wydziału p. Grajnert; protokół z ostat- 
niego zebrania odczytał sekretarz, p. Muchow- 
ski Prezes Grajnert wyraził serdeczne po- 
dziękowanie staropolskiem: Bóg zapłać! wszy- 
stkim obecnym i nieobecnym, którzy w jaki- 
kolwiek sposób, czy to pracą swoją, czy dat- 
kiem, przyczynili się do urządzenia wenty, 
jaka odbyła się dnia 5, bm. w lesie za szkołą 
podchorążych, na rzecz budowy nowego ko- 
ścioła na Bielawkac.. Następnie zdał p. pre- 
zes sprawozdanie z dochodów i rozchodów 
wenty, Czysty dochód wynosi 2009 zł. w go- 
tówce oraz w pozostałych z loterji fantach, 
których nie zdążono zlicytować, a których war 
tość obliczono na 1367 zł. 60 gr. Gorące sło- 
wa uznania należą się p. Grajnertowi, który 
nietylko, że ofiarował na ten cel 427 zł. — 
częścią w gotówce, częścią w cennych Ían- 
tach — ale też nie szczędził trudu i pracy, 
zdobywając za swem pośrednictwem 2350 zł. 
na budowę świątyni. Na uznanie zasługują 
Tow. Robotników kat, którego członkowie z 
całem poświęceniem pracowali przy urządzeniu 
wenty, dokładając ochoczo ' swą cegiełkę do 
zbożnego dzieła; również Panie miłosierdzia 
nie małe położyły zasługi, podejmując się kwe- 


których znajduje pole genjalnego błysku 
i popisu wielki talent aktora. 

Ponieważ w tym wypadku dyrekcja tea- 
tru odstąpiła od tego ogólnie praktykowa.- 
nego teatralnego zwyczaju, przeto nic w 
tem dziwnego, że wielu ze stałych, bydgo- 
skich teatromanów nasuwało się uporczy- 
wie pytanie, czy to czasęm nie będzie pro- 
fanacją talentu wielkiego artysty obsadzać 
go w takim bezpretensjonalnym drobiazgu 
scenicznym, jakim jest niewątpliwie „Sub- 
łokatorka* Grzymały-Siedleckiego. 


Prapremjera tego utworu Grzymaly w 
teatrze naszym odbyła się przed kilku laty, 
za dyrekcji p. Józefa Karbowskiego, wielce 
szczęśliwego wówczas odtwórcy roli Zy- 
gmunta, a ponieważ „Sublokatorka'* stano- 
wi w literackiiń dorobku Grzymały jako je- 
go pierwszy utwór sceniczny, prymicje dra- 
matyczne, przeto całkiem zrozumiała była 
ta celowo prawie bezkrytyczna życzliwość, 
z jaką wówczas prasa i publiczność ten tea- 


sty oraz pracy około urządzenia wenty, za co 
prezes Grajnert złożył osobne podziękowanie 
wymienionym towarzystwom. — Uskarżano się 
na pewne przedsiębiorstwo wynajmujące kost- 
jumy teatralne, które nie okazało nawet ża- 
dnych względów dla tak wzniosłego celu, 

Ażeby przyspieszyć wzniesienie tak potrze- 
bnej na Bielawkach świątyni, zebranie uchwa- 
liło urządzić dnia 17 Kpca br. jeszcze jedną 
wentę na rzecz budowy Kkościcia, tembardziej, 
że pozostało dużo cennych fantów, które mo- 
ga być zużytkowane. 


w dwunastą rocznicę drugiej 
Somo-Sierry. 


Dnia 15 czerwca minęło lat 12, kiedy 
szwadron 2 pułku ułanów II Brygady legio- 
nowej pod dowództwem rotmistrza Wąsowi- 
cza urządził szarżę na okopy moskiewskie 
pod Rokitną. Jak huragan pomknął szwa- 
dron na moskalią Podniósł się wrzask z G0 
piersi. Konie rwały stuliwszy uszy, furkota- 
ły przerzucone przez ramię kożuszki, migo- 
tały szable w dłoniach. 

W szarży poległo 15 ułanów na miejscu, 
zmarło z ran czterech. 

Bohąterstwo szarży pod Rokitną, niezło- 
mne męstwo polskiego żołnierza, spełnia- 
jącego rozkaz, choć ten na. śmierć niechy- 
bną go prowadzi -- niechaj na wieki przy- 
świeca żolnierzowi polskiemu. 


dług najnowszych wymoguw techniki. 

Następnie państwo Roszowscy padejmo- 
wali u siebie gości, racząc ich próbą piwa. 
Próba wypadła doskonałe. 


Nowe piwo niczem nie różni się od Sta- 
rego, które niegdyś eksportowano hen do 
Gdańska. Szczególnie piwo „jasno gościom 
smakowało. 


Podczas śniadania (bufet i potrawy z re- 
stauracji Twardowskiego) goście składali 
życzenia starej firmie pod nowym zarzą- 
dem. Pierwszy przemówił, „ks. prob,,SZ%e- 
dowski, następnie p. Bocheński przedsta 
wiciel Izby Przemysłowo-Handlowej, nastę- 
pnie p. Fiołka. — wiceprezes okręgu bydgo- 
skiego Zw. Mestauratorów, red, Nowakow- 
ski — im. „Dziennika Bydgoskiego”, poza- 
tem pp. May, Gapiński, Morozowicz i przed- 
stawiciel „Domu Gościnnego* z Poznania: 
każdy z mówców w przemówieniu swem 
podnosił odwagę p. Roszowskiego, który w 
dzisiejszych ciężkich czasach gospodarczych 
zdobył się na czyn wielki. otwierając na 
nowo browar, dając przez to około 40 lu- 
dziora pracę. 

My ze swej Strony, znając inicjatywę i 
energję p .Roszowskiego, który zehartował 
się do walki o byt w Południowej Ameryce, 
pewni jesteśmy, że nową placówkę dopro- 
wadzi on do najwyższego rozkwitu i w tej 
myśli składamy mu staropolskie „Szczęść 
Boże!*. k 


ETEEN AEE TEEN ZOAREN 


djową wybiega już daleko poza surową, nie- 
obrobioną rudę dramatyczną, ale która nie- 
mniej, pomimo swoich miejscami bardzo ży- 
wych błyskotek dowcipu, pomimo swoich 
miejscami nawet na miarę tęgiej karykatu- 
ry zakreślonych profilów farsowych i pomi- 
mo swego filmowego tempa, w jakiem ją 
we środę na scenie naszej przy współudziale 
Józefa Węgrzyna odegrano, nie ma we wszy- 
stkich aktach i scenach należytego nerwu 
i życia scenicznego. m. 

To wszystko razem, a zwałszcza zamało 
sceniczny wątek aktu trzeciego, usposabiało 
i poniekąd uprawniało do dałekoidących za- 
strzeżeń co do wznowienia tego trzyaktowe- 
go, scenicznego drobiazgu. 

Zastrzeżenia te jednak rozwiał zupełnie 
wielki talent tego wyjątkowego aktora. Uni- 
wersalną skalą swego aktorskiego uzdolnie- 
nia Józef Węgrzyn w mistrzowskiej grze 
swojej w roli Zygmunta podniósł „Subłoka- 
torkę* na takie wyżyny sztuki, na których 
przestaje być nudnym, scenicznie niemra- 


każdym akcie, a nawet często przy otwartej 
scenie w zachwycie swoim dla wielkiej gry 
Józefa, Węgrzyna obdarzała go grzmotem 
przeciągłych, frenetycznych oklasków. 

Z wykonawców dalszych na szczere u- 
znanie zasługują pp.: Zahorska w roli hi- 
sterycznej, wyjątkowy talent kochania po- 
siadającej, ustawicznie za nowemi ofiarami 
swóich stale podnieconych zmysłów polują- 
cej „donżuanki*, Pani Mangerowej;, Strze- 
lecki wybornie, popisowo odtworzonej po- 
staci karykaturalnego Narzeczonego, uczo- 
nego osła i niedorajdy życiowego — oraz Zo 
ner w roli zabawnego, przekomicznie odtwo- 
rzonego „ordynansa w rezerwie”, Felka. 

Reszta artystów wywiązała się ze swoich 
ról mniej lub więcej poprawnie z wyjątkiem 
p. Baczyńskiego, który w roli Doktora, przy- 
Fjaciela Zygmunta, najzupełniej zawiódł. 

Sztukę wyreżyserował Józef Węgrzyn, co 
oczywiście odbiło się tak dodatnio na jej wy 
jatkowo żywem, miejscami wprost zwarjo- 
wanem tempie. 


© 


| 

fe ale źródło tych poważnych restrykcyj mie- tralny debiut Ad. Grzymały-Siedleckiego po- | Wwym®i niedonoszonym każdy teatralny dro- Wystylizował „Sublokatorkę* dekoracyj- | 
ści się w tem, że na gościnnych, wyjątkowo WEZ ; : biazg, każdy lichy dramacik, omal każdy | nie p. Stanisław Węgrzyn, zdobywający so- | 
I u nas uroczystych występach Józefa Wę- Dzisiaj mamy już za sobą dalsze, dużo | sceniczny absurd. ś bie u publiczności swojemi trafnemi i pięk- | 
WO Y srzyna obsadzono tego wielkiego artystę w | lepsze „utwory sceniczne Grzymały, rozko- Pełna szalonego, wprost zwarjowanego | nemi pomysłami dekoracyjnemi coraz to 

Sie: sztuce Siedleckiego najsłabszej. i RP RA się juź ze jego „Spadko- tempa, wielka, brawurowa to była gra i ży- | gorętsze uznanie. í 

Rey W myśl ogólnie w teatrach praktykowa- biercą” i m na ingyen scenach „Popa- | wą krwią tętniące bylo to życie, jakie hojną Tak sobie z pełnego serca, dla wyładowa- 

ROT „ych zwyczajów wprowadza się zawsze na = króla SOON , możemy więc z całą i szczodrą garścią ze skarbnicy swojego į nia swojego zadowolenia publiczność uho- 

|. gościnnych występach wielkich artystów ścisłością ustalić, że „Sublokatorka” jest | wielkiego talentu rzucił nam ze sceny przed | norowała także gorącemi oklaskami prze- 

[> - dramatycznych na repertuar czołowe, naj-| jednak nietylko A UE ale i najsłab-| oczy Józef Węgrzyn w mistrzowskiej swojej | mocą na scenę po akcie drugim przez arty- 

i wałniejsze dzieła literatury współczesnej, | SZYm. utworem scenicznym tego autora. kreacji w roli Zygmunta. stów wciągniciego autora. p. Ad. Grzymałę- 

b = albo też dawne, stare. po wszystkie czasy Jest to krotochwila, która wprawdzie in- I równą hojnemu darowi artysty była ; Sicdleekiego. 

h = cenne i wartościowe relikwje literackie, w! trygą swoją farsową i swoją budową kome- nagroda ze strony publiczności, która po kt ; Jan Kaźmierczak. 
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Z Rady Miejskiej. 

Wczoraj odbyło się drugie z rzędu w bież, 
tygodniu posiedzónie Rady Miejskiej, która 
stara się choć w części nadrobić pośpiechem 
swoje zaniedbanie, gdyż budżet uchwala 
ze znacznem opóźnieniem. Na ławach so- 
cjalistów i Niemców żnowu pustki, dalszy 
bojkot... 

, Na Opiekę Srełeczną asygnuje się w bież, 
roku sumę 488.985, W pozycjach tego bu. 
dżetu widzimy znaczną podwyżką na wy- 
żywienie i na wsparcie dla biedoty. Budżet 
M. K. O. referował r. Matecki, Budżet ten 
w dochodach podwyższono z 65 tys, zł na 
146 tys. zł, również podwyższónó dział roz: 
chodów z 37,729 zł. na 42 tys. zł. w związ 
ku z uregulowaniem poborów urzędników 
Kasy Miejskiej. : 

Budżet cgrodów miejskich wyraża się w 
sumie 116.447 żł. Uchwalono podwyżsżyć su- 
me na robociznę o 10 tys. zł. Wstawiono ró- 
wnież 300 zł. ha utrzymanie rowerów. R. 
Wdziękoński zwraca uwagę na fakt, iż z 
roku na rok ławek na plaćach i w ógro- 
dach jest coraz mniej. Diśczegó? 

Rada Miejska uchwaliła w dalszym cią- 
gu 25.000 zł. na wybudowańie wygódek 
przy Farze i dla dzieci w parku Kazimierza. 

Miejski Urząd Policyjny kosztować bę- 
dzie miasto w bież. roku 415.851 zł. Skreślo- 
no łu 40 tys. zł „z rubryki „katy policyjne" i 
uchwalono, że kary łe nie powinny przekra- 
tzać 19 zł Kary dotychczasowe są zd wy- 
sokie, a to, co się działo w roku 1925, jest 
prawdziwie horrendum. 

W budżecie Zarzadu Długów dopłata 
wynosić będzie 480.966 zł. Rada Miejska do- 
maga się, aby przedłożono jej referat o sta- 
nie długów miasta. d 

Budżet gazowni miejskiej przewiduje 
16405 zł. Rada Miejska nie chciała powziąść 
decyzji co do 172% tantjem dla dyr. Klim- 
czaka i innych. Sprawę tę odroeżono. W rb. 
tantjema dla. dyr. Klimczaka wynosić miała 
4.552 zł. Zgodzono się ha powiększenie per- 
sonelu latarhików; według uznania dyrekcji. 

Ogólną sumę kcmunalnych podatków od 
państwowego podatku podwyższono z 650 
tys. na 753 tys. zł. 

Udział komuny w państwowym módatku 
dochodowym wyrażać się miał w sumie 200 
tys. zł. Jednak pozycję tę Rada Miejska 
podwyższyła do 300 tys. zł. Sumę od podatku 
obrotowego z 775 tys. Zł. podwyższono o 75 
tys. zł. » 


Dodatek komunalny od świadectw prze- 


wiyrstowych podwyższono. 5.75 tys. zł. na 
FIO tys. zł. Podatek gruntowy podniesiono 
do 5.000 zł. Podatek od patentów na trun- 
ki wynosi 50 tys. zł. Podatek od spożycia 
i użycia z 317 tys. Rada Miejska podwyż- 
szyła na 360 tys. zł. 

Podatek kinowy wynosić ma 30% od fil- 
mów zagranicznych, 10% od filmów krajo- 
wych, zaś filmy naukowe zupełnie są uwol- 
nione od opłat. Wyjątek zrobiono dla fil- 
mów niemieckich, od których pobierać się 
będzie 60% dopóki Niemcy nie wycofają fil- 
mu przeciwpolskiego „Land oder Kreu z“. 
Postanowiono również zwrócić się do ośmiu 
większych miast Rzplitej, aby uczyniły po- 
dobnie. 

Podaiek od zabaw dła towarzystw. usta- 
nowiono na 15%. 

Podatek od lokali uległ znacznej podwyż- 
ce i, wynosi 400 tys. zł. Kwota ta przezna- 
czona będzie na budowę nowych mieszkań, 

Podatek luksusowy od mieszkań, który 
dotychczas pobierał Magistrat prawem ka- 
duka w horendalnej wysokości, ustano- 
wiono na 5 tys. zł. Dochody z t. zw. kosztów 
egzekucyjnych, przynieść mają miastu w 
bież. roku 70 tys. zł. dochodu. Uchwałono 
również umorzyć odsetki od płatników, 
którzy we wskazanym czasie uiścić się nie 
byli w stanie. 

W dalszym ciągu uchwalono, aby Ścią- 
gnąć samowolnie pobrane 15-to procentowe 
dodatki przez radców miejskich i to w prze- 
ciągu 4 tygodni. Postanowiono również w 
tej sprawie zwrócić się do Województwa 
ponieważ radcom wypłacane są Owe dodat- 
ki do dnia dzisiejszego, mimo wyraźnych, u- 
chwał Rady Miejskiej która się temu sprze- 
ciwiła. Prezydentowi miasta dr. Śliwińskie= 
mau skreślone 160% dodatek reprezentacyj- 
ny na 40% z tem, że czyni Się odpowiedzial- 
nym tego, ktoby wypłacał wyższy dodatek, 
wbrew uchwale Rady Miejskiej. Natomiast 
wiceprezydentowi miasta podwyższono do- 
datek reprezentacyjny na 20%. 

Powzieto uchwałę ,aby raz jeszcze zwró- 
cić się do Wojewody w sprawie zawieszo- 
mego radcy p. Wachego. W dalszym ciągu 
skreślono prezydentowi 1.490 zł z wydat- 
ków na opał i światło, jak również skreślo- 
no sttmę na telefon w loży prezydenia, 

Koszta sądowe Magistratu zredukowano 
w 20 tys. na 10 tys. zł. Fundusz dySpo- 
zycyjny Rady Miejskiej wynosić ma 4.600 
zł, z którego to funduszu wypłaci się woźne- 
mu Olzkowskiemu bez powodu zwolnionemu 
206 zł. zapomogi. > 

Na propagandę m. Bydgoszczy asygno- 
wano 10 tys. zł. Subwencja na budowę domu 
akademickiego wynosi 10 tys. zł. z tem, że 
dla bydgoszczan zastrzeżone będą 2 łóżka. 

Dla Komitetu Wych. Fizycznego aSygno- 
wano 10 tys. zł, z zastrzeżeniem, że nie wol- 


no subwencji tej wydawać na personalne 
wydatki. 

Uchwałono oddać teren przy ul. Królowej 
Jadwigi i wybrukować tam ulicę boczną na 
sokolnię i boisko sokole. 

Na wyżywienie dla Powst. i Woj., któ- 
rzy w bież. okresie odbywać będą swoje 
manewry, Rada Miejska na wniosek r. Fioł- 
ki asygnowała 4 tys. zł. 

Na uniwersytet narodowy, róbotniczy, 
przeznaczono 2 tys. zł, Na założenie apara. 
tów alarmowych w Jachcieach, Sierniecz- 
ku i Brdyujściu, wyznaczono 12 tys. zł, 
natomiast na łazienki miejskie wstawiono 
30 tys. zł. na bursę dla terminatorów 
2 tys. zł. 

Na wybrukowanie i złączenie ul. Łokiet- 
ka z Graniczną „wstawiono 20 tys zł, na 
zabrukowanie ul. Rejtana 9 tys. Zł., na re 
peracje bruku ul. Brzozowej 2 tys. zł. Sa- 
perów 6 tys. zi. Zapomoga na żeńską ko- 
lonję harcerską wynosi 600 zł. — 50.000 zł. 
na budowę baraków przy dl. Granicznej dia 
eksmitowanych, 350.000 żł. na pożyczki dla 
osób prywatniych, chcących budować. 

Pozostałą kwotę 200.000 zł. pozostawio- 
nö nienaruszalną na ewent. budowę nowych 
domów. 

Historja radjowa, o której wczoraj pisa- 
liśmy, przedstawia się nieco inaczej. Wë- 
dług żdania matadorów, którym Znane są 
tajniki prac komisji budżetowej, pomysł za- 
kupienia radja dla Bibljoteki Miejskiej nie 
wyszedł od p. Bełzy. „Ińni byli tam czyń- 
ti“ z łona Rady Miejskiej. Etat natomiast 
jednego z pracowników Bibljóteki Magi- 
strat Skteślił. 

Budżet m. Bydyoszczy uchwalono na 
wczorajszem posiedzeniu w sumie ogólnej 
9.200.000 zł. Posiedzenie Rady Miejskiej za- 
kończonó o godzinie 11 wieczór. 


przyjmują od 15 do 25 czerwca 
przedpłatę na „Dziennik Bydgoski” 


na miesiąc lipiec. Re 


Prosimy odnowić przedpłatę. 
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— Z Tow. Pań św. Wincentego a Paulo 
rarafji Serca Jezusowego. Dnia 14. bm. © g. 
8 .ramo ks. radca  Stepczyński odprawił 
mszę Św. na intencję Pań Towarzystwa, 0- 
raz biednych, pozostających pod ich opie- 
ką. Podczas mszy św., tak członkinie, jako 
też i biedni, których było 120 osób, przystą- 
pili do Komunji św. Po nabożeństwie w Sali 
p. Mellera, rozdano biednym dary. Każdy 
biedak otrzymał trochę ciasta, cukru, sło- 
niny, oraz gorącą kawę. W serdecznych 
słowach przemówiła do biednych przewo- 
dnicząca Tow. p. Mazgajowa, zaznaczając, 
że Towarzystwo Pań św. Wincentego a Pate 
lo ,zawsze pamiętało o nich i w miarę mo- 
żności będzie się staruło ulżyć ich nędzy, 
Biedni do łez rozczuleni, dziękowali paniom 
za opiekę. 

Należy zazmaczyć, że ks. radca Stepczyń- 
Ski, który obecny był przy obdarowz waniu 
wręczył paniom poważną kwotę dla bie- 
dnych. 

— Na kościót w Czyżkówkuzłożyli pp.: 
Młyn parowy Czyżkówko 10 zł, Rudńicki 
150, Lubiewski 4, Putynkowski 1, Ribicki 4, 
Maas 0.50, Przybyłowska 0.50, Kałużtńska 
0.50, Haremza 1, Lemańczyk 1, Swakowski 
0.75, Grzybowska 2, Radolak 0.50, Mytlewski 
0.50, Delińska, 1, Mrugowski 1, Rucińska 2, 
Rakócy 0.50,- Jaskulska 1, Walczak 0.50, 
Gruszka 1, Drzycimska 0.50, Uczak 0.50, Sre- 
dziński 1, Walińska 1, Jeński 2, Skotnicka 
1 zł, Jomka 5, Welka 1, Lewandowski 1, 
Topoliński 1, N, N. 2, Ziętek 1, Gaca 6, Hap- 
ka  N. N. 8, Szemkowiak, 0.20, Pałczyń- 


5% undr. a 


$| ski 0.50, Napierała 1, inż. Eckert 10, Lewan- 


dówska 2, Strzelecki 2, Tobolski 1, Ka- 
wa 0,50, Horcietniak 2, Wagner 5, Refpiń- 
ski 0,50, Ulatowski 0,50, Budnicki 1, Hadrc: 
1, Leszczyński 1, inż. Ff. Gółąb 5, Leszczy! - 
ski 1, Socha 0,70, Malak 1, Wagnerówa 2, 
Musiał 2, Mazurkiewicz 1, Zywert 3. 

Ofiarodawcom serdeczne Bóg zapłać. 
O dalsze datki prosi Komitet. 


„DZIENNIK BYDGOSKI" 
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niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


— Stosunek naszego  Sokolstwa do 
„Strzelca“ był omawiany na ostatniem ze- 
braniu gniazda Bydgoszcz I „Macierz* dość 
szczegółówo. Władze sokole wyjaśniły, że 
Sókółom wolió brać udział ze Strzelcem 


Głosy Czytelników. 


w pochodach z okazji świąt narodowych | 


i ueześihiczyć w ćwiczeniach żwiążanych Z 
przygotowaniem wojskowem, natomiast nie 
wolńo Sokołom utrzymywać z członkami 
Zwiążku Strzeleckiego stosunków towarzy- 
skich ani bywać na ich zabawach i popi- 
sżch. Sokół Dzielńicy Pomotskiej — jak 
zaznaczonó == odnósi śię nadal do Strzeleń 
z nieufnością a wchodzi z nim w stosunki 
tylko o tyle, o ile wymagają tego ważniej- 
sze cole. 


m Z Tow. MRódzieży „Naprzód, Dnia 14. 
bm. odbyło się w salce parafjałnej, przy 
kościele Serca Jezusowego, żobtahie Stow. 
Młodzieży „Naprzód“ w obecności patrona. 
Tow. Ks. Preysa. Przewodniczył zastępca 
prezesa Tow. p. Bąk. Po odczytaniu sprawo- 
zdańia z 10. zjazdu delegatów Młodzieży 
Polskiej, który odbył się w Poznaniu dn. 
7—8 maja br, przeprowadzono Wybór na- 
czalnika wychowania fizycznegó. Wybrano 
jednogłośnie p. FRekowskiego. Wreszcie, 
przewodniczący odćzyłał zebranym odezwę 
zarządu Związku w Poznaniu, wzywającą 
młodzież do zapisywania się na 4-tygodnio- 
we ćwiczenia w związkowym obózie wy- 
chowania łizycznego w Grodzisku, otaż po- 
wiadomił zebrańych o majacych się odbyć 
dnia 31. lipca w Poznaniu zawodach żwiąz- 
kowych. Sekretarz Tow. p. Pławski, wyra- 
żił żal, że młodzież w pochódach nie trzy- 
ma się swego sztandaru, lecz rozsypuje Się 
po chodnikach. 


— Spółdzielnia urzędników kolejowych. 
Zw. urzędników kolejowych w Bydgoszeży 
organizuje spółdzielnię budowlaną. Ma» 
gistrat m. Bydgoszczy udzielił bezpłatnie 
Zw. urzędników parceli na Bielawkach, po- 
czątkowo na pobudowanie 10 domów. Spół- 
dzielnia ma otrzymać kredyt w Banku Go- 
śpodarstwa Krajowego, wysokość którego 
będzie ustalona po przedłożeniu kosztory- 
sów i planów. Każdy, przystiępujący d0 
spółdzielni wnosi jednarozowo 1000 _ żł., 
wartość zaś otrzymanego budynku będzie 
się amortyżować w ciagu 25—80 lat przez 
wpłaty miesięcznych rat, które będą Gd- 
trącane z pobórów urzędnika, Zamierze- 
nia powyższe nietylko że podniosą tak po- 
żądaną rozbudowę naszego miasta, ale dają 
urzędnikom możność zdobycia własnego 
domu na warunkach przystępnych, Zacho- 
dzi jednak pytanie, ilu będzie tych urzęd- 
ników, którzy będą w „możności wpłacić 
1000 zł... z $ ; 


— Z Konferencji Pań św. Wincentego 
a Paulo parafii św. Trójcy. Jak w latach 
ubiegłych, tak i w tym roku w pierwsze 
święto Zielonych Świąt 560 dzieci przystę- 
powało po raz pierwszy do Stolu Pańskie- 
go. Niejedna matka już oddawna się klo- 
potała, skąd weźmie fundusz na ubranie; 
lecz jak zawsze, tak i tym razem pośpie- 
szyły panie z Konferencji z pomocą. 68 
dzieci, kosztem 1472 zł. otrzymało ubrania 
na ten uroczysty dzień. "Wielka to zasługa 
szanownych  Dobrodziejów Konferencji i 
Pań Miłosierdzia, którzy nie poskąpili dat- 
ków swoich na ręce kwestarek, za co skła- 
da im się najserdeczniejsze. „Bóg zapłać”, 
Również uznanie i podziękowanie należy 
się paniom- kwestarkom, że tak gorliwie 
zajęły się kwesta na ten cel. 


— W sprawie ławek ogrodowych. Pu- 


bliczność prosi Magistrat, aby zwrócił te] 


ławki, które w jesieni ubiegłego roku za- 
brał z Aleji Mickiewicza, z Parku Kocha- 
nowskiego i z Aleji Ossolińskich a dotąd 
nie zwrócił, Nieraz ludzie chorzy, starzy, 
pragnęliby usiąść i odpocząć 8 tymczasem 
nie ma na czem, Bydgoszcz nia za mało ła- 
wok. Dobry gospodarz pom?ożyłby ich 
liczbę. Tymczasem nasz magisyrat jeszcze 
ją zmaniejszył ku wielkiemu strapieniu cho- 
rych i starych. 


— Jubileusz firmy. W dniu dzisiejszym ||” 


Bydgoska Fabryka Parasoli Rudolt \Veissig 

obchodzi 50-lecie swego istnienia. 

U (7-5 

Związkowy Obóz Wychowania 
Fizycznego. R 


Zwiazek Młodzieży Polskiej w Poznaniu” 
wspólnie z Wojskiem, urządza związkowy | 
obóz wychowania fizycznego, dla członków | 


stowarzyszeń Zwiążku. 

Obóz ten w Grodzisku, trwać będzie od 
16. lipca. do 15. sierpnia, tj. 4 tygodnie. 

W obozie zapoznają się uczestnicy szcze- 
gółowo z lekką atletyką, nauczą się prawi- 
dłowo wykonywać rzuty, biegi, Skoki, za- 
poznają, się ze sposobem prowadzenia gier 
ruchowych i ćwiczeń fizycznych. 

Dö obozu winni Się zgłosić wszyscy Ci, 
którzy interesują się wychowaniem fizy- 
czhóm i chcą pracować w tym kierunku, a 
mie przeszji jeszcze odpowiedniego prze- 
sxkolenia. 

Pobyt w obożie wraz z wyżywieńiem bez- 
płatny. Uczestnicy otrzymują również bez- 
płalny bilet kolejowy na przejazd do Gro- 
dziska i ż powrotem. Ostateczny termin 
zgłoszenia upływa z dniem 30. bm. 


| 


Jeszcze Krajowy zakład psychiatryczny 
1 w Świeciu: jrd 

W nawiążaniu do żamieszczóńego w 
jednym z óstatńich ńumerów „Dziennika 
Byśoskiegó” opisu Eakładu psycćhiatryczhe- 
go w Świeciu raczy Szań, Redakcja zamiie- 
ścić kilka słów o niemiłem wrażeniu i nie- 
śmaku większości czytelników inteligenit- 
nych, jakie opis ten na nich i na niżej pod- 
pisanym wywarł. 

Do połowy tego opisu czytelników, óży- 
tajac 6 wzorowym porządku, czystości, ja- 
ka panuje w zakładzie, tróskliwej opieće 


lekarskiej itp. jest żadowolony i z ulgą. 


wspomina tych nieszczęśliwych, którzy Mi- 
mo swógo nieszczęścia - umysłowego fá- 
ćmienia — mają w tym strasznym zakła- 
dzie tek dobrze, Wcżytując się jednak da- 
lej, czytelnik wpada w pewien chaos ntyśli 
i nie może zrozumieć, ó co korespondento- 
wi chodzi: czy o to, aby Polska, 4 Szóże- 
gólnie warszawskie „antki* z przedmieścia, 
ba, nawet Anglja i Francja dowiedzieli się, 
jaki panuje porządek w zakładzie, czy o to, 
ż6 jakiś tam Syn lekarza z Żyrardowa, któ- 
ty u ojca gńój wywoził, tutaj korytarze ża- 
misia, czy o to że Wszysty bóz wyjątku 
warjaci podług odanła kofespondeńta, to 
są ludzie, któtzy choroby swej nabawili się 
przez złe życie (co byłoby absurdem, gdyż 
wielu z tych nieszczęśliwych popadło w 
chorobę umysłową z przyczyny przeróżńych 
tragedyj życiowych), czy wreszcie o to, aby 
rodzice wymienionych w opisie warjałów 
niemiłe zóstali dotknięci, przeczytawszy 
coś żłego o swym ójtu, mężu, matce lub 
Synu. 


Wogóle ż drugiej cżęści opisu wyczuwa 
się, że przygodny korespondent wyczerpał 
temat opisu zakładu, wjóchał na manowce 
i z poważnego artykułu uczynił tragiko- 
miczno-satyryczną kapustę z grocheń. 


Fanie X. Y. Z, czy pan nie za długo tamm 
obcował z pensjonarzami zakładu i czy czaę 
sem jakie choróbotwórcze bakierje nie dós 
stały się do pańskiego mózgu? Bo inate 
nie pisałby pán takich absurdów, że SYm 
lekarza z Żyrardowa w domu gnój wywoził, 
lub że w Warszawie ludzie sypiają na bar: 
łogach razem z nierogacizną i kurami po- 
śród insektów itp. i 

Fe, panie X. Y. Z. 

Z. Ee 


(Korespondent X. Y. Z, zdaje się, wcale 
nie miał mysli, jakie mu autór powyższego 
listu przypisuje. Zamieszczamy jednak list 
ten, aby nie było wątpliwości co dó ñas 
szych poglądów na podobne sprawy. — Re< 
dakcja). i 


Podziękowanie. 


Dnia 2. czerwca br. w auli gimnazjum 
im. Kopernika odbył się konceri na rzecz 
obozu letniego dla członków 6. druż. barc. 
przy gimn, mat. przyr. Wpływy ze sprzeda- 
ży biletów i programów wyniosły 512 zł, 55 
gr. wydatki zaś 57 zł. — czysty zysk 455 zł. 
55 gr. Zarząd koła przyjaciół 6 druż. harc. 
składa swe gorące podziękowanie pp. dr. M. 
Glińskiej, dr W. Dziusowej, prof. J, Łań.- 
cuckiej, dyr. A. Łabendzińskiej, za trud i 
gorliwą pracę w organizacji koncertu i pb. 
R. Bobrowskiej, R. Hanuszowi, Kpt. Ce- 
strzyńskiej, prof. Pelińskiej, inż. L. Rega- 
mey, dyr. H. Wigurzynie, i zespolowi śpie: 
wąckiemu „Echo“ za Świetne wykonanie 


części koncertowej., Redakcjom „Dziennika 

Bydgoskiego" i „Gazety Bydgoskiej* za 
| skuteczne poparcie swemi wzmiańnkaińi o 
koncercie i wszystkim, którzy się przyczy* 
mili do powodzenia koncertu. 


| Maszyny do pisania | 
| używane w dobrym stanie poleca (7574 i 


Słanisław Skóra i S-ka 
Bydgoszcz, Hotel „Pod. Órłem*. Tel. 117 } 


W. Cz. Andrzejewski 


, dentysia, ulica Śniadeckich 11. 


msz Pierwsżorzędne wykonanie. mzs== 
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Tragiczny ko niec polityka 
niemieckiego. 


Przez odkręcenie przewodów gazowych 
pozbawił życia siebie i swoją żonę. 
Znany polityk i publicysta niemiecki 

Ryszard Calwer, zamieszkały w Berli- 

nie przy Prager Strasse, popełnił w ub. 

środę samobójstwo wraz ze swą żoną, 

w którym to celu poodkręcał na noc 

przewody gazowe i oboje małżonkowie 

udusili się w nocy wydzielającym ga- 
zem. - 
Calwer był teologiem ewangelickim, 
później jednak zerwał z religją i przy- 
łączył się do socjal-demokratów, pisu- 
jąc do dzienników socjalistycznych ar- 
tykuły z dziedziny gospodarki narodo- 
wej. Z biegiem czasu Calwer stawał 
Się mniej zdolnym, tak, że popadł w 
ruinę materjalną i to prawdopodobnie 
skłoniło go do zerwania z życiem, 
Zmarły tragicznie człowiek bez trwa- 
łych przekonań politycznych pozostawił 
po sobie szereg dzieł zarówno z dzie- 
dziny teologji ewangelickiej, jak ruchu 
socjalistycznego w Niemczech i gospo- 
darki wewnątrz Rzeszy niemieckiej. 
Zwłoki obojga tragicznie zmarłych 
małżonków spalone zostały w krema- 
torium na przedmieściu Berlina Wil- 
mersdorf. 


Przypomnienie. 


Dnia 15 czerwca 1927 r. minął termin 
wpłaty podatku przemysłowego od obrotu 
osiągniętego w waju przez przedsiębior- 
stwa handlowe I i II kategorji i przedsię- 
biorstwa przemysłowe I do V  kategorji 
przemysłowej, prowadzące prawidłowe księ- 
gi handlowe, oraz przedsiębiorstwa spra- 
*<vozdawcze, 

Dnia 21 czerwca 1927 r. upływa termin 
wpłaty podatku przemysłowego od obrotu 
za rok 1926 dla wszystkich przedsiębiorstw 
handlowych i przemysłowych, zajęć prze- 
mysłowych oraz wolnych zawodów w wy- 
sokości kwot wymienionych w nakazach 
płatniczych. i i 

W razie niedotrzymania terminu  płat- 
ności wdroży Urząd Skarbowy natychmia- 
stowe kroki egzekucyjne. 


Udzielanie wyjaśnień płatnikom 
podatków. 


Związek Towarzystw Kupieckich w Byd- 
goszczy donosi, że Ministerstwo Spraw We- 
wnętrznych wystosowało do wszystkich 
wojewodów okólnik w sprawie wymiaru i 
poboru samoistnych podatków komunal- 
nych, w którym zaznacza ra. in. że nieza- 
leżnie od prawidłowego sporządzenia orze- 
czeń wymiarowych (nakazów płatniczych), 
związki komunalne powinny udzielać płat- 
nikom na żądanie niezbędnych wyjaśnień, 
dotyczących podstawy prawnej poboru po- 
datku i sposobu ustalenia naleźności po- 
datkowej. Należy w szczególności umożli- 
wić płatnikom zapoznania się z odpowied- 
nią uchwałą (statutem podatkowym) i prze- 
pisami wykonawczymi do niej, zwłaszcza, 
gdy płatnik nie ma w istocie możności ta- 
kiego zapoznania się na podstawie ogłosze- 


eskortującym 


„DZIENNIK BYDGOSKI“ 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


Echa zamordowania 
Róży Luxemburg. 


Podporucznik Krull, karany za udział w morderstwie stanął 
znów przed sądem. 


Kilka dni temu toczył się przed są- 


dem pokoju na przedmieściu Berlina | nim zaginął. 


Schóneberg proces, w którym: jakó głó- 


nia karnego „Tegel“ i wszelki ślad po 
W tym czasie jednakże 
nie próżnował, lecz nabierał kogo się 


wny „bohater* stawał znów osławiony | tylko dało, kradnąc lub wyłudzając 


podporucznik armji niemieckiej, Er- 
nest Krull, oskarżony tym razem o 


kradzież i fałszowanie dokumentów i 


pieniądze. Kiedy jednak widział, że 
się nie ukryje, zwrócił się do swego ad- 
wokata, z którym przyszedł do więzie- 


t. p. Krull jest bodaj stałym gościem, | nia, aby odsiedzieć nałożoną nań karę. 


w sądach berlińskich, które wymierza- 
ją mu kary dość wysokie, za różnego 
rodzaju przestępstwa kryminalne, ja- 
kich dopuścił się przed kilku laty. 
Sprawki tego „lojtnanta* pruskiego 
wychodzą coraz bardziej na jaw. Bio- 
rac udział w zamordowaniu Róży Lu- 
xemburg i Karola Liebknechta, obojga 
wybitnych działaczy socjalistycznych, 
Krull działał z ramienia partji nacjo- 
nalistycznej a przy okazji zgładzania 
wrogów nacjonalizmu pruskiego kradł 


wszędzie, gdzie tylko było można lub W najbliższej przyszłości Krull òd- 


oszukiwał łatwowiernych. 


W ubiegłą sobotę Krull przyprowa- 
dzony został z więzienia do gmachu 
sądu w Schöneberg, gdzie odpowiadał 
za podrobienie dokumentu, jaki sobie 
wystawił na nazwisko radcy rejencyj- 
nego Kossmanna z prezydjum policji 
w Berlinie. Na podstawie tego doku- 
mentu oszust popełnił wiele czynów 
karygodnych, za co jednakże sąd, zło- 
żony tylko z nacjonalistów, skazał go 
zaledwie na 2 miesiące więzienia. 


powiadać będzie znów przed sądem za 


Przed kilku miesiącami Krull uciekł | kilka przestępstw, popełnionych w od- 


go strażnikom z więzie- 


m 


dzono dalszą zniżkę stopy procentowej, Kurs 


a mianowicie: pod zastaw papierów pań- 


stwowych i akcyj Banku Polskiego na 
1046 proc, papierów komunalnych i hipo- 
tecznych na 11% proc. i papierów dywiden- 
dowych na 11% procent. 


Wpływy z danin i podatków 
w Polsce. 


statnim czasie. 
ETT e IN Ya aieh CZ Ee. pny a Oaia 


jedwabniczy w Milanówku. 


Dnia 1 czerwca br. 


w dniu otwarcia miejscowy wójt p. Csaki 
i proboszcz ksiądz Szambelan Trocki, który 
zakończył przemówienie 


swe życzeniem 


Wedle tymczasowego zestawienia za | 9Wocnego wyniku kursu dla dobra uczest- 
trzy dekady maja br, wpływy z danin | ników i całego kraju. 


publicznych i monopoli państwowych 
wynosiły 178,4 milj. złotych. 


W kursie uczestniczy przeszło 50 osób 
ze wszystkich stron Polski, przeważnie de- 


legatów instytucji rolniczych i--samorzą- 


Na sumę tę złożyły się kwoty nastę- | dowych i zakładów szkolnych, co świadczy 


pujące: 


dobitnie o dużem zainteresowaniu się tą 


Podatki bezpośrednie: 51,2 milj. zł. (w | gałęzią przemysłu oraz o potrzebie urzą- 


tem: podatek gruntowy 3,0 milj. zł. 
podatek przemysłowy 23,2 milj. zł., do- 
chodowy 14,6 milj. zł, majątkowy 2,9 
milj. zł, inne podatki bezpośrednie 7,5 
milj. zł.) 

10% nadzwyczajny dodatek do danin 
przyniósł 8,0 milj. zł. 


dzenia takiego kursu. Również wojskowość 
ma swego przedstawiciela w osobie księdza 
kapelana z Rzeszywa. 


Na prograrn kursu składają się wykłady 
teoretyczne ' wygłaszane przez założyciela 
i kierownika Stacji pana Henryka Witacz- 
ka i zajęcia praktyczne w wychowałni pod 
kiercyynictwem p. St. Witaczkównej oraz 


Podatki pośrednie przyniosły 15,4 | zaięcja w plantacji morwowej pod dozo- 


milj. zł: 
11,3 milj. zł.) 

Opłaty  stłemplowe przyniosły %4,4 
milj. zł. 


Cła przyniosły 32,4 milj. zł. 

Monopole państwowe przyniosły 57,0 
milj. zł. (w czem MonQqr;gl Tytoniowy 
30,0 milj, zł., Monopol (spirytusowy 22,0 
milj. złotych). A 

W poprzednich miesiącach dochody 
z wymienionych 5ródeł wyniosły: 
styczniu br. 158,7 milj. zł. w 


(w czem podatek od cukru jrm referenta społecznego pana Sarjusza 


; Zaleskiego. W ten sposób mają uczestnicy 
możność zapoznania Się praktycznie z 
wszelkiemi czynnościami związanemi z ho- 
dowlą jedwabników, którą po ukończeniu 
kursu będą propagować w szerokich ko- 
łach drobnych rolników, dla których jed- 
wabnictwo może się stać pokaźnym źród: 
łem dochodu. 


Niekorzystny Stan "buraków cukrowych. 
Stan plantacyj buraków cukrowych w 


W | województwie poznańskiem budzi poważny 
lutym | niepokój z powodu choroby zgorzeli młode- 


rozpoczął się pier- 

wszy Kurs jedwabniczy, urządzony stara- 

niem Centralnej Doświadczalni Stacji Jed- 

wabniczej w Milanówku, jedynej tego ro- 
dzaju placówki w Polsce. 

Zebranych uczestników Kursu powitał 


Nr. 138. 


` Humor i satyra. 


Fabryka. 


— Wiesz, Moryc, otworzyłem sobie fa- 
brykę włóczkowych wyrobów. 

— Co mówisz? 

— Tak, cały dzień się włóczę po mie- 


ście! 
Rozmówki dorożkarzy. 
— Jak się nazywa twoja śkapa? 
— „Kaplon“. 
— Fuj! 


— Cóż? Po śmierci będzie kapłonem w 
meniu rystoracji! 
Niema już starych kobiet. 
Że są stare kobiety, 
Tego nikt nie powie, 
Bo któż się lat prawdziwych 
Od której z nich się dowie? 


Praktyczny. 
— Mamusiu, ja już idę spać. 
— Tak wcześnie? 
— A kiedyż się wyspię? Później, gdy 
zaczniesz się kłócić z ojcem po jego powro- 
cie z restauracji, nie zasnę chyba do rana. 


Ostrożny. 
— Piszesz pan do żony dwa razy 
dzień? To miłość co się zowie! 
— Powiedziała mi przed odjazdem, że 
wróci natychmiast, gdyby nie otrzymała 
co dnia wiadomość. A jakże łatwo może 


na, 


list zginąć na poczcie. 


Cedula Urzędowa Gieldy Pieniężnej 
w Poznaniu. 
POZNAŃ, dnia 17 czerwca 1927 roku. 
PAPIERY *:PROCENTOWE 


80%,  dolarowe listy Pozn. Ziem. Kred- 
91'/50/ — (za 1 dolar. 

40/, Pozn. obl. prow. przedwoj. 94, — 
5 proc. Pożyczka premj. serja II. 56,— 
AKCJE PRZEMYSŁOWE 
Dr. Roman May q—V em. 88,— 


20,— 


Unja (dawniej Ventzki) I—IITex kup. 


TARGOWICA- MIEJSKA 
Urzędowe sprawozdanie targowe 
Komisji Notowania Cen. 
Poznań dnia 17. 6. 1927 roku. 


Spędzono — wołów, — buhaji, — krów 
34 bydła, 241 świń, 128 cieląt, 8 owiec 


— kóz, — prosiąt. 
Razem 406 zwierząt >. 
Z powodu małego spędu notowań nie 
przeprowadzono, 


Notowania Giekdy Zbożowej i Towarowej 


w Bsznaniu. 
Poznań, dnia 17. 6 1927 roku. 
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ep woda opada. Powodzi w pow. tucholskim, 
o której niedawno pisaliśmy, nie było. Pa- 


dliśmy ofiarą nieścisłych informacji. 
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Seradelę > - 
Groch „Viktorja“ 


Mania platyna rosyjska na rynku Groch polny * * 
Groch zielony * 
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nia uchwały, względnie statutu (np. z Po-| 4 412 milj i, AA: 
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obecności w danej miejscowości jw tym cza- siącem POT rzednim, pierwszym w obec- obszarach. (AW.) dolary amerykańskie . 8,88 
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Duże niep 


- Z kim jak z kim, ale z pismami 
Związku Ludowo-Narodowego dy- 
skusję prowadzić jest rzeczą bardzo 
niewdzięczną. Rzadko kiedy można 
się od nich doczekać rzeczowej od- 
powiedzi. Dyskusję sprowadzają za- 
wsze albo na tory osobiste, albo też 
wykręcą się sianem. Pewien czas są- 
dziliśmy, że przynajmniej „Kurjer 
Poznański* pod nową redakcją sta- 
nie na wyższym poziomie, ale prze- 
konujemy się, żeśmy się omylili. Wie 
on np. bardzo dobrze, że „Dziennik 
Bydgoski“ nie przestał nigdy być or- 
ganem Chrześc. Demokracji, ale mi- 
mo to drukuje baniałuki „Głosu Le- 
szczyńskiego', który o poznańskim 
zjeździe popisał rzeczy z palca wy- 
ssane i udaje, jakoby w te banialuki 
wierzył. Przeciwstawia nam inne pi- 
sma chadeckie, jak „Głos Narodu“ 
w Krakowie, „Rzeczpospolitą“ w 
Warszawie i katowicką „Polonję*, o 
której przecież wie, że organem Chrz. 
Demokracji nie jest. Co do „Głosu 
Narodu“ to znać powinien uchwały 
organizacji chadeckiej w Krakowie, 
które wcale nie idą po jego linji. O 
tem, jak się ma sprawa z „Rzeczpo- 
spolitą', nie uważamy za potrzebne 
„pisać. 

Gniewa się na nas „Kurjer Poznań- 
ski“, żeśmy wystąpili przeciw głoszo- 
nej przez endeków zasadzie, jakoby 
państwo było całkiem czemś innem 
niż rząd i pisze tak: 


„Wszystkim wiadomo, że zarówno 
Chrześcijańska Demokracja, jak sfery 
konserwatywne, zbliżone do „Dziennika 


Poznańskiego“, niejednokrotnie już stały, 
i to nawet razem z „endecją”, w opozycji 
do rządu i obalały go, jakiekołwiek było 
jego miano. Jeżeli „rząd“ a „państwo“ to 
to samo, „antyrządowy* a „antypaństwo- 
wy“ także to samo — znaczyłoby to, że 
zarówno chrześcijańscy demokraci, jak 
Konserwatyści mają na sumieniu dużo 
grzechów  „antypaństwowych*. A gdyby 
do steru doszedł rząd „robotniczo-wło- 
ściański* z pp. Brylem, Dąbskim i tow. 
i. zafgrowadził=wywłaszezemie bez» odszko- 
dowania, a chrześcijańscy demokraci i 
konserwatyści „stanęli okoniem* przeciw- 
ko niemu, czyżby „Dziennik Pozn.*, „No- 
wy Kurjer“ i „Dziennik Bydg.“ zayzuciły 
im również „antypaństwowe' działanie? 
Dziwne nieporozumienie... Jedno tylko 
jest pewnem, że utożsamianie „rządu“ z 
„państwem“ jest manewrem, inspirowa- 
nym przez „sanację moralną“. 


Powyższe uwagi „Kurjera Poznań- 
skiego“ przytoczyliśmy naumyślnie, 
aby Czytelnicy nasi poznali sposób 
rozumowania  „najpoważniejszego” 
organu endeckiego. Zgoda na to, że 
rząd to jeszcze nie państwo, ale rząd 
jest tego państwa włódarzem, i kto 
stale przeciwko niemu  podjudza, 
choćby czasem i coś dobrego zrobił, 
ten osłabia autorytet jego, a pośred- 
nio i państwa. O tem, coby było, gdy- 
hy Bryl i jemu podobni rządzili, nie- 
ma obecnie celu mówić i argument 
ten nie jest poważny. Dlatego też 
odpowiemy „Kurjerowi Pozn.“ podo- 
„Dziennik Pozn.“, że jego 
"argumenty „nie nadają się do dysku- 
sji“. Zapytujemy tylko, gdzieśmy 
przekręślli uwagi Dmowskiego z 
„Myśli Nowoczesnego Polaka“, bo 
twierdzimy stanowczo, żeśmy je 
wiernie powtórzyli. f 

Może być, że „Kurjera Pozn.“ nie 
ptzekonamy, bo nie mamy u niego 
łaski, podobrfie jak Stan Średni, któ- 
ry tylko wtedy jest mu miły, gdy ro- 
bi to, co mu jest na rękę. 


* * 
* 


Pod adresem „Kurjera Poznańskie- 
go“ korespondent „Dziennika Pozn.“ 
pisze między innemi: 

„Jak widzę, prasa Zw. Lud. Nar. nie 
może strawić wyborów warszawskich i 
zarzuca ustawicznie warszawskim kołom 

„stanu średniego”, że głosowały na 25. Ale 
czyż nie pamiętamy może takich lokal- 

nych paktów np. w Chojnicach między na- 
rodową demokracją i Niemcami w wybo- 
rach do Rady miejskiej? 

No, a wreszcie, co będzie, jeśli pan Il- 
ski podpisze pakt z socjalistami i obejmie 
wraz z nimi we władztwo rządy stolicą? 
Jak wtedy mówić będziemy o tym pakcie 
czerwonej międzynarodówki z przyjaciół- 
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„DZIENNIK BYDGOSKI" 


orozumienie. 


mi politycznymi „Kurjera Poznańskiego”? 
A zdaje się, że pakt taki się robi, jak 
to wtedy będzie z międzynarodówką?* 


Naturalnie będzie wtedy wszystko 
w porządku, bo przecież Związkowi 
Ludowo - Narodowemu wszystko 
wolno, nawet to, za co na innych gro- 


my potępienia rzuca. 


* Ki 
* 


Utrzymanka „Kurjera Pozn.* wio- 
dąca suchotniczy żywot „Gazeta By- 
dgoska“ w ostatnim numerze zamie- 
ściła bardzo „ciekawą“ charaktery- 
stykę naszego pisma i naszego ruchu. 
Gwoli rozweselenia Czytelników na- 
szych podajemy jej wynurzenia, któ- 
re tym razem są oryginalnym płodem 
ducha redakcji, która zresztą żyje 
przedrukami z gazet warszawskich. 
Otóż „Gazeta Bydgoska* pisze: 

„Prasa rozmaitych kierunków poli- 
tycznych zwraca uwagę na rozbieżność 
poglądów i prac rozmaitych ogniw orga- 
nizacyjnych Chrześcijańskiej Demokracji. 

Rozbieżność ta uwidocznia się przede- 
wszystkiem w pismach tego stronnictwa. 

Oddział krakowskiej Chrześcijańskiej De. 

mokracji i „Głos Narodu“ zwalcza bez- 

względnie rząd. Na Śląsku walka Chrze- 
ścijańskiej Demokracji z rządem jest jc- 
szcze bardziej zacięta i nieprzejednana. 

„Nowy Kurjer“ w Poznaniu i „Dziennik 

Bydgoski“ raczej schlebiają rządowi i sta- 

rają się mu iść na rękę. Zwłaszcza w po- 

pieraniu rządu i sanacji wyprzedza wszy- 
stkie pisma Chrześcijańskiej Demokracji 

„Dziennik Bydgoski" i od niego zależny 

prezes rady okręgowej Chrześcijańskiej 

Demokracji pan Kaźmierczak. Pismo byd- 

goskie i polityka p. Kaźmierczaka (niesa- 

modzielna bo pan Kaźmierczak jest 
Bogu ducha winien, ale biedaczysko słucha, 
-co mu tam w „Dzienniku powiedzą) zu- 
pełnie żerują (!? — „Dz .Bydg.*) w kie- 
runku sanacji. „Dziennik Bydgoski“ po- 
piera rozłamceów poznańskich z Pow- 
stańców i Wojaków, ciska się na „Soko- 
ła“ poznańskiego, sieje ferment we 
wszystkich - organizacjach społecznych 

(w których? — „Dz. Bydg.*) i wogóle pro- 

wadzi politykę, którą zaczynają się ludzie 

powszechnie brzydzić. (Dlatego „Dzienniki 
ma tak wielką liczbę czytelników, a „Ga- 
zeta Bydg.* ledwie zipie. — „Dziennik 

Bydg.) A ponieważ to pismo uchodzi za 

wyraz Chrześcijańskiej Demokracji, ludzie 

o poglądach prawdziwie narodowych i 

katolickich opuszczają szeregi Chrześci- 

jańskiej Demokracji. 

Nie mogą bowiem znieść koziołków poli- 

tycznych „Dziennika“, i prezesa rady o- 

kręgowej p. Kaźmierczaka'. 


Po tych wysoce oryginalnych wy- 
nurzeniach następuje triumfalny o- 
pis rozgardjaszu, jaki zapanował w 
Inowrocławiu między tamtejszymi 
działaczami chadeckimi. Możemy 
szanowną koleżankę z ul. Jagielloń- 
skiej zapewnić, że ani p. prof. Kaź- 
mierczak, ani „Dziennik Bydgoski“ 
nie są dla chadeków w Inowrocławiu 
kamieniem obrazy. Nie mamy jednak 
powodu wtajemniczać „Gaz. Bydg.* 
w Sprawy, z któremi organizacja na- 
sza sama sobie da radę, 

Przepraszamy szan. Czytelników, 
że sprawami temi się zajmujemy, ale 
czynimy to z tego powodu, aby Czy- 
telnicy nasi poznali sposoby walki 
przeciwnego obozu. ': 
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Zebranie informacyjne 
konserwatystów, 


Warszawa, 15. 6. (AW.) Wczoraj pó- 
źnym wieczorem odbyło się zebranie 
informacyjne członków Organizacji Za- 
chowawczej Pracy Państwowej, na któ- 
rem reprezentowani byli przedstawiciele 
wszystkich kierunków Konserwatyw- 
nych w Polsce. Zwracała uwagę obec- 
ność przedstawicieli Prawicy Narodo- 
wej p. Romera, Wołyńskiego Klubu Za- 
chowawczego p. Aleksandra Ledóchow- 
skiego oraz obecność przedstawiciela 
Stronnictwa Ch. D. p. Aleksandra Pia- 
seckiego. Dłuższe referaty wygłosili, 
sekretarz p. Juljusz Tarnowski i b. 
minister spraw zagranicznych ks. Eu- 
stachy Sapieha. W dyskusji wywią- 
zała się żywa wymiana zdań, co do 
możliwości zjednoczenia ruchu konser- 
watywnego w Polsce 
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Propaganda sowiecka 
; w Niemczech. 


Ostatni numer komunistycznej ber- 
lińskiej „Arbeiter Illustrierte Zeitung“ 
zawiera podany powyżej rysunek pod 
obiecującym tytułem: „Anglja zbroi sie 
do wojny przeciw Rosji. Cóż czynią 
Niemcy?* Widzimy p. Chamberlaina i 
p, Brianda, jak „idą“ na Rosję. Mar- 
szałek Piłsudski i szereg maszerują- 
cych generałów polskich. Napis: „Sol- 
dateska polska chce poprowadzić ar- 
mje państw bałtyckich (Randstaaten) 
na Rosję“. Faszyści niemieccy: „Za 
przymierzem z „odwiecznym wrogiem“ 
Francją, przeciw Rosji“. Pan Strese- 
mann: „Za neutralnością i za dostawa- 
mi wojennemi'. Ale robotnicy niemiec- 
cy „Za przymierzem z Rosją“. Cztery 
fotograije dolne — dla uspokojenia ko- 
munistów niemieckich pokazują. 
zbrojenia sowieckie — naturalnie jedy- 
nie „w celach obronnych“. 


zarna ręka w białych 
rękawiczkach. 


Karykatura — w związku z zabójstwem 

Wojkowa, wymierzona przeciw Anglji — 

zamieszczona w berlińskiej komunistycznej 
„Welt'am Abend“, 


Skromność króla Alberta. 


Władca Belgji nie otrzymał żadnej 
podwyżki i, mimo spadku waluty, nie 
zwracał się nigży o powiększenie 
swoich apanaży. 


Król bełgijski jest jedynym urzędni- 
kiem. królestwa, którego uposażenie 
nie zostało zwiększone od wojny. 

Zamiast żądać tak zwanej perekwa- 
cji, czyli stosowania do waluty i do 
cen, Albert I wolał dać przykład oszczę 
dności. W ten sposób już oddawna zre- 
dukował koszta prowadzenia dworu. 
Nadto sprzedał jednemu z większych 
banków w Brukseli pałac swego nie- 
boszczyka ojca, hrabiego Flandrji i od- 
stąpił państwu pałac królewski w Ost- 
endzie, który został sprzedany władzom 
miejskim za sumę 15 miljonów franków 
na korzyść skarbu. 

Ministrowie zaczęli się wreszcie nie- 
pokoić położeniem tego króla, poświę- 
cającego swą ojcowiznę, aby nie u- 
szczuplić finansów narodowych. Ze- 
brani na naradę gabinetową, członko- 
wie rządu, postanowili wnieść projekt 
ustawy, powiększającej listę cywilną: 
apanaże królewskie, które zawsze wy- 
nosiły rocznie 3 miljony 300 tysięcy 
fr. podwyższone zostały do 9500000 
franków. W wyższych kołach uważają, 
że suma ta przedstawia wysokość rocz- 
nych wydatków króla, dla godnego re- 
prezentowania Belgji. choć bez zbytku. 
Trzy wielkie stronnictwa polityczne są 
najzupełniej zgodne co do zasady tej 
podwyżki i od obecnej chwili jest rze- 
czą pewną, że projekt ustawy będzie u- 
chwalony przy znacznej większości 
głosów zarówno w Izbie jak i w se- 
nacie. 


Aresztowanie posła komunistycznego 
we Francji. 


Władze sądowe wydały instrukcje w 
celu aresztowania deputowanego ko- 
munistycznego Dorriota w chwili jego 
przybycia na granicę francuską. 


Zgoda Niemiec z Litwą. 
Oblecanki niemieckie. 


Między Niemcami a Litwą przyszło 
do zgody. W sprawie Kłajpedy oświad- 
czył Waldemaras, że Litwa gwarantuje 
ludności Kłajpedy przysługujące jej na 
podstawie statutu kłajpedzkiego pra- 
wa. Sejm kłajpedzki zostanie zwołany, 
wybory zaś odbędą się przypuszczalnie 
za. 3 miesiące. 


Koła, zbliżone do dele- 


gacji niemieckiej w Genewie, wyrażają 


zadowolenie z układu z Litwą. 


Pies rabuś, 


żywił swego pana. 


Przestępstwo z pomyślnym wynikiem 
dla sprawcy. 


Bukareszt, w czerwcu. 


We wsi rumuńskiej Tergestie zapa- 
nowało od pewnego czasu zaniepokoje- 
nie: Mieszkańcom zaczęły w tajemni- 
czy sposób ginąć — kury. Podejrzenia 
skierowano przeciw kotom, tchórzom i 
łasiciom. jako naturalnym  nieprzyja- 
ciołom kurzego rodu. Jednakże mimo 
nastawiania wszelkiego rodzaju puła- 
pek, kury znikały nadal, a złoczyńcy 
nie udało się schwytać, Wówczas do- 
piero poczęto przypuszczać, że w grę 
wchodzi istota sprytniejsza od kotów, 
i łasic, tj. człowieka. 

Jeden z gospodarzy, Henza, który 
miał największy kurnik i najbardziej 
ucierpiał, wskutek zamachów tajem- 
niczego złodzieja, postanowił poświęcić 
szereg nocy, byle złapać szkodnika. 
Trzy noce czatował nadaremnie, ale 
czwarta uwieńczona została sukcesem. 


W pewnym momencie Henza usły- 
szał, gdakanie kur i jakiś „ruch“, w 
kurniku, Niezwłocznie zaświecił latar- 


t 


kę elektryczną i ujrzał.. małego jam- ` 


nika, który energicznie uwijał się wśród 
kur, ściągając je z grzędy i dusząc. 
Henza zeskoczył ze stryszka, na którym 
czatował, a przerażony jamnik um- 
knął, porzuciwszy zdobycz: 


Jak się okazało, pies był własnością 


Stefana Polgara, starego emerytowane- 
go ex-leśniczego, który, popadłszy w nę- 
dzę, gdyż emeryturę mu przestano wy- 


dawać, odkąd przegrał proces ze swoim ' 


byłym chłebodawcą, wpadł na pomysł 
zdobywania żywności drogą nielegal- 
ną. 

W tym celu wytresował swego pies- 


duszeniu drobiu. Jamnik, dzięki swej 
smukłej budowie, wślizgiwał się przez 
lada otwór, a że pan wytresowął go 
także w unikaniu różnych pułapek, 
więc sprytne zwierzątko zawsze wraca. 
ło z łupem, którym pan lojalnie się z 
nim dzielił. 


Wykrycie złodziejstwa wywołało po- 
czątkowo wielkie oburzenie wśród wie- 
śniaków, gdy ci jednak dowiedzieli się 
o motywach „zbrodni“, złagodnieli i u- 


wizację starego emeryta, za co ten zo- 
bowiązał się swego jamnika powstrzy- 
mać od kłusownictwa. 


Z ruchu wydawniczego. 


chwalili wspólnemi siłami dbać o apro-* 


ka we wkradaniu się do kurników i. 


24 numer „Bluszczu* utrzymany jest ca- 


ły prawie — poza ciekawym aktualnym 
artykułem Z. Miszewskiej „Kobieta a Uni- 
wersytet" — pod, makiem Konia. Roli jaką 
odgrywa w polskiej psichyce poświęcone 
są: głęboko pomyślany artykuł M. Szpyr- 
kówny „Pod znakiem Skrzydlatego ruma- 
ka“ i Stefanji Podhorskiej-Okołów barwne 
wrażenia z konkursu na temat „Konie, 
jeźdźcy, publiczność na. międzynarodowych 
konkursach hippicznych w Warszawie“, 
Świetnem dopełnieniem tego aktualnego te- 
matu są dwa prześliczne wiersze F. Kru- 
szewskiej z cyklu „Konie*, „Jaskółka“ i 
„Wojtuś. Doskonałe zdjęcia konkursow 
żywo ilustrują zgraną całość. Pozatem 
dział beletrystyczny przynosi nowelę J. 
Stycz- Naglerowej, powieść Conrada oraz 


_„„Nowoczesną Semiramide" ciekawy wywiad 


z Dr. Semiramis Riffaat — turczynką, u- 
czestniczką kongresu medycyny wojskowej. 
Ponadto numer zawiera dział „Kobieta w 
świecie i w domu“, artykuły „Inowrocław“ 
i „O kinie“ Zygmunta Knothó, dalszy ciąg 
ciekawego studjam Z. Gerlachowej „OQdpo- 
czynek po pracy codzienneęj* i cały szereg 
innych TRO 


— Ostrzeżenie. Od pewnego czasu na 
terenie tutejszej Powiatawej Komendy Po- 
licji Państwowej grasują  różmi fałszywi 
agenci jako pośrednicy w nabywaniu osad 
likwidacyjnych. Wykorzystują oni dobro- 
duszność i nieświadomość tutejszego Oby- 
watelstwa. Ofiarami takich oszustów Są 
przeważnie robotnicy, którzy zaoszczędzone 
pieniądze oddają do rąk nieznanym osobni- 
kom za byle jakiem pokwitowaniem nie- 
wyraźnie podpisanym i nie zaopatrzonym 
ww żadną pieczęć. Poszkodowani są do tego 
jeszcze tak naiwnemi, że świstki takie prze- 
trzymują miesiącami nie znając dokładnie 
ich treści i tylko przypadkiem wychodzi 
ma jaw, że zostali oszukani. Podobnym 
oszukaństwom możnaby zapobiec przez in- 
formowanie się w odpowiednich urzędach 
państwowych, do których należy i Policja 
Państwowa. 


GBEGBENAB WY GP. 


/ Żeński „Sokół“ w Koronowie. Na nadżwy- 
czajnem zebraniu „Sokoła”* utworzono oddział 
Sokolic, do którego wstąpiło 22 druhny, Do 
zarządu wybrano p. Topolińską, Czajkowską, 
Barczykowską i Mąkównę, 


Ze zlotu poznańskiego. Zlot niezatarte uczy- 
nił wrażenie na młodych duszach, bo był to 
zlot nad zloty! Organizacja niezrównana, ça- 
łość imponująca, manifestacyjna! Karmiono 
nam duszę i ciało przedziwnie, składnie i umie- 
jetnie i dla tego nie było rozczarowania, tylko 
silne wrażenie niezatarte, Na zlocie druhenki 
nasze dopiero poznały, że każda druhna, czy 
ta z Poznańskiego, czy ta z Kujaw, czy ta z 
Pomorza, lub z Warszawy, albo i Krakowa, 
czy ta z Wilna, czy z Śląska, czy ta Góralka, 
czy ta z nizin i czy ta z pałącu, albo i ta z 
chaty, to wszystko siostry, bo wszystkie łączy 
jeden cel. Nauczył druhny zlot, że wszędzie, 
czy w Maopolsce, czy w Wielkopolsce, czy w 
Królestwie i czy na Śląsku, czy w Tatrach, 
czy w ziemi Wileńskiej, czy Łódzkiej, czy 
Lwowskiej, wszędzie Polki i wszędzie Polska 
ukochana, bo wszędzie nad niemi jedna Oj- 
czyzna, jak jeden jest Bóg! Poznały druhenki 
siłę gromady. Gdyby tak do. Poznania zjecha- 
ło 12 koronowskich młodych Polek, czy zatro- 
szczyłby się kto o nie? Ale gdy zjechały jako 
cząstka 4000 gromady, wtenczas zrobiły wraże- 
nie i otworzyły się bezpłatnie muzea, zoolog, 
botanik, zabytki i pałace i zajęły się niemi o- 
sobistości najwyższe i spłynęło na nie błogosła- 
wieństwo samego Prymasa i spłynęly jego cu- 
dne słowa i słodki uśmiech! Och, siła leży w 
gromadzie! Druhenki pojechały na zlot nie- 
doświadczone, a wróciły z światłem w głowie 
i płomieniem w duszy i teraz dopiero z całym 
zapałem sprawie służyć chcą! K.N. 


_. Meymia. 


Procesja Bożego Ciała. Przy pięknej pogo- 
dzie odbyła się w ub. święto procesja z koś- 
cioła farnego na rynek, Prowadził ją ks. kano- 
nik prof. dr. Opieliński w asyście ks, ks. Budy 
i Mara$zana, Udział brały wszystkie miejscowe 
towarzystwa, na czele kroczyło Tow. gimnast, 


„Sokół“. Straż przed przenajśw. Sakramen- 
tem miało nasze zasłużone Bractwo  Strzę- 
leckie. 


» Z życia „Sokoła“. W ub. czwartek odbyło 
się w lokalu p. Kozłowskiego zebranie Tow. 
gim, Sokół, któremu przewodniczył prezes p. 
Piątkowski, Skarbnik p. Piszczyński wygłosił 
sprowozdanie z obchodu 20-lecia. Ogólny do- 
chód wynosił 700 zł., rozchód zaś 654,40 złote. 
Prezes p. Piątkowski omówił przebieg sztafety 
która przechodziła przez Kcynię, gdzie trasa 
wynosiła 20 klm, które przebyto w 47 minutach 
P, Kunz złożył im. redakcji „Dziennika Byd- 
oskiego” pozdrowienie, niemniej jakó członek 
przewodnictwa dzielnicy, zachęcał do pielęgno- 
wania idei sokalej. 


M Pakość. 


święto Bractwa Strzeleckiego. Również i 
w roku bieżącym urządziło Bractwo Strzelec- 
kie swe tradycyjne strzelanie o godność króla 
kurkowego, W pierwsze święto Zielonych 
Świąt wyruszeno po południu z orkiestrą do 
Strzelnicy. Po oddaniu strzałów honorowych 
na cześć Reczplitej, wojska i obywatelstwa, 
rozpoczęto strzelanie, W drugie święto przed 
południem odprawił ks. prob, Kiełczewski 
Mszę św. na intencję Bractwa. Po powrocie z 
kościoła odbyło się uroczyste posiedzenie, wie- 
czorem zaś ogłoszona wynik. Królem został 
p. Warda Jan (20 punktów), |. rycerzem p. 
Wi. Kostusiak (20), II rycerzem p. W. Jesiono- 
wski (19). Żetony otrzymali pp. Kamiński Bo- 
legław Ignacy (57), Ciesielski Stanisław (56), 
Mańkowski Władysław (56), Warda Jan (55). 
Liedermann Paweł (54). Premje otrzymali pp. 
Mańkawski Władysław (58), Warda Jan (57), 
Ciesielski Stanisław (56), Kamiński Bolesław I- 
śnacy (55), Woliram Ignacy (53), Liedermanr 
Paweł 152). rj 
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Procesja Bożego Ciała. Uroczysta Mszę św. 
w kościele św. Mikołaja odprawił ks. prefekt 
Szukalski, uroczyste pienia wykonał chór ko- 
ścielny pod batutą prof. Sobieskiego. Następ- 
nie z pięknie umajongo kościoła wyruszyła pro- 
cesja na rynek, Prowadził ją ks. radca dzie- 
kan Kubski w asyście kilku księży. Piewszy 
ołtarz ustawiono przy składzie bławatów p. 
Małuszka, drugi przy składzie win p. Zwie- 
rzyckiego, trzeci przy składzie bławatów p. Ki- 
sielnickiego, a czwarty przy składzie żelaza p. 
Zwierzyckigo. W procesji brali udział również 
przedstawiciele władz państwowych, komunal- 
nych wojskowych, a poprzedzały ją kompanją 
bonorowa 59. p. p, Bractwo Strzeleckie i Sraż 
Pożarna, Przy każdym ołtarzu oddała kompan- 
ja honorowa salwę karabinową, Udział brały 
pozatem tłumy wiernych oraz wszystkie towa- 
rzystwa zorganizowane w Związku Stowarzy- 
szeń Polskich. Po południu odbyły się uro- 
czyste nieszpory z procesją w kościele św. 
Mikołaja. . 

Gwałtowna burza zerwała się w ub, śro- 
dẹ po południu nad miastem. Uderzyło kilka 
piorunów, które jednak nie wyrządziły poważ- 
niejszej szkody, Następnie spadł rzęsisty deszcz 
który trwał do gedziny 7-mej. Wieczorem po- 
wietrze bardzo się ochłodziło. 


„Dzień kwiatka“ urządziło na ulicach mia- 
sta Tow, Pań Miłosierdzia w Inowrocławiu w 
ub, czwartek, Dochód jest przeznaczony na 
biedne dzieci. Towarzystwo to rozdato biednym 
dzieciom, przystępującym do I komunji św. 
w dniu Zielonych Świątek 36 ubranek, 34 su- 
kienki, 28 par bucików, 25 par bielizny, 12 
czapek, 50 świec, 25 par pończoch itp. 

Z Koła Akademickiego w Inowrocławiu, O- 
statnio ukonstytuował się nowy zarząd, w skład 
którego weszli pp, Cerkaski jako prezes, Szcze 
pański z Strzelna wiceprezes, Skierski z Włoc- 
ławka sekretarz, Szałek z Włocławka skarbnik 
Bronicki gospodarz. Na członków komisji re- 
wizyjnej wybrano pp. Kosińskiego, Wiertela i 
Strzeleckiego. 

Sekretarjat powiatowy W, T, K. R. w Jno- 
wrocławiu z powody wakacyj sekretarza po- 
wiatowego nie będzie czynny aż do odwołania, 


STARKIA CETE EAEE 


Wiad 

Srebrne gody małżeńskie obchodzili w tych 
dniach pp. Jan i Steianja z Kujawskich Rosiń- 
scy. Ad multos annos! 

Zawody strzeleckie 69 p. p. Korpus oficer- 
ski 69 pp. urządza na strzelnicy garnizonowej 
dnia 19, bm. o godz. 2 po południu zawody 
strzeleckie z nagrodami, obejmujące; konkurs 
wojskowy, myśliwski, pań i pocieszenia. 


ES 
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Piękny czyn maturzystów. Maturzyści Pań- 
stwowego Gimnazjum męskiego w Gnieżnie, 
złożyli na ręce dyrektora gimnazjum 195,85 zł. 
na ubogich uczniów gimnazjum, zamiast trady- 
cyjnego komęrsu. 

Tydzień Polskięgo Czerwonego Krzyża, Z 
dniem 17. bm. rozpoczął się w Gnieźnie Ty- 
dzień Polskiego Czerwonego Krzyża, Wzywa 
się obywatelstwo, aby nie szczędziło datków 
na rzecz Czerw. Krzyża, który służy wznio- 
słym celom. 

Z życia Powstańców i Wojaków, W ub, 
środę odbyło się zebranie low. Powst, i Woj. 
pod przewodnictwem wiceprezesa p. M, Ku- 
jawskiego, Podano do wiadomości, że dnia 3 
lipca odbędzie się w strzelnicy garnizonowej 


"Walka policji 
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Pierwsze posiedzenie komitetu honorowego 
budowy pomnika Jana Kasprowicza w Ino- 
wrocławiu odbyło się w ub. wiorek w Hotelu 
Basta. Obecny był również znany pisarz Sta- 
nisław Przybyszewski z Warszawy, który bawi 
w Inowrocławiu wraz z małżonką na kuracji. 
Zebraniu przewodniczył ks. proboszcz Jaśkow- 
ski, sprawę budowy pomnika zaś referował p. 
dyr, Ziętowski, Związek Stowarzyszeń Polskich 
ma dotychczas do dyspozycji 1000 złotych. 
Magistrat pozatem wstawił w swój budżet tego- 
roczny na ten cel 10 tys. zł Związek zwrócił 
się do wszystkich burmistrzów i wydziałów po- 
wiatowych powłatów inowrocławskiego i strze- 
Hńskiego o dalszą pomoc, Prezesurę w komi- 
tecie honorowym objął ks. biskup Laubifz z 
Gniezna. ; 

Pomnik ma stanąć albo przy ul. Dworcowej 
(dawniejszy pomnik niemiecki) albo przed 
szkołą wydziałową męską przy Alejach Sien- 
kiewicza. P, Przybyszewski proponował, aby 
budowę pomnika oddano znanemu artyście 
rzeźbiarzowi p. Dunikowskiemu z Warszawy. 
Zebrani zgodzili się i zaproszą p. Dunikowrskie- 
go w najbliższych dniach do Inowrocławia ce- 
lem ustalenia najodpowiedniejszego miejsca 
oraz wykonania kosztorysu. Komitet wyko- 
nawczy tworzą członkowie zarządu Stowarzy- 
szeń Polskich. 

Komitet honorowy ukonstytuował się jak 
następuje: ks. biskup laubitz z Gniezna, pre- 
zes; prezydent miastą dr. Krzymiński, zastępca 
prezesa; red. Cieślak, sekretarz; ławnicy: Sta- 
nisław Przybyszewski i dr. Juljusz Trzciński z 
Ostrowa nad Gopłem. Pozatem dokooptowano 
dalszych członków kmiiatu. 

Bezrobocie w Inowrocławiu stale się wzma- 
ga wskutek dalszych zwolnień robotników, z 
kilku zakładów fabrycznych, a w szczególności 
z Zakładów Solvay w Mątwach. Liczba bez- 
robotnych obecnie wynosi przeszło 700, a mało 
jeszcze widoków na znalezienie jakiejkolwiek 
pracy. Magistrat zamierza przedsięwziąść w 
najbliższym czasie jakieś prace, któreby przy- 
czyniły się do złagodzenia bezrobocia, W po- 


wiecie inowrocławskim jest bezrobotnych 42. 
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Wydział powiatowy przyjał dalszych 15 bezro-. 


botnych do prac ziemnych przy budowie dróg. 


Pe ga zt Aj 


sabści z Gmiezmmea. 


ostre strzelanie ćwiczebne na odległość 100 i 
150 metrów. Sprawa subwencji ze strony 
Rady W. F, dzięki staraniom zarządu znajduje 
się na najlepszej drodze realizacji, W sierpniu 
urządza Tow, doroczną zabawę latową na 
„Strzelnicy”. Na wniosek komendanta ppor. 
Sojki, postanowiono uczęszczać w każdą sobo- 
tę na ćwiczenia P. W. 


Inspektorat szkolny komunikuje, że biuro 
otwarte jest dla publiczności codziennie od 
godz. 12-—13. Inspektor szkolny przyjmuje in- 
ieresentów tylko w piątki od godz. 10—13 
strony prywatnej, a od godz. 16—18 nauczy- 
cielstwo. W sobotę biuro jest czynne tylko do 
godz. 13-tej. 

Ze Związku Oficerów Rezerwy. Zebranie 
Zw. Olic. Rez., któremu przewodniczył rotm. 
rez, Grabski, odbyło się przy licznym udziale 
członków. Uchwalone urządzić ostre strzelanie 
dla członków, które się odbędzie dnia 25. bm. 
o godz. 3 po południu na strzelnicy garnizono- 
wej, 

Trupa liliputów, złożona z 8 osób, przybyła 
E jog do Gniezna i występuję w kawiarni 
„Daza”, 


z bandytami 


pod Gnieznem. 


w Piekarach ostrzęliwali się 


ścigani złodzieje. — Odwaga 


funkcjonarjuszy policji. — Opryszków ujęto. 


Maksymiljanowi Dyrbusze z Piekar | 


pod Gnieznem skradziono w ub. wto- 
rek ubranie z mieszkania. Podejrzenie 
padło na dwóch osobników, wałęsają- 
cych się w okolicy. Wiościanie Piekar 
oraz sąsiednich wiosek Braciszewo i 
Skiereszewko urządzili na złodziei oQ- 
bławę, która przeistoczyła się w for- 
malną bitwę. Sprawcy bowiern, którzy 
ukryli się w życie, obawiając się uje- 
cia, zaczęli się ostrzeliwać, na co pogoń 


"odpowiedziała strzałami z fuzyj. 


W międzyczasie przybył z posterun- 
ku policji państw. z Gniezna st. przod. 
Pawlusa, który idąc za śladem ukry- 
wających się, dotarł do złoczyńców. — 
Na widok stróża bezpieczeństwa wy- 
mierzył węjń jeden z włóczęgów z re- 
wolweru, Broń jednakowoż zacięła się 
i bandyci rzucili się do ucieczki. 


Z pomocą przybyli Pawlusowi poste- 
runkowi Giborski i  Robaszkiewicz. 
Bandytów ujęto, a to: A3-letniego Ma- 
tuszewskiego Stanisława z Leszna. i 22- 
letniego Kaczora Ignacego z gminy $o- 
wy, pow. Rawicz. Kaczor był postrzelo- 
ny przez obławę śrutem w głowę a 
Matuszewski w lewe ramię i policzek, 
W porzuconym rewolwerze znajdowa- 
ły się jeszcze 4 naboje. Znaleziono 
prócz tego przy bandytach wytrychy i 
noże rzeźnickie. 


Sprawców ódpbrowadzono do szpitala 
Czerwonego Krzyża w Gnieźnie, gdzie 
dokonano wyjęcia śrutu, poczem ich 
odstawiono do więzienia przy tut. Są- 
dzie Okręgowym. Matuszewski ma za 
sobą dość bogatą przeszłość Kkrymi- 
nalną. i 


Vanaema 


STRZELNO. (Pożary). W nocy z ub. so- 
boty na niedzielę wybuchł pożar w zabudowa- 
niach p. Balcerzaka. Spaliła się stodoła ze sło- 
Akcję ratunkowę podjęła tut. Straż Po- 


mą, 
žarna. — Ostatnio wybuchł pożar w pałacu 
majątku Rzadkwin, spowodowany krótkiem 


spięciem. Na miejsce wypadku wyruszyła Straż 
Pożarna strzelińska. Straty małe, 

Uroczystość Bractwa Strzeleckiego. Tut. 
Bractwo Kurkowe, obchodziło swe doroczne 
święto wraz z proklamacją nowego króla, W 
piewszym dniu uroczystości odbył się koncert 
wieczorem zaś w sali p. Grześkowiaka zabawa 
ludowa, W 2 dniu odbyło się obowiązkowe 
strzelanie do tarczy królewskiej Wieczorem 
nastąpiła proklamacja króla i rycrzy. Królem 
kurkowym został p. aptekarz M. Stęczniewski, 
rycerzami: p, Roman Kowalewicz i p. Franci- 
szek Müller, budowniczy powiatowy. W po- 
chodzie odprowadzono nowego króla do domu, 
gdzie król przemówił i wniósł okrzyk na Rze- 
czypospolitę, poczem pochód wyruszył do lo- 
kalu p, Grześkowiaka, gdzie odbył się bal. 


WRZEŚNIA. (Pieszo przez Wielkonol- 
skę, Pomorze i Śląsk). Dwóch dzielnych 
harcerzy: Dekiert Henryk i Panster Sta- 
nisław, z I drużyny harcerskiej im. Kazi- 
mierza Wielkiego, którzy przed dwoma ty- 
godniami wyruszyli w drogę pieszą przez 
trzy województwa zachodnie, przybyli dn. 
15 bm. wieczorem do Bydgoszczy. Dziarscy, 
chłopcy jako dalszy etap wybrali sobie 
Gdynię. 

BOJANOWO. (Napad rabunkowy na szo- 
sie Poniec — Bojanowo). W piatek 10-go 
bm. wieczorem o godz. 10-tej dokonali na 
szosie prowadzącej z Ponieca do Bojano- 
wa trzej mężczyźni napadu rabunkowego 
na osobie Andrzeja Jasieka z Ponieca, Ban- 
dyci, obezwładniwszy swą ofiarę, zrabowali 
1000 zł. gotówki. Napadnięty doniósł o Wy- 
padku policji, która wszczęła notychmiasto-- 
we dochodzenia, W ciągu nocy aresztowa- 
no 3 osobników, przy których znaleziono 
zrabowane Jasiekowi pieniądze. Są nimi: 
Rauhut Kurt z Bojanowa, Dahnel Alfons i 
Wasiak Franciszek, dwaj ostatni z Tarchli- 
na. Sprawców odstawiono do dyspozycji 
sądu w Bojanowie, 


Z POMORZA, 


PRUSZCZ—BAGIENICA. (Echa poświę- 
cenia  bibljoteki kolejarzy), Poświęcenie 
edbyło się w drugie święto Zielonych świąt 
b. uroczyście. Przy sprzyjającej pogodzie 
wymaszerował znaczny oddział kolejarzy, 
pod przewodnictwem naczelnika oddziału 
cksploatacyjnego p. inż. Wojciechowskiego 
przy dźwiękach orkiestry kolejarzy z Byd- 
goszczy do kościoła parafajalnego na uro- 
czyste nabożeństwo. Po powrocie z kościo- 
ła dbyło się poświęcenie i otwarcie bibljo- 
teki na dworcu przez miejscowego pro- 
boszcza ks. Czarneckiego, który następnie 
wygłosił piękne, okolicznościowe przemó- 
wienie. 

W dalszym ciągu przemawiali pp. prof. 
Kowalski, inż. Wojciechowski i werkmistrz 
Brzozowski. Podziękowanie ogólne złożył 
zawiadowca stacji p. Kalinowski, Szcze. 
gólnie nadmienić wypada deklamacje wy- 
głoszone przez córki pracowników Kkolejo- 
wych Kunegumdę Kwasigrochównę, Reginę 
i Helenę Jaworowskie, oraz p. Kalinowską. 
Po wspólnym obiedzie bawiono się ochoczo 
przy dźwiękach orkiestry aż do późnego 
wieczora. 

Bibljoteka powstała z inicjatywy p. prof. 
Kowalskiego. Ksiażki zakupiono za pienią- 
dze zabrane drogą dobrowolnych składek 
i opodatkowania się tunkcjonarjugzy stacji 
Pruszcz — Bagienica. 


PELPLIN. Wieczornica „Sokoła“ odby- 
ła się ub. niedzieli w sali p. Korczaka. 
Szezególnie odznaczali się przy wykonaniu 
pokazowych ćwiczeń na przyrządach pp. 
Górski i Listewnik. 


WIO DA 


* 
GRUDZIĄDZ. (Sejmik młodzieży żeń- 
skiej). W środe, dnia 29 bm. (święto Pio- 


tra i Pawła) odbędzie się w Grudziądzu 
zjazd młodzieży żeńskiej, zorganizowanej w 
Katolickim Zw. Młodzieży Polskiej. Pro- 
gram sejmiku jest następujący: godz. 8: 
zbiórka w seminarjum przy ul. Lipowej, 
godz. 9: nabożeństwo, pochód, referaty, o- 
brady, sprawozdania, obiad; następnie 
zwiedzenie Grudziądzą; wieczorem przed- 
stawienie w teatrze. Dnią 30 bm, oraz dnia 
1 lipca kurs pracy zarządowej. 


BRODNICA. (Założenie żeńskiego Tow. 
sokolego). Po Grudziądzu, Bydgoszczy i 


Witoldowie przystąpiono i w Brodnicy do 
utworzenia żeńskiego gniazda  sokolego, 
którem się szczerze zajął sekretarz okręgu 
p. Szatkowski Do nowego gniazda przygtą- 
piły panie zę wszystkich sfer. Zarząd skła- 
da się z p. burmistrzowej Jerzewiczowej, 
sekreiąrką jest p. Benżanka, a skąrbniczką 
p. Neuserówna, naczelniczką p. Gołąb- 
kówna. 
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Lidzbark. 


Tyius plamisty. W jednym z domów na Sta- 
remmiejscu stwierdzono tyfus plamisty. Jedna 
osoba już umarła a ilka innych jest ciężko cho- 
rych. Powodem epidemji jest prawdopodobnie 
używanie zanieczyszczonej wody z rzeki Wła, 
gdyż nie było dotąd w domu tym wodocią- 
gów. 

Ochronka. Dzięki staraniom przedewszyst- 
kiem duchowieństwa i życzliwości korporacji 

| miejskiej otwarto w Lidzbarku ochronkę dla 
dzieci Gromadzi się więc mała dziatwa ucząc 
się cnót Jak bardzo w Lidzbarku ochronka 
była potrzebna, wynika z tego, że z powodu 
przepełnienia okazała się potrzeba sprowadze- 
nia drugiej siły pomocniczej. 


Biedne ofiary oszusta, Ciekawa rozprawa 
odbyła się przed sądem ławniczym w ub. ty- 
godniu przeciwko Kaszubie i towarzyszom, 
razem 8 rodzinom składającym się z 63 głów. 
Są to rolnicy z powiatu olkuskiego, których 
sprowadził w ub, roku jakiś Kowalski do Je- 
lenia i pobrał od nich razem 28,000 złotych 
celem założenia kolonji na parcelach majątku 
Jeleń, Kowalski pieniądze zabrał i się ulot- 
nit Nowy obywatel majątku nie zgodził się 
na oddanie parceli przybyłym rolnikom i spo- 
wodował ich eksmisję. „Właściciel majątku 
Wlewsk p. Różycki zlitował się nad biedakami 
i dał im pomieszkanie na 6 mies, pod tym wa- 


~ runkiem, że do dnia 1 kwietnia br. postarają 
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się o inne pomieszkania. Zapewne przybysze 
nie starali się dość gorliwie o inne mieszkanie, 
wobec czego i p. Różycki zmuszony był się 
starać o eksmisję, której też dokonał. Następ- 
nie eksmitowani napadli na robotników oraz 
ekskortujących policjantów. Dopiero po od- 
prowadzeniu kilku mężczyzn opornych do a- 
resztu, udało się przywrócić spokój. Sąd ska- 
zał tych, co stawili opór władzy, na 2 dni wię- 
zienia dla każdego. 

Ceny targowe. Na ostatnim targu podroża- 
ły artykuły pierwszej potrezby znacznie, tak, 
że płacono: za masło 1.,80—2.00, jajka 1.70, 
kury 4.50—5.00, świnie: L kl, do 410,00, II. kl. 
98,00—100.00, III. kl. do 90.00 za 50 kg., war- 
chlaki 80.00—90.00 za sztukę, prosiaki 55—65 
złotych za parę, cielaki 20.00—30.00, owce 
25,00—35.00 za sztukę, żyto 49.00 za 100 kg. 


Thaojmice. 


Prymicje. W ub. wtorek odprawił w miej- 
scowym kościele farnym pierwszą mszę św. 
ks, neoprezbyter Franciszek Wilczewski, syn 
sekretarza naczelnego magistratu. Podczas u- 
roczystości pienia liturgiczne wykonał chór 
„Lutni” pod batutą p. Gierszewskiego, — Mło- 
demu lewicie, pionierowi Wiary św. „Szczęść 
Boże*! 

Uroczystość Bożego Ciała wypadła dzięki 
pięknej pogodzie i dobrej organizacji wspaniale 
Procesję celebrował ks, prob, Makowski w a- 
syście licznego duchowieństwa, W uroczystości 
brały udział wszystkie towarzystwa miejscowe 
ze sztandarami, orkiestrą Zakładu Poprawczego 
oraz wojskowa kompanja honorowa, która pod- 
czas podniesienia oddawała salwę.  Pienia re- 
lgijne wykonało Tow. śpiewu „Lutnia, 

25-lecie Z. Z. P. obchodzono w Chojnicach 
w ub, niedzielę, W kościele farnym odbyła się 
uroczysta Msza św. oraz poświęcenie sztanda- 
ru, w hotelu Centralnym zaś posiedzenie. Wie- 
czorem odegrano dramat p. t: „Los sieroty” 
oraz urządzono zabawę taneczną. 

Zjazd Zw. cechów iryzjerskich na Pomorzu 
odbył się w ub. niedzielę w Chojnicach. Przy- 
było 37 delegacyj z różnych miast Pomorza. 
Powitał przybyłych cechmistrz p. Żuchowski, 
otwarcia zjazdu zaś dokonał prezes okręgowy 
p. Makowski. Podczas obrad rozpatrywano 
sprawy zawodowe, jak np.: kwestję ovwierania 
zakładów iryzjerskich w niedzielę, kwalifiko- 
wanie uczniów itp, Zjazd uchwalił jako od- 
szkodowanie dla prezesa okręgowego 120 zł. 
Na wspólnym obiedzie obecny był również p. 
burmistrz dr. Sobierajczyk, starosta Popiel i 


M ks, prob, Makowski Wieczorem z okazji zja- 


zdu odbyła się zabawa taneczna w sali hotelu 
Engla. 

Stan zasiewów w pow. chojnickim przed- 
sławia się niepomyślnie z powodu stałego zi- 
mna i deszczów. Jarzyny prawie że zupełnie 
nie obrodziły, ziemniaki po części wygniły je- 
dyna nadzieja jeszcze w oziminach, które dzię- 
ki kilkudniowemu ciepłu znacznie się po pra- 
wiły. 

Zebranie Ligi Katolickiej parafji chojnickiej 
odbyło się w piątek w wypełnionej po brzegi 
auli szkoły powszechnej, Ks, prob. Makowski 
wygłosił referat na temat swych wrażeń z po- 
dróży po Włoszech i z kongresu katolickiego 
w Rrzymie. 

Zebranie „Sokola“ odbyło się pod przewod- 
*mictwem prezesa Galy. Interesujący referat 
na temat jubileuszu „Sokoła” lwowskiego wy- 
głosił prezes okręgowy prof. Szczepański, U- 
dział członków i członkiń był liczny, 

Wpisy do Szkoły Handlowej Koedukacyjnej 
odbywają się do dnia 25. bm. Od nowowstępu- 
jących wymagane są 3 klasy gimnazjum dub 
7 klas szkoły powszechnej. 

Poczytność „Dziennika Bydgoskiego”, Dzię- 
ki zdrowej polityce i bezstronności „Dziennik 
Bydgoski” cieszy się coraz większą poczyt- 
nością w naszem mieście i okolicy. Spodzie- 
wać się należy, że na miesiąc lipiec poczyt- 
ność f„Dziennika Bydgoskiego" zwiększy się tu 
jeszcze bardziej. 


WAWA ŁA 


W 
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 Starośarcd. 


Na wiec N. P, R. przyjechał z referatem po- 
seł Chądzyński, wybrany z tut. okręgu. Dy- 
skusja była bardzo burzliwa. Zabierali naj- 
pierw głos przedstawiciele N. P. R. - Lewicy. 
Podczas przemówienia p. Pasikowskiego z 
Tczewa, przyszło do wielkiej wrzawy na sali. 
Jedni chcieli aby przemawiał dalej, a drudzy 
byli przeciw temu. Dopiero, gdy przemawiali 
delegaci N. P. R. zapanował spokój. —, 

Do wyborów do Kasy Chorych ze strony u- 
bezpieczonych wysunięte będą prawdopodobnie 
cztery listy, i to z Ch, Dem., N. P. R.-lewicy i 
P. P. S. Pracodawcy wysuną prawdopodobnie 
tylko jedną listę, wobec czego wybory dla nich 
się nie odbędą, 4 

Zebranie Zw. Pracowników odbyło się *tu 
w ub. sobotę. Było to już drugie z rzędu ze- 
branie, na którem miano dokonać wyboru no- 
wego prezesa i sekretarza, | tym razem z po- 
wodu nikłej liczby uczestników musiano spra- 
wy te odroczyć. Do Kasy Chorych propono- 
wano ze strony pracodawców pp. Czerwińskie- 
go, Sutarskiego i C. Nagórskiego, a jako za- 
stępców pp. Podkomorskiego, Pilara i Litew- 
skiego, ze Skórcza. 

Zawody konne 2.p. szwoleżerów odbyły 
się tu w ub. niedzielę, na polance leśnej przy 
strzelnicy wojskowej. Zawody te wypadły o- 
kazale i wykazały wielką sprawność, zwinność 
i dzielność naszej kawalerji. Mimo deszczu, 
jaki w dniu tym padał, udział publiczności był 
bardzo liczny. W konkursie nagrody uzyskali 
następujący zawodnicy: a) podoficerski: I plut. 
Sakowicz, II. kapr. Jeziorski, III. plut. Masłoń. 
b) szwoleżerski: I. st. szwol. Sikora, IL st. szw. 
Zyntek, III, szwoleż, Konkowski 

Dnia 13, bm. odchodził tutejszy 2. p, szwo- 
lożerów swe święto pułkowe. Uroczystość tą 
zaszczycił swą obecnością komendant główny 
policji państwowej p. pułk. Malewski, 


Brasu. 


Budowa sali parafjalnej przy klasztorze 
staje się dzięki inicjatywie miejscowego pro- 
boszcza, rzeczywistością, Wykonanie projektu 
powierzono p. Brzoskowskiemu. Budynek ten 
zawierać będzie na parterze salę, a na piętrze 
pokoje dla zakładu naukowego, Który będą 
prowadzić miejscowe siostry „Zmartwych- 
wstanki”, Budynek jest już do połowy wykoń- 
czony i w niedługim czasie stanie pod dachem. 


Żyd wyprowadził się. Ostatnio donosilis- 
my, że Louis Lewiński zamierzał się wyprowa- 
dzić do Chojnic, lecz z pewnych powodów za- 
miaru swego nie wykonał, Obecnie Lewiński 
jednak wyprowadził się — do Borowego Mły- 
na w pow. chojnickim. Znalazł się tam bowiem 
ktoś, który mu sklep wydzierżawił. 


iczew. 


Prochy Słowackiego w Tczewie. Statek 
„Mickiewicz” przybędzie do Tczewa dnia 22, 
bm. o godz. 9 przed południem. Sprzedaż kar- 
tek imiennych na wieniec idzie raźno. 

Tegoroczna procesja w dniu Bożego Ciała 
wypadła dzięki pogodzie bardzo uroczyście, 
Udział towarzystw i ludności był tłumny. pie- 
nia podczas solennej mszy św. oraz przy ołta- 
rzach wykonały chóry „Echa” i „Łutni”. 

Wystawa prac uczniów szkoły rzemieślniczo= 
przemysłowej zapowiada się wspaniale. O- 
twaria ona będzie przez trzy dni i obejmie 
prace ręczne, ślusarskie, wykonane przez ucz- 
niów w pea | Bua) roku nauki. 

Zjazd młodzieży w Tczewie. W niedzielę, 
dnia 26. bm. odbędzie się w Tczewie drugi 
sejm młodzieży męskiej, zorganizowanej w Ka- 
tolickim Związku Młodzieży Polskiej. Przybędą 
delegaci z całego Pomorza oraz z Gdańska, 

Program zjazdu jest następujący: o g. 8,30 
rano: zbiórka przed starostwem, o godz. 9,00 
nabożeństwo, pochód, o godz. 10,40: otwarcie 
zjazdu, referaty, obrady, defilada, obiad. Na- 
stępnie wymarsz do strzelnicy, koncert itp. 

W poniedziałek, dnia 27. bm. oraz dnia 28. 
b. m. kurs pracy zarządowej w szkole morskiej. 

Egzaminy maturalne w gimnazjach tczew- 
skich, Egzaminy maturałne odbyły się w tut. 
gimnazjach pod przewodnictwem naczelnika 
wydziału szkół średnich p. St. Świderskiego z 
Torunia. 

Z gimnazjum żeńskiego otrzymały świadec- 
twa dojrzałości uczennice (w nawiasach za- 
wód, któremu się poświęcić zamierzają): Cy- 
gankiewiczówna Irena (nauczycielka), Glas- 
sówna Wanda (medycyna), Glassówna Elżbieta 
(akademja handlowa), Hasse Halina (Instytut 
gospodarstwa), Kuffel Edyta (medycyna), Kos- 
sowska Jadwiga (filozofja), Morawska Irena 
(konserwatorjum muzyczne), Paradowska Kor- 
nelja (farmakologja), Stachnikówna Anna (na- 
uczycielka). 

W gimnazjum męskiem dostali maturę: Dra- 
biński Brunon (karjera urzędnicza}, Deskowski 
Eryk (teologja), Krzemieniecki Aleksander (po- 
litechnika), Karpowicz Zdzisław (medycyna), 
Kuchciński Leon (medycyna), Marciniak Sta- 
nisław (politechnika), Mależewski Wsiewołod 
(politechnika), Orcholski Marjan (prawo), Po- 
korzyński Zbigniew (politechnika),  Witulski 
Kazimierz (politechnika). 

Gdańsk statkom polskim zamknął wyjście z 
Wisły na morze. Zatarg, który się wywiązał 
między gdańską dyrekcją ceł a polską żeglugą 
morską położył kres komunikacji dla holowni- 


ków na Wiśle. Władze celne gdańskie oświad- | 1 
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iż wpuszczają holowniki morskie na 
Wisłę, lecz na morze ich nie wypuszczą, gdyż 
przy ujściu Wisły niema komory celnej. Cała 
sprawa żąda wyjaśnienia 

Jak ongiś na kapitolu — ostrzegła gęś swe- 
go właściciela, że zakradł się złodziej do chle- 
wa. Stało się to w tych dniach przy uL Wą- 
skiej. Gęś schwycić się przez opryszka nie 
dała, lecz zbudziła cały dom, Złodziej natu- 
ralnie uciekł, 

Znowu wybryk  miedorostków. Pociąg 
Gdańsk—Pszczółki obrzucony został w .tych 
dniach znowu przez bandę łobuzów kamienia- 
mi, Na szczęście ten grad pocisków nie po- 
czynił żadnych większych szkód. Kiedy naresz- 
cie znajdzie się środek na tego rodzaju oprysz- 
ków? 

Młody rowerzysta, nie umiejący widocznie 
dobrze jechać kołowcem, nie zdołał wyminąć 
samochodu pewnego obywatela ziemskiego z 
województwa łódzkiego i dostał się pod koła. 
Dzięki przytomności kierującego autem właści- 
ciela uniknięto większego nieszczęścia. Chłop- 
ca trzeba było jednakże przewieść do szpitala. 

Wielka kradzież z włamaniem. Niewyśledze- 
ni dotąd złodzieje dostali się przez okno pi- 
wnicy do sklepu p. Konrada Wiśniewskiego 
przy Rynku i skradli ze składnicy towarów 
wartości około 8000 złotych, 


Sklepomanja w Tczewie. Sklepy powstają 
w Tczewie jak grzyby po deszczu. Niema ty- 
godnia, w którymby nie otwierano jakiegoś no- 
wego handelku, tworząc z mieszkań prywat- 


nych "ED 4 
Biel. 


Pogłębianie wjazdu portowego do Helu. 


© Draga ssąca firmy Hoigaard i Schule, 
wydzierżawiona jest dla rządowych robót 
przy pogłębianiu przejścia do portu hel- 
skiego do 45 m. a w przystani pasażer- 
skiej do 3,5 m. Rozpoczęte już prace za- 
kończą słę po dniach 10-ciu i wywołane Są 
koniecznością dogodnego zawijania i przy- 


bijania parowców osobowych „Gdańsk* 
i „Gdynia“. 
[OSD CAS WOT PETERA RRAAAE KENKO, 


ZMARLI. 


Ś. p. Marja ze Starostów Wejrowska 
w Wąbrzeźnie, 

Ś. p. Elżbieta z Gryców Sobkiewiczowa 
w Poznaniu. 

Ś. p. Antonina z Maćkowiaków Barczew- 
ska w Poznaniu. 

Ś. p. Kazimierz Rosiński w Gnieźnie. 


Napad rabunkowy pod Lidzbarkiem. 


Dwóch bandytów zrabowało 1600 zł. — Strzał „postrachowy* 


w nogę. 


„Zabijemy cię na miejscu, jeśli wołać będziesz 


o pomoc!“ 


Na gospodarza Dawida Prochownika 
z Żuromina napadli w ub. wtorek dwaj 
bandyci. Gospodarz wracał o godz, 9 
przed poł. do domu, odebrawszy od pe- 
wrego dłużnika w Lidzbarku 1600 zł. 
W lesie zatrzymany został Prochownik 
przez dwóch osobników, którzy grożąc 
rewolwerami zażądali wydania im pie- 
niędzy. a 

Na dowód, że rewolwery ich są nabi- 
te, postrzelili opryszki gospodarza w 


Nocny dyżur ma od dnia 18 do 24 bm. włą- 
cznie apteka pod „Lwem*, Rynek Nowomiej- 
ski, 


TEATR MIEJSKL W sobotę „Pani X.” W 
niedzielę porazćostatni „Rigoletto'' i to o zda. 
4 popoł, wieczorem wznowienie wspaniałej 
operetki „Dama w gronostajach“ z Wiktorją 
Kawecka. 

W poniedziałek, dnia 20 bm. Teatr nie- 
czynny. 

We wtorek, dnia 21 bm, farsa „Dudek”, 

Gościnny występ w operze. W ub. czwar- 
tek wystąpiła gościnnie znana śpiewaczka 
mezzo-sopranistka p. Klein-Mierzyńska.  Śpie- 
wała w „Balu maskowym'” partję wróżki. Po- 
dziwiano szeroką rozpiętość głosu tej dużej 
miary śpiewaczki, który w dolnych rejestrach 
brzmi wprost organowo. Doskonale usposobio- 
na  Klein-Mierzyńska była entuzjastycznie 
przyjmowana przez publiczność. 

Nie małe sukcesy odnosi w operze toruń- 
skiej p, Kałuska, ten słowik Torunia. Jest ona 
wielką ulubienicą publiczności, która lubuje się 
w jej prześlicznym, dobrze szkolonym głosie, 
Każdy jej występ to nowy sukces, nowy try- 
umi. 

Koncert orkiestry 63 p. p. w ogrodzie ka» 
wiarni „Wodewił”. Orkiestra 63 p. p, uchodzą- 
ca za jedną z najlepszych w Toruniu, po- 
cząwszy od dnia 19 bm. stale koncertować bę- 
dzie w sympatycznym i ślicznie urządzonym 
ogrodzie kawiarni „Wodewil”, Muzykomani 
zatem będą mieli doskonałą okazję posłuchać 
pięknej muzyki, pozatem zaś podziwiać będą 
mogli w czasie przerw atrakcje artystów. Po- 
czątek o godz. 4,30 popoł. 


„Wista“ krakowska w Toruniu. W nie- 
dzielę, dnia 19 bm. odbędzie się o godz. 4,30 
na stadjonie wojskowem, zawody w pitke no- 
żną pomiędzy drużynami K, S. „Wisła“ Kra- 
ków, a miejscowym T. K. S. 

Wisła krakowska jest obecnie najsilniejszą 
drużyną w Polsce i dlatego zawody te budzą 
nietylko w Toruniu, ale w całej Polsce wielkie 
zainteresowanie, 


Rozbudowa lotniska. Wobec wyznaczenia 
na rozbudowę lotniska kredytów ze strony 
Min, Spr. Wojsk. przystąpiono obecnie do wy- 
kończenia bloków koszarowych dla pomiesz- 
czenia 4-$o pułku lotniczego. Projekt i kiero- 
wnictwo budowy dzierży: inż, Jaszkowski z 
Torunia. W roku bież. wykonany zostanie 
prawdopodobnie również budynek na pomiesz- 
czenie dowództwa wspomnianego pułku. Dal- 
sza rozbudowa lotniska według planu zakrojo- 
nego na szeroką skalę nastąpi w latach przy- 
szłych w miarę wyznaczania na ten cel kre- 
dytów. 

Budowa nowego kościoła katolickiego na 
Mokrem jest najpoważniejszera objektem bu- 
dowlanym w ostatnich latach w obrębie Toru- 
nia. Kościół w stylu barokowym, stanie na te- 
tenie zakupionym na ten cel już przed wojną 


nogę, nadmieniając, że go zastrzelą na 
miejscu, skoro ośmieli się wołać o po- 
moc. 


Zabrawszy wszystką gotówkę, ban- 
dyci ulotnili się. Natychmiast bo po- 
wrocie Prochownika. do Lidzbarka, pu- 
Ścił się za rabusiami w pogoń na sa- 
mochodzie posterunkowy policji, lecz 
bandytów już nie schwycił. 


Dalsze śledztwo trwa. 


światową, a położony pomiędzy ulicami Ko- 
ściuszki, Panieńskiej i Pażyńskich. Kościół, 
którego długość według projektu wynosi 56,60 
m., szerokość zaś 28,30 metrów, projektowany 
jest w formie krzyża, 

Pomieszczenie w kościele znajdzie około 
3.000 osób. Na obszarze wydzielonym obecnie 
z parafji Najświętszej Panny Marji, a stano- 
wiącym nową gminę kościelną zamieszkuje 
przeszło 12.000 dusz we Wrzosach, Katarzynce, 
Elenorodzie oraz Mokrem. Koszta budowy ko- 
ścioła wyniosą około 760.000 zł do czego do- 
chodzą jeszcze koszta urządzenia wewnętrz- 
nego a więc ołtarzy, ambony, konfesjonałów, 
ławek, organów i dzwonów. 


Wystawy szkolne rysunków i robót ręcz= 
nych. Tegoroczne wystawy szkolne odbędą się 
we wszystkich szkołach powszechnych i wy- 
działowych w niedzielę, dnia 19 bm. Szkoły 
wystawiać będą roboty ręczne chłopców i 
dziewcząt, rysunki, modele, okazy przyrodni- 
cze itd. Zarządy szkół zapraszają wszystkich 
rodziców i przyjacieli szkół, aby raczyli za- 
znajomić się osobiście z temi pracami W'ysta- 
wy są otwarte od godz. 12 do 18-tej. Wstęp 
jest bezpłatny. 

Spółdzielnia Mieszkaniowa Oiicerów i U- 
rzędników w Toruniu zamierza, wobec przy- 
znanja na ten cel kredytów, przystąpi do wy- 
kończenia rozpoczętych przed kilku laty do- 
mówi mieszkalnych przy uł, Słowackiego. Kre- 
dytu udzielił Spółdzielni Bank Gospodarstwa 
Krajowego w wysokości 100.000 zł. Poza wy- 
kończeniem rozpoczętych domów Spółdzielnia 
zamierza jeszcze w roku bieżącym wybudować 
w stanie surowym dwa dalsze domy, których 
plany znajdują się już w opracowaniu. Projekty 
ostatnio wymienionych domów zlecono kiero- 
wnikowi budowy inż. architekt. Jaszkow- 
skiemu. 

Nowy cennik chleba i wyrobów mięsnych. 
Magistrat toruński uchwalił na propozycję 
komisji do badania cen jako obowiązujące 0- 
kecnie następujące ceny pieczywa oraz wyro- 
bów mięsny:.h: chleb żytni z mąki 65 proc. 
12 gr. za kilogram, bułka 45—59 gram. z mąki 
pszennej 50 proc. 6 gr. Mięsp wołowe z ko- 
ścią kosztować ma (eż ty za 1 kg.) 2.60—2.80, 
wołowe bez kości 2.90, mięso cielęce 2,70, sko- 
powe 2,40, wieprzowe 3,40, słonina 3,80, mięso 
siekane 3,20, sałceson, wątrobianka 3,20, wą- 
trobianka zwykła 1,80, kiełbasa Królewiecka 
3,60, parówki 3,60, kiełbasa czosnkowa 2,40, 
smalec wieprzowy 5,60. Ceny te muszą być 
w przedsiębiorstwach handlowych ujawnione 
i muszą być przez sprzedających ściśle prze- 
strzegane . Kupujący winni donosić władzy po- 
licyjnej o' wypadkach żądania cen wyższych od 
ustalonych przez magistrat, 


Kocperatywa Oficerska w Torinin również 
zamierza jeszcze w roku bieżącym budować 5 
omów mieszkalnych (wille na jedną rodzinę) * 
na gruncie pofortyfikacyjnym przy ul, św. Je- 
rzego. Władze wojskowe odstąpity, jak wia- 


Str. 16. 


domo tereny poforteczne miastu, od magistratu 
i rady miejskiej zależy : obecnie przydział 
gruntów pod budowę. Bank Gospodarstwa Kra- 
jowego oświadczył już swą gotowość udziele- 
nia pożyczki a budowę wspomnianych domów, 
skoro nastąpi przewłaszczenie terenu. Projekt 
orazu kierownictwo budowy powierzono inż 
arch. Jaszkowskiemu. Prócz budowli powyżej 
wymienionych, budowanych i projektowanych 
na rok bieżący, należy wymienić dwa domy 
przy Kąszowniku, z których jeden znajduje się 
na wykończeniu, drugi zaś — którego właści- 
cielem jest p, Dąbrowski — wykończony zo- 


_ stanie w roku bieżącym pod dach. Przy ul. 


Warszawskiej buduje obecnie willę — pro- 
jektowaną przez budowniczego miejskiego — 
kapelan wojskowy ks. Kroszek. Przy ul. Le- 
gjonów buduje dom mieszkalny i zamierza wy- 
stawić budynek na pomieszczenie fabryki waś 
decymalnych i warsztatów  reperacyjnych p. 
Delikat. 


Ks. Biskup Okoniewski w Toruniu. W ub, 
środę wieczorem przybył Najprzew. ks. biskup 
dr. Okoniewski samochodem z Kowalewa do 
Torunia, gdzie fa peryferji miasta powitała do- 
stojnego gościa chlebem i solą delegacja Ko- 
mitetu Przyjęcia. Po krótkiem przemówieniu, 
wygłoszonem przez dr. Steinborna, ks, biskup 
udał się w kierunku dworca miejskiego, 
śdzie przy bramie triumfalnej na placu 23-50 
Stycznia nastąpiło powitanie ze strony prezesa 
Związku Towarzystw Toruńskich dr. Janow- 
skiego. Ks. biskup udał się następnie pieszo do 
bramy wystawionej przez garnizon toruński, 
gdzie oczekiwał ks. biskupa dowódca O. K. 
VIII. gen. Berbecki w otoczeniu generalicji i 
wyższych oficerów. Na słowa gen. Berbeckiego 
odpowiedział ks. biskup, poczem wsiadł z gen. 
Berbeckim do powozu i odjechał do Rynku 
Staromiejskiego. Szpaler na ulicach tworzyły 
oddziały wojska, a ustawione w kilku punktach 
orkiestry wojskowe grały „Kto się w opiekę". 
Powóz poprzedzony był szwadronem ułanów z 
Grudziądza, Od Rynku Nowomiejskiego szpaler 
tworzyła młodzież szkolna, która przejeżdżają- 
cego powozem dostojnika Kościoła obrzucała 
kwiatami. 


Na Rynku Staromiejskim powitał ks, bisku- 
pa prezydent miasta Bolt w otoczeniu człon- 
ków magistratu i rady miejskiej. Ks, biskup 
przemówił na temat wznowienia w gro- 


„DZIENNIK BYDGOSKI" 


„dzie Kopernika prastarej tradycji urządzartiia 
uroczystości kościelnych w czasie oktawy Bo- 
żego Ciała z udziałem biskupów chełmińskich: 
Następnie ks. giskup w otoczeniu duchowień- 
stwa, przedstawicieli rządu i samorządu 
w. uroczystej procesji z udziałem delega- 
cji towarzystw i ludności wkroczył do kościoła 
św. Jana, gdzie odbyła się procesja żałobna za 
dusze zmarłych biskupów, kapłanów i wiernych 
diecezji, a następnie uroczyste nieszpory, po 
odprawieniu których odprowadzono dostojnego 
gościa do przygotowanych w pałacu biskupów 
apartamentów. 


ProcesjaBożego Ciała. Od przeszło stu lat 
nie miał Toruń tak wspaniałej procesji jak w 
bieżącym roku. Do tego święta przyczynił żię 
poważnie przyjazd J. E, ks. biskupa Okoniew- 
skiego. Po ulewnym deszczu w środę, który 
spadł podczas wjazdu dostojnego gościa, na- 
stał wspaniały dzień czwartkowy. 

Punktualnie o godz. 9 rano wyruszyły btac- 
twa i kongregacje kościelne oraz towarzystwa 
świeckie ze sztandarami, w towarzystwie licz- 
nego duchowieństwa, sióstr Elżbietanek oraz 
orkiestr wojskowych, przed dawniejszy pałac 
biskupi (obecnie kasyno garnizonówe), gdzie 
ks. biskup zamieszkał. Po krótkiej chwili wy- 
prowadziło duchowieństwo wraz z przedsta- 
wicielami władz ks. biskupa z pałacu i w asy- 
ście Bractwa Strzeleckiego pod baldachimem 
wprowadzono go do kościoła św. Jana. 

Nabożeństwo odprawił ks. kanonik Rogala 
w asyście kilku księży. Na chórze spiewał chór 
„Dzwon“ przy współudziale orkiestry smycz- 
kowej. Kościół przepełniony był wiernymi po 
brzegi. Po nabożeństwie ruszyła procesja z ko: 
Ścioła 'na Rynek Staromiejski, gdzie przed ra- 
tuszem był ustawiony pierwszy ółtarz, do sta- 
rostwa powiatowego, dalej do kościóła garni- 
zonowego, gdzie wojsko ustawiło wspaniały 
(trzeci!) ołtarz polowy, w końcu wrócóno na 
Nowomiejski Rynek, gdzie przed probostwem 
stanął ostatni ołtarz, W procesji brały udział 
niezliczone masy wiernych, sztandarów liczono 
80, Domy i wystawy były pięknie udekorowa- 
ne, wszędzie pełno zieleni, zaś na ul. Żeślar- 
skiej ustawiona była wspaniała rzymska bra- 
ma z emblementami kościelnemi i herbami 
miasta, druga stała przy kościele św. Jana. 
Porządek był wzorowy i procesja ta na długo 
pozostanie wszystkim w pamięci. 


Morderstwo na rozkaz Koranu... 


Arab zamordował swego kuzyna i przed sądem starał się 
usprawiediiwić księgą Koranu. — Sensacyjny proces w Paryżu, — 
Zbrodniarz skazany na 20 iat ciężkiego więzienia. 


AP Z a 


(Wiadomość 


Niemała sensację przeżył przed kilku 
dniami Paryż, toczył się tu bowiem pro- 
ces, w którym jako główny bohater sta- 
wał Arab Araar Haddadene, oskarżony 
o zamordowanie swego kuzyna. 

Wielka sala sądu przysięgłych de- 
partamentu Sekwany zapełniła się po 
brzegi ciekawymi, którzy już na kilka 
dni przed rozprawą formalnie dobijali 
się o bilety wejścia. Rozprawie prze- 
wodniczył prezydent sądu Flory, który 
tylko rzadko zasiada za stołem sę- 
dziowskim, w wyjątkowych wypadkach 
gdy chodzi o sprawy większego znacze- 
nia. Prezydent Flory znany sędzia bo- 
daj w całej Francji, gdzie stopniowo 
odbywał praktykę, jako młody prawnik 
i odznaczył się wielką znajomością 
rzeczy. s 

Kuzyn podsądnego Abdessalam Ra- 
bal zatrudniony był w jednej z fabryk 
samochodów, jako mechanik i zarabiał 
nieźle, natomiast Amar Haddadene cią- 
gle go naciągał, pożyczając pieniądze, 
których nigdy nie oddawał, co zresztą 
znane było ogólnie w kolonji arabskiej 
Paryża, że Haddadene jest wyrafino- 
wanym _ naciągaczem i wyciąga rękę 
wszędzie, gdzie tylko się da. 

Mechanik Rabal bronił się przed 
swym kuzynem, jak mógł, gdy się prze- 
konał, iż ten dąży poprostu do tego, 
ażeby go żywić, to też niechętnie otwie- 
ral drzwi swego mieszkania Amarowi, 
który przychodził zawsze w jednym i 
tym samym celu. 

Wieczorem 17 czerwca 1926 r, Had- 
dadene przyszedł do Rabala, lecz tym 
razem nie prosił o pożyczkę, co było 
bardzo zadziwiającem dla właściciela 
mieszkania, lecz zaproponował Rabalo- 
wi przejażdżkę na Montmartre do je- 
dnego z lokali nocnych, gdzie Rabal 


miał zabawić, jako gość Amara. Ła- 


twowierny Rahal przyjął propozycję 
,odstępnego kuzyna i obaj udali się 

+ Montmartre dorożką samochodową. 

W lokalu zapijali obaj  poddostat- 
kiem, aż dopiero nad ranem postano- 
wili pojechać znów do domu. -W chwi- 
d, gdy mijai Rue de Choisy, Hadda- 


własna „Dziennika Bydgoskiego.) 


dene wyciągnął nagle z kieszeni brzy- 
twę, rzucił się na Rabala,  poderżnął 
mu gardło i krzyknął dziko: „Rózkaz 
Mahoracta został wykonany, nieprzyja- 
ciel mój nie żyje!“ 

Rabal, któremu upłynęło bardzo dużo 
krwi, zmarł natychmiast. Przecho- 
dnie widzieli, jak Hadadene pochylił 
się nad zwłokami i _przeszukiwał 
skrzętnie ubranie swej ofiary. Na uli- 
cy utworzyło się wielkie zbiegowisko, 
lecz nikt nie odważył się dość do zbro- 
iniarza, ani też nikomu nie przyszło 
do głowy, ażeby wezwać policję i zbro- 
dniarz narazie uszedł bezkarnie. * Do- 
piero po upływie ckoło 5 godzin poli- 
cja aresztowała zwyrodniałego morder- 
cę. 

Przyprowadzony do prefektury poli- 
cji, zbrodniarz oświadczył z całym cy- 
nizmem: „Kupiłem brzytwę tylko w 
tym celu, ażeby kuzynowi mojemu 
przeciąć gardło!“ 

Przed kilku dniami stanął zbrodniarz 
przed wspomnianym sądem, gdzie prze- 
mawiał po arabsku, a * zaprzysiężony 
tłumacz przekładał wszystko na język 
francuski. I podczas rozprawy tłuma- 
czył się, że spełnił tylko rozkaz Kora- 
nu, który — jego zdaniem — nakazuje 
mordowanie przeciwników... 

Wytrawny sędzia prezydent Flory, 
zapytał wobec tego zbrodniarza: „Tak? 
No a czy nakazuje także Koran prze- 
bywać i bawić się razem z przeciwni- 
kiem na Montmartre i wypijać wielką 
ilość alkoholu? Przecież Koran zaka- 
zuje używania alkoholu, dlaczego więc 
nie staraliście się zastosować Ściśle do 
tych warunków?“ , - 

Haddadene nie odpowiedział na to 
prezydentowi sąđu, lecz zdał się zu- 
pełnie na swego adwokata - p. Maitre 
Veillier, który słynie w Paryżu. jako 
jeden z najświetniejszych mówców i 
obrońców w sprawach karnych przed 
sadami przysięgłych. Ale p. Veillier, 
który Mie znał zupelnie Koranu, dał się 
uwieść wyrafinowanemu _oszustowi i 
zbrodniarzowi, od którego wziął tekst 
-arabski Koranu i podał do wiadomości 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


sądu w.języku ffancuskim, Wszystkim 


obócnymm w sali sądowej zdawało się, 


że, sąd zastosuje okoliczności łagodzą- 
ce względem podsądnego, który działał 
z pobudek fanatycznych, Lecz nagle 
wystąpił prokurator, który odczytał list 
żony podsądneżo, w liście tym kobieta 
donosi, że powoływanie się jej męża na 
Koran jest wyratinowanym wybiegiem, 
ażeby sąd wprowadzić w błędne koło 
i że w Koranie wogóle niema mowy o 
morderstwach. 

Wobec tak przekonywujących dowo- 
dów, sad skazał Amara Haddadene na 
20 lat ciężkiego więzienia. 

Paryż przeżył znów jedną sensację Z 
tych, które dostarczają mu nierzadko 
Arabowie. 


Latem i zimą 


należy stosować do kąpieli $thiw-GBzaczn 
Papfar. Silv-Ozon „Motor“ jest bez- 
konkurencyjnym preparatem, przyrządzonym 
ze świeżej kosodrzewiny. Wystrzegać się ta- 
nich, lecz bezwartościowych naśladownictw, 
pozbawionych własności leczniczych. (13757 


PROGRAMY RADJOFONICZNE. 
POZNAŃ. 


10.15—12,00, Transmisja nabożeństw z Kate- 
dry Poznańskiej. 

12.10—12.25. Ddezyt p. t. „Organizacja ogrod- 
nictwa'”. 

12.35——13.00. Odczyt p. t „O muchach zbo- 
żowych". 

15.30—17.00. Transmisja War- 
szawy. 

17,00—17,25. Odczyt p. t. „Kult Matki w po- 
ezji Sowackiego", wygł. dr. Stefan Papee. 

17.35—18.35, Transmisja koncertu z Warsza- 


koncertu z 


wy. - '|/ 

18,35—18,50. Nadprogram wygł. p. Cz. Kaden, 
art. Teatru Nowego. 

18,50—19.25. Program dla dzieci wykonają p. 
Wanda Trojanowska i p. redaktor Czesław 
Kędzierski. 

19.25—19.50. Odczyt p. t. „Jakie mamy dowo- 
dy obrotu ziemi”, wygł. prof. A, Denizot, 

19.30-—20.15. Odczyt p. t. „Znaczenie krytyki 
literackiej dla literatury, wygł. prof. dr. T, 
Grabowski. a , 

20.20-22.15. Koncert wieczorny chóru „Koła 
śpiewaękiego” pod batutą p. A. Dworzaczaka 


'Gwuidziąjdz. 


Zebranie Koła Polskiego Stronnictwa 
Chrześcijańskiej Demokracji odbędzie się w 
poniedziałek dnia 20. czerwca 27 r. O godz. 
7.30 wiećz. w Hotelu Warszawskim przy ul. 
Józefa Wybickiego. 

Na porządku obrad między in. sprawo- 
zdanie Klubu Radzieckiego z czynności w 
Radzie Miejskiej. O liczny udział członków 
i sympatyków uprasza Zarząd. 


Teatr Miejski, Sobota: Pani X, Ceny naj- 
niższe (od 30 gr. do 1,20 zł). 

Niedziela: po poł. o 4+ej „Potasz i Perl- 
mutter" po cenach zniżonych (od 50 gr. do 
2 zł). — Wieczorem o 8,15 „Zażarty automo- 
bilista". 

Kina. Apollo”: „Kawaler srebrnej róży” 
oraz „Walka z szatanem”. — „Orzeł”: „W pro- 
gu sypialni" oraz „Miłość apaszki”. 

Eskorta  wioślarska. Towarzystwo * Wio- 
ślarskie uchwaliło wysłać w dniu 22 bm. trzy 
załogi wioślarskie na spotkanie statku, wiozą- 
cego zwłoki wieszcza Juljusza Słowackiego. 
Załogi wioślarzy asystować będą statkowi w 
drodze do Grudziądza, poczem nazajutrz 
eskortować go będą do Torunia, 


Święto sportowe szkół średnich. W dniu 
19 bm. odbędą się w Grudziądzu zawody spor- 
towe młodzieży szkół średnich z całego okrę- 
gu szkolnego pomorskiego. Będzie to jedno- 
cześnie wielki przegląd stanu wychowania fi- 
zycznejo w naszych szkołach średnich. Re- 
prezentowanych będzie około 40 szkół śred- 
nich: męskich i żeńskich. Program zawodów 
następujący: godz. 8—8,30 nabożeństwo w ko- 
ściełe św, Ducha przy ul. Klasztornej. Godz. 
8.30 defilada zawodników na stadjonie miej- 
skim i powitanie ich przez prezydenta mia- 
sta. Od 10 do 12,30 poszczególne zawody i 
rozrywki. Po przerwie obiadowej od 3,30 do 
7-ej dalsze rozgrywki i zawody, Zakończenie, 
defilada zwycięzców, przemówienia, rozdanie 
nagród. 

Egzaminy wstępne w gimnazjum matema- 
tyczno przyrodniczem. Zgłoszenia do egzami- 
nu wstępnego do kl. I. dyrekcja przyjmować 
będzie w poniedziałek 20 bm, i wtorek od 
godz. 12 do 13,30. Zgłoszenia do kl. IL i wyż- 
szych w piątek i sobotę dnia 24 i 25 bm. w 
tychże godzinach. Egzańin wstępny do kl. L 
odbędzie się systemem lekcyjnym w dniach 23, 
24, 25, 27 i 28 bm. Lekcje rozpoczynać się 
będą o godz. 9-ej Egzaminy do kl, I, i wyż- 
sźych odbędą się w dniach 27 i 28 bm, Wynik 
ogłoszony będzie w czwartek, dnia 39*bm, o 


godz, 12 „w auli, IDĘ ad | fa ": 


K. K. urządza wycieczkę. 


5 Nr. 


 zYyciÁ RZYSTW 

Baczność, Powstańcy i Wojacy Bydgoszcz 
„Macierz”|. Towarzystwo bierze udział w 
procesji Bożego Ciała przy kościele Św. Trój» 
cy w niedzielę, 19 bm, Zbiórka Towarzystwa 
o godz. 9,45 w ogrodzie Patzera, ul. Św, Trój- 
cy. Liczny udział pożądany, Komendant, 


„Sokół* Okręg V. Przypomina się, iź po- 
rządkowi wybrani na zebraniach poszczegól- 
nych gniazd, na zlot okręgowy stawią się w 
poniedziałek, 20 bm, wiecz. o godz. 7,30 na ze- 
branie w lokalu p. Patzera, celem przydziele- 
ia pracy. Czołem! 

„Sokół” Bydgoszcz I. Towarzystwo bierze 
udział ze sztandarem w procesji Bożego Ciała, 


Zbiórka o godz. 10.30 przed kościołem św. 
Trójcy. 
Towarzystwo _ Przemysłowo-Rzemieślnicze. 


Zebranie miesięczne odbędzie się we wtorek, 
21 bm. o godz. 8-ej w „Ognisku”, ul, Jagielloń- 
ska 71. Na porządku dziennym sprawa zabawy 
latowej, poświęcenie sztandaru i nadzwyczaj 
ciekawy wykład o falach radjowych, aparatach 
jakoteż demonstracje radjowe. Goście serdecz- 
nie zapraszamy. Zarząd. 

Towarzystwo Kupców  Detalistów branży 
spoż. Zamówienia oraz gotówkę na cukier, mą- 
kę psz., zapałki, mydła i proszki do prania itp. 
przyjmuje i udziela informacji do czwartku poł. 
Bank Ludowy, Stary Rynek 11, tel, 938. c 

O. P, N, „Sokół* Bydgoszcz V. Zebranie 
miesięczne dziś, w sobotę, o godz. 8 wiecz. 
pod „Aeroplanem”, ul. Nakielska 128, Komplet 
I, Mi III dr, pożądany. 

„Sokół“ V, Okole—Wilczak. W niedzielę, 
stawią się druhowie pod sztandar celem wzię- 
cia udziału w procesji naszej parafji, Zbiórka 
przed kościołem św. Trójcy. 

Tow. śpiewu „Dzwon“, Lekcja dziś, w so- 
botę, o 8 wiecz. w auli szkoły na Okolu. Ze 
względu na bliski termin zjazdu w Kcyni, u- 
prasza się o regularne uczęszczanie na lekcje, 
Jutro, w niedzielę, wycieczka do  Śmukały. 
Zbiórka o 2-ej przy dworcu kolei powiatowej. 
Goście mile widziani. 

Zebranie Tow. Rzemieślników Polsko-Ka- 
tolickich odbędzie się w niedzielę, 19 bm. o 
godz. T-ej na salce parafjalnej. 

Tow. Ośw. Relig. pod opieką św. Ignacego 
bierze udział w procesji Bożego Ciała w nie- 
dzielę, 19 bm. Zbiórka o 10,0 przed południem 
przy kościele św. Trójcy. W te samą niedzielę 
popół o godz. 4,30 bierze stow. udział w po- 
grzebie członka śp. Antoniego Glapy. Dom ża- 
łoby: Grunwaldzka 84. 

Baczność H. K. S. Zebranie pleńarne człon- 
kiñ i członków Harcerskiego Klubu Sporto- 


„wego we wtorek, 21 czerwca 0. 7.ej wieczorem, 

„w_ogrodzie  Resursy  Kupieckiej. _ Obecność _ 

Prosimy 6 
ssa 


wszystkich członków konieczna, 
punktualne: przybycie, Sprawy ważne, p 

! Baczność Koło śpiewu „Chopin“! W nie- 
dzielę, 19 bm. o 3: popoł. 'lekcja śpiewu. O 


„4,30 popoł. bierze koło śpiewu udział w po- 


grzebie członka śp. Antoniego Glapy. Dom 
żałoby: Grunwaldzka 84, Komplet pożądany. 

Tow. oświat. „Lech. Zebranie w ponie- 
działek, 20 bm. o 8 wiecz, w salce posiedzeń 
3 Maja, pl. Piastowski, Na porządku dziennym 
ważne sprawy. Pomiędzy innemi odczyt i omó- 
wienie wycieczki, O liczny udział prosi za- 
rząd. 

„Sokół“ Wielkie Bartodzieje. Zebranie ple- 
arne w sobotę, 18 bm. o godz, 7 wiecz. w Re- 
stauracji Parkowej. Z powodu bardzo ważnych 
spraw komplet wszystkich członków pożądany. 
Sympatycy „Sokoła” mile widziani. 

Kurs języka Esperanto. Następna lekcja w 
poniedziałek, 20 bm. o godz. 7,15 w salce klu- 
bowej. 

Tow. Esperanto. Zebranie konwersacyjne w 
poniedziałek, dn. 20 bm. o godz. 8,30 wieczo- 
rem w Resursie Kupieckiej, Wykład p. Bielic- 
kiego „Beethoven en muziko”. 

Tow, Pomocników Fryzjerskich urządza w 
niedzielę, 18 bm, wycieczkę do Jasińca. Zbiór- 
ka o godz. 2 przy szkole oficerskiej — na koń- 
cu ulicy Gdańskiej. Wymarsz o godz. 2,30, 
Jaknajwiększa ilość członków pożądana. 

Tow. gimn. „Sokół* Bydgoszcz IV. Bielawy. 
Zebranie plenarne w środę, 22 bm. o godz. 8 
wiecz. w szkole na Bielawkach, Zebranie za- 
rządu o godz, 7-ej tamże, Wzywa się wszyst- 
kich czonków ćwiczących o przybycie w so- 
botę, 18 bm. o godz. 7 na Stadjon Miejski, 

O, P. N. „Gwiazda“. Zebranie informacyjne 
dziś, o godz. 8 wiecz. w Domu Katolickim. 

„Sokół' Bydgoszcz III. Posiedzenie zarządu 
w poniedziałek, 20 bm, o 21 u prezesa Splitta, 
ul, Grudziądzka 15. Nadzwyczajne posiedzenie 
plenarne we wtorek, 21 bm, o 19,30 u druha 
Konieczki, ul. Lenartowicza nr. 3, Zapraszamy 
rodziców, gości i sympatyków. | 

Zebranie Związku Towarzystw parali św. 
Trójcy odbędzie się dziś, w piątek po nieszpo- 
rach, w salce parafjalnej. O liczny udział pro- 
si zarząd, 5 

Sokoli okregu V. Próba generalne ćwiczeń 
zlotowych w niedzielę, 19 bm. o 7-ej na boi- 
sku u Patzera. Punktualność konieczna. Po- 
siedzenie sędziów w piątek o godz. 8-ej, w lo- 
kalu p. Żółkiewicza, Tamże w sobotę, dnia 
18 bm. o godz. 8 posiedzenie W. W. F. Okr. 

Bydgoski Klub Kolarzy. Z powodu mają- 
cych się odbyć wyścigów o mistrzostwo woje- 
wództwa poznańskiego w Pakości 19 bm. B. 
Zbiórka członków 
w niedzielę o godz. 5,30 rano przy ul. Bernat. 


|dyńskiej, przy grobie Nieznanego Żołnierza 


A 


€ 


è 
w 
121% 


je ZE „DZIENNIK BYDGOSKI", niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. *" Srt. Ur, DW 


- Dziś rano o godzinie 6-tej zmarł nagle na udar serca w 48 roku życia 
mój najukochańszy mąż, nasz dobry i troskliwy ojciec, brat, wujek i stryj - 


$. p. 


starosta powiatu bydgoskiego. 


W ciężkim i nieutulonym smutku pogrążona 
Zona, dzieci i rodzina. 


Bydgoszcz, Warszawa, Poznań, Toruń, Pleszew, Ostrów, dn. 18. 6. 1927 r, 


* 


Eksportacja zwłok ze starostwa przy ulicy Słowackiego nr. 3 do kościoła farnego odbędzie 
się we wtorek, dnia 21-go bm. o godzinie 10-tej, następnie nabożeństwo żałobne i pogrzeb. 


Osobnych uwiadomień nie wysyła sie. 


' 


oficer orderu Polonia Restituta, 
starosta bydgoski, 
długoletni prezes Spółki Akcyjnej „Karbid Wielkopolski” 


zmarł nagle dnia 18-go czerwca 1927 roku. 


W Zmarłym traci nasze przedsiębiorstwo wybitną siłę, która przyczyniła 
i | 


'się poważnie do jego rozwoju. 


Cześć Jego pamięci! 


Zarzad i Rada Nadzorcza 
„Karbid Wielkopolski“ $, A. w Bydśoszczy 


© Daia 17-go czerwca 1927 r. zmarła po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., moja najdroższa 
i.kochająca żona, nasza najukochańsza matka, córka, siostra 


i bratowa 
Š. p. z Zielińskich 


Lęokadja Topolińska 


w 32 roku życia, o czem donosi w ciężkim smutku pogrążony 


Mąż z dziećmi i rodziną. 
Bydgoszcz, Koronowo, dnia 18. VI. 1927. 


ij Pogrzeb odbędzie się z domu żałoby Długosza nr. 4 
| w poniedziałek, dnia 20, VI. 27 r. o godz. 5-tej po południu 
na stary cmentarz. MAG 


Po długich cierpieniach zmarł nasz 
długoletni członek, restaurator 


Ś. Ba. 


Niech spoczywa w Bogu. 
Stow. Restauratorów - Bydgoszcz 


Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 19 czerwca 
1927 r. o godzinie 4% po „południu z domu żałoby 
ul, Grunwaldzka 84, (13792 


| 
| e 4 O liczny udział w pogrzebie prosi Zarząd. 
| 


Wyboerne stołowe 


ziemniaki 


Z wielkiem żalem bardzo szanow- 
nemu i kochanemu Ś. p. 


Nios LUX kiemu Stanisławowi 


Starościć e powiatu bydgoskiego 
głęboką cześć składa 18899 


sprzedaje codziennie 
od godz. 3—6 popoł. 


Ara. Wodike 
FA | Gdańska 131/2, w piwnicy, 
SE (13852 żę 


Raesppeńug 


wielki wybór, niskie ceny. 


Przymusiński Komendant Powiatowy 
wraz, ż funkcjonarjuszami Komendy Pol. 
Państw. powiatu bydgoskiego. 


|| Pomorska 8. (7447 


W rocznicę Śmierci jeza mego i troskliwega 


j ojca Ś. p. 
Bzdawskiego 


Józefa 


odbędzie się w poniedziałek, dnia 20 b. m. (5 
w kościele Św. Trójcy o godz. 7-mej rano msza s 
św. żałobna, na którą wszystkich krewnych i zna- B 


jomych zaprasza Żena z synem. ż 
Bydgoszcz, dnia 20 czerwca 1927 r. _ (13789 © 


Sprzedaż przymusowa. 


Dnia 20. 6, br. o godzinie 1 popoł. będę sprze- 
dawał w Przyłękach, przed restauracją p. Malickiego 
najwięcej dającemu za gotówkę etana przedm.: 


1 miockarnie i 1 wiejnik. 


Krajewski 
Egzekutor Kom. Obw. Bydgoszcz I. 


13888 


do maszyn rotacyjnych poszukuje 
i uprasza o zgłoszenia 


Dmkamią i Księjamia ów. Wojciecha 


Bo ZrOMID. (13895) Poznań 


fony, rowery, maszyny 


Oferty 


Miyake: „WTÓR” manu: 

nbębwy i CEGATZE 39 z Idneco 

ory . Działa prosto bez wywoływania, utrwalania 

Ki  chemikalji, daje odbitki wyraźne, czyste. Setki zaświadczeń 

jj  Ministerstw, Instytucji, Wojska, Policji Cena 1650 złotych 

` komplet. Dodatki i papier najtańsze. — Dogodne warunki 
spłaty. Warszawa, ul. Krucza 36. — Wysyła się za 
Z pocztowem. 4 S 688 


A MY 


„DZIENNIK BYDGOSKI" 


T IRLA 
TECH WCZNOBRZENYSŁOWYCH 


> BYDGOSZCZ 
UL.DWORCOWA 62.- TELEFON 459, 


Kupuję meble, dywany, kasy żelazne, gramo- 


i wielkich ilościach. 
Płacę najwyższe ceny! 


na ul. Śniadecką 56 
R. Janoszke, 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. Nr. 138. 


AURA KUL U WUU WUW KUALA OU WU LIL 


- Dgród-Kawiarnia - -„Wodewil“ 


w Toruniu 


W niedzielę, 19. bm. i codziennie 


koncerf orkiestry 63 p. p. w pełnym składzie. 


Przerwy urozmaicone atrakcjami artystów. 
Początek o godz. 1659 (430). Wstęp bezpła H A PA 


KZ RAET "RETE TEZA 8 AP ai M 


E 


hedetytktonkiczecą, 


BERAAT 


Mamaki (13881 


ulica Dworcowa nr. 97/8 
Telefony 193 i 408. | 


Do oddziału konfekcji|ij 
damskiej ponios odig 
1/7. lub 1/8. 1399258 


saloka 


(erni, | 


Tylko pierwszorzędne si-jf 
ły, pewne w ekspedycji,jg 
które wykażą się długo-jf 
letnią i fachową praktyką, ii 
raczą oferty swe nadesłać, ję 
Fotografje, referencje iod-ig 
pisy świadectw pożądane. 


Czesław Buza, Toruń. 


odznaczony listem pochwalnym przez Komisję 
Sędziowską na Wystawie Radjowej w Krakowie 


jest do nabycia we wszystkich księgarniach. i 
„biurze Ajencji Wschodniej w Bydgoszczy 
Telefon nr. 785. ui. Śniadeckich nr. 13. Telefon nr. 785. 


Cena egzempl. broszurowanego zł 3.50 
oprawnego ze złoconą, okładką zł 5.00 


Wystarczy zatelefonować lub wpłacić odpowiednią sumę na 
konto Ajencji Wsch. P. K. O. nr. 208.004. — Poradnik dla 
Radjoamatorów będzie niezwłocznie dostarczony. 


Poszukuję Dia klubów Radjoamatorów przy kupnie przynajmniej 2 egzempl. rabat. 


KasierkKik: l 


zaraz do większego przed- 

siębiorstwa za złożeniem| „a 

kaucji 1.000—1 500 zł. Zgł.|$3 

do Dz. Bydg pod „Kawaler*. ję; 
13379 à 


Niniejszem uprzejmie zawiadamiam Szanownych Odbiorców 
jak również konsumentów, że wypuściłeam od dawna 
spedziewane i znane ze swej jakości 


Poszukujemy zdolnej, 
piszącej biegle na maszy- 
nie (13878 


stenotypist 


władającej jezykiem pol- A 
skim i niemieckim zaraz.| 


Polecam się nadal dażonym zaufaniem Szanowa$ch Od- 


biorców, kreślę 'z głębokiem poważaniem > "rp winą 


Browar, Słodownia i Fabryka wód mineralnych w Myślęciniu 


Stanisław Roszewski — Bydgoszcz. Teb 279. 


LI Ji 


jp. Akt. w Toruniu, ul. Se 


dostarcza na bardzo sani, warunkach 


Fabryki maszyn | 
Kerman LOhnert, [i 
ul. Jen. Bema 10. 


i liczy za dyśkońt 
tylko 3'/:° w stosunku rocznym. 
5 12727 


SPECIAL 
D PRZYB 


Wakanty 
jak 
oprawa książek 

od zwycza 
solna ZANA si 
oprawy luksusowej 
Fabrykacja ksiąg 
handlowych, 
bloków i broszur 


Naklejanie map 
i planów 
na płótnie i t. p. 
wykonuje starannie 
Introligatornia 
Druk. Bydgoskiej 
(„Dziennik Bydgoski“) 
ulica Poznańska 30. 


do szycia w małych 


proszę 


(13884 


Niaanelicgń 


księgowości, sieno» 
grafi i koresponcdena 
«fi udziela (F'-6528 


G. Worreau, 


w „DZIENNIKU BYDGOSKIM"| G; Vorreau 
ODNOSI NAJLEPSZY SKUTEKI „sglellońska nr. 14, 


U 


2 


rk 


nn 


| cena 4) gr 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


Oszczędna i dbająca o swą bieliznę 
gospodyni używa tylko 


LV 


Jedyny . 
wytwórca 


na cata 
| Rzeczposp. Polskę 


FR.KOSZNIK | 


FABRYKA 


* SĄ 


| MYDEŁ | 
| BYDGOSZCZ | 


l 


„Flektrotechnika”" 


Sp. sąd. zap. (2032 
Właśc. inż, M. Brukarzewicz i R. Wryez-Rekowski 


Bydgoszcz Toruńska 181, telef. 14-50 


Wykonujemy także insłałaeje elek- 
tryczne dla sity, światła, telefonów itp. 


Be 


us Taniej niż wszędzie, przekonaj się! se 
Kapelusze damskie i dziecięce, słomkowe i jedwabne 
Ubrania i sukienki do przyjęcia — Kostjumy i płaszcze 
damskie tanio z własnej pracowni — Bielizna damska 
męska i dziecięca, tanio z własnej pradowni — Fartuchy, 
czapki męskie i chłopięce, pończochy, skarpetki, bluzk: | 
oraz wszelkie towary krótkie polecam jaknajtaniej — | [4 
Kolejarzom udzielam kredytu. 11097 |$ 


Leon Dorożyński (firma chrześcijańska) Bydgoszcz ||| 
ui. Długa 49, narożnik Jezuickiej. X 


SETTANTA P E E E 


Farby — Pekost — Lakiery 


Pendzie — Klej — Szelak ; 
A. 5. bewandowski | 
i 1217)  MBreeżewiaa : 

Telefon 314. | 


| >= Rowery, gumy | CZęśCI: Zapasowe 


kupuje się najkorzystniej 


przy ulicy Dworcowej nr. 94, 


Również przyjmuje się wszelkie reperacie, które 
się solidnie wykonuje i po cenach przystępnych, 


RE Pilspdacwenka 6317 | 
dawn. Pozn. Centr. Rowerów 
Bydgoszcz, ulica Dworcowa 94, tel. 1275. 


poleca hurtownie i detalicznie 


dedi - poł 
; ów i dla innych celów ; 
 siemmiici - przecdizen i 
4 dla powroźników i innych celów i 


(12663 | 


do wiązania worków 
poleca 


86 Spółka Akcyjna dtą Przemysłu 


i 


i „u IA iena in 
e Przedstawicielstwo w Poznaniu 
| ul. Gwarna nr. 9. Telefon 27-61. 


OMA PIANE ANY EPRS M 


fŹ 


Poszukujemy zaraz lub później zdolnych, 
dobrze prezentujących się 


iędsiawirieli - (przodawców 


na artykuły techniczne ze stałą pensją. Krótkie 
oferty z fotograiją i życiorysem pod „Stała 
posada do Dzien. Bydg. (13784 


2 pań i. 2 panót 


poszukujemy zaraz dla zareklamowania nowego 

"i wynalazku. Reflektuje się na osoby inteligentne 

| dobrze się prezentujące. Krótkie oferty z fo- 

tografjami pod „Stała pensja“ do Dzien. Bydg. 
(13736)  ' 


zy 


i 
| 
| 


p 


Podtrzymywacze dyszii 

Grabie konne cało i półautomatyczne 

Przetrząsacze ćo siana (widełkowe) 
Części zapasowe do maszyn żniwnych wszelkich 
obecnie używanych systemów - stale na składzie. 


Ządajcie wszędzie iyiko obe 


w rolkach i skrzyneczkach i 


12319 


bo miskcicia cemacza 
i na dogodnych warunkach polecamy: 


Z RWE N GE siia T py S IYA 


à |Pafenty, wzory, znaki fowarswe 


w Polsce i zagranicą zgłasza inż. dypl. Winnicki, 


rzecznik patentowy przy Urzędzie Patentowym 


A Bydgoszcz, Konarskiego nr. 2. 
M | Przyjmuje w dni powszednie od godziny 10—12 i 3—5 
3 | 8594) z „wyjątkiem poniedziałku. 


oryginalne ajka: r, EREA ZO EEE R 
ą $ Mc. i ` 
> Eya Jl RACZKOWSKI, KENNI iS 


dawn. WEIDL CH & BERTHOLD 


BYDGOSZCZ 
Telefon 285. Dworcowa 22-23. Telefon 265. 


f : e Ogrzewana centralne 
WYKŚORUJE: domów, fabryk. hal, 
mieszkań od 2 pokoi w zwyż, wodociągi, 
łaźnie, łazienki, urządzenia do grzania wody. 
kanalizacje, urządzenia sanitarne, instalacje 

pary, gazu, izolacje przewodów. 
WARSZTAT REPARACYJNY — MAGAZYNY 
Projekty i kosztorysy na żądanie. 

9249 


s b m Ain 
A GRODÓW PSA oe FEC 


(10403 


TEIRA 


CEA RAMME 
Św. Trójcy 14b 


BYDGOSZCZ 


aE CE IS E 


J|Zrób twej żenie 
» niespodzianke! 
Pomaluj sam sobie , 
podłogi i meble kuch. 
Wszelkie farby, 
lakiery i pokosty 


dostaniesz w pierwszo- 


ie ein 


na aje rzędnej jakości 
KąśnejTWARZY | alk W Drogeriji Menopo 
ROBIECEJ |3 ARA FR. BOGACZ 
krem K AN A Bydgoszcz, ul. Bwarcowa 94 
CAZIM EE pm 
JAETAMORPHOSĄ j 


Fabryka pomp 
i budowa studzien 


USUWA RADYKALNIE PIEGI, WĄGRY, | 
k ZMARSZCZKI, OGORZAŁOŚĆ i INNE DEFEKTY CERY. "> 


> KZT EE ZANA DOTA 


y SUMIOWE | 


O OWE SEIKO 


Bydgoszcz 
Telefon 243, ui. Sobieskiego 6 
Rok zatożenia 1882 


Specjalność: 
Studnie wiercone do ka- 
żdej Giębokości. Wielki 

. skład części zapasowych rur 
oraz pomo wszelk. rodzaju 


: Reparacja szybka, monterzy stale do dyspozycji i 


PASEO uc o wdokowWy SA A 


pati 


i troginy 


sprzedaje po niskichcenach 


LLOYD BYDGOSKI Tow. Akce. 


Tariak parowy w Siernieczau pod Bydgoszczą, 


Dzięki ostatnim udoskonaleniom obcasy gumowe $$ 

„Głobusóć są najlepszymi i najtańszymi wyrobami. 
Gwareincja na trzy miesiące do każdej pary za- f 

łączona. Zrób próbę, a przekonasz się. (13274 


LJ 
3000060 lc 


(ra. smły dtyiorani A YAA, 


z wegla kamiennego 


pa. lepniku 


paku 13653 


papy dachowej 


| | do natychmiastowej dosta- 
$| wy po najniższych cenach 
mamy do oddania 


8-cia $chlieper 
fabryka papy dachowej 
i destylarnia smoły. 


(12978 


iły: 0 aiian zo o aiana eko 
i 80 Esencję oct 
w balonach i bntelkach znanej firmy 


„EdGZNEŚ" 


ofiaruje reprezentant EB. MEUCHA 
Bydgoszcz, ul. Paderewskiego 32 


15126 


przy liy Gdańskiej Tah- Placu Teatralnym 


poszukujemy 


59 


nowe i używane mam 
stale na składzie. 


j (Wielki wybr! iske ceny! 

| |MipolitketGiński 

Grudziądz 

uł. Mickiewicza nr. 24 
(18512 


jest dlatego najtańszą, 
x" ; a" 

gdyż jestnajbardziejesenc- 

jonalną i aromatyczną. 


z wystawą, 
Łaskawe oferty do Dziennika Bydg. pod „Nr. 18735% 


A 


w 


43733 


p 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


z podróży i przyjmuję osobiście i 
od godziny 9—1 i 340. 
F. Dziuriina - Budzbanowska 
dentystka. 
Bydgoszcz, Dworcowa nr. 93, Il ptr. $ 


| F-6151) 


KERAY 


KASE 


Magistrat miasta Gdyni ogłasza niniejszem prze- 
targ na roboty dacharskie i blacharskie przy budo- 


wie szkoły powszechnej w Gdyni. 
_ (ślepe kosztorysy) otrzymać można za opłatą 5,00 zł w 


Miejskim Urzędzie Budowlanym, gdzie też można P 


przejrzeć plany i warunki przetargu. Wszelkie po- 
brawki, dopiski i zastrzeżenia są niedopuszczalne. 
Należycie wypełnione oferty składać należy z dołą- 


czeniem wadjum w wysokości 2%, od oferowanej | 


sumy do Urzędu Budowlanego w Gdyni do dnia 
24 czerwca 1927 r, godz. 12 w południe w zapie- 
czętowanych kopertach z napisem „Oferta na roboty 
dacharskie i blacharskie przy budowie szkoły pow- 
 szechnej w Gdyni”. W dniu tym o godz. 13 nastąpi 
_" otwarcie ofert w obecności oferentów. 


tych robót. 
_Zastrzega się wolny wybór oferty. 
Gdynia, dnia 14 czerwca 1927 r. 

(2) Krause, burmistrz. 


ka RETE ER YO SARNY m RATEN m p s, ASEAN: m 
i Bydgoska Gazownia Miejska | 
| sprzedaje hurtownie i detalicznie: 

Benzol pierwszorzędnej jakości. § 

Wysyłka ewtl. w beczkach gazowni. 


Koks rozmaitych ' sortymentów. 


Ceny przystępne — obniżone. e) 
| Zgłoszenia pisemne ul. Jagiellońska 38 | 
3 12932) „, telefoniczne nr. 630 i 631. ć 


1 morga plantacji 
(13556 


) przeszło 
truskawek do wydzierżawienia. 


KDaBEKR. Grabowo 


uparczieu Tampin, Powiat Świecisi. 


przestrzeni 55 mórg i 


Bu i w my 

SES A i * 5 z 

27] As i SE 

E 2 Biuro Radiotechniczne 5 
25]. s ra 

| Z4] inż. R. i T. Jankowscy |? z | 

5 ol AR osp 

EJ BW EDEREGBSZCZ $ | 

ocz > 4h = 

jZ5j amiauelechcicia 2 |= 


a 


= 
[= 
m 
s 


Ne-Re>fap 


MACH 


„Pkg Wwa 


Poszukuje 


p 


ch wspólnik 


(W w 


' wskaże Dziennik Bydgoski. (13458 


(kip BEz DESERU 


jest 
niedokończony !!! 
gez -deseru człowiek 


wstaje głodny od 
stołu. — 


Deser zarówno do 
obiadu jak i na pod- 
wieczorek, na który 
może sobie pozwolić 
każda oszczędna gos- 
podyni, to pieczywo 
na 


7 


przygotowane 
| inos APE ES Gi 
proszku do pieczenia 
(AI W TE BWA PEREZ AIC. DEOZOZECZYARACEO 
„Luba, 
Ki manitou Zanacacji 


k > 

_ Proszek do pieczywa „LUBA' jest 
powszechnie uznany jako naj- 
lepszy i najoszczędniejszy, znaj- 
dując wszędzie szerokie zasto- 
TE sowdnie. 

Żądaicie wszędzie! 


-_LUBOSKA FABRYK TROŻD 


 Lubeń, pów. poz. iski. 


Wzory ofert : 


- Dopuszczalne jest wniesienie oferty na jedną zj 


50 | SĘ 


z kapitałem 16000 zł do powiększenia gabinetu lekar-jĘ 
sko-dentystycznego, dobrze prosperującego. — Adres i 


jg w pierwszorzędnem 
Í wykonaniu poleca pof 
jcenach przystępnych 
jna odpłatę do (12000 


18 miesiecy. 


B. Sommerfeld, 


Fabryka pianin 
Bydgoszcz, : 

ul. Sniadeckich nr. 56. 
Tel. 883 i 918. 


SIĄ Filja: Grudziądz, | 
A | ul. Groblowa 4, tel. 229] 
K rok założ. 1905. h 


Zakup i sprzedaż 


ZED, 
srebra 


Hi oraz wszelkich artyku- 
iłów w ten zakres 
3492] wchodzących. 


Henryk Kaszubowski 


zakład zegarm. - złotniczy 
MbRumzsan mam. Rob. 


Chenard 4 Walcker 


poieca na dogodnych warunkach kupna 


$rzeskiauto, $ A., $Soznarń 


) alita Dąbrowskiego 29 | Plac Brwęskiego m. 8, 
Fabryka karoseryj | Telefon nr. 6365, Garaże Telefon nr. 4057. 


Warsztaty mechan. 6323, 2417. Salon wystawowy: ulica warna 12, telefon 3417. 
Częściowa splata stosownie do umomy. 12796 


Ekspedycja główna Szkoła szoferów 


| wóziki DZIECIĘCE! i 


.E = 
j Puoli ER) = 
SE E © 
—= iN Cd d 
SIJE s| 
G. Draugelattes, || F © | 


| Rakiety tenisowe - To- 

| rebkidamsk.i podróżne | 
$ Walizki - Zabawki! 5 
najkorzystniej kupuje się 


T. Byfomski 


h Dworcowa 15a Gdańska 21 


ul. Niedźwiedzia nr. 4. 
Specjalny interes dla sio- 
' dlarzy i obuwników 

. | Skóry lakowe, 
Chevraux, Nubuk 


dostarczam we wszyst- 
kich modnych =kolorach. | B 


|| apolisze damskie 


j| podług ostatnich modeli 
i Hiw wielkim wyborze oraz 
jod smoły i oliwy po-$i jek ię qpa kI do 
#szukuje cel $i Rapeluwszy poleca wy- 

Deelen ppn ||| Sa kapeluszy” (13243 


NA 
DÓW 


/ tdeafm. f (T: 
prosze nę e E "|| Kazimierz Seifert, 
do prania , I UWAGA! Przyjmuje sie 
p ul. Jagiellońska 17. {| kapelusze damskie i mę- 
E skie do przefasonowa» 
mia. Dla pań modystek 
duże ustępstwo. (13245 


Bydgoszcz, 
ui. Długa nr. 65. 


60 ctr. grocha „Folger“ 
10 cir. gorczycy 


sprzeda (13743 
Majętność Morczyny 


drucianą 


na płoty oraz 


DRUT 


kolczasty 


8 


lee 
e) po  satżystaś: 3 (13778 poczta Ostaszewo. 
| 6 ZR 5” mych cenach. p woz 
| Fr. Juliusz Musolff, T. z o. p. Hurtownie polecam: 
Gdańska 6 — Telefon 26. (24843 | BA EE S ZE 
- mewy dostarcza na warunkach dogod- jagłanne ia 
Kupujemy stale nych i po cenach przystępnych tatarczanne 
EN m p a A 1/1 8/4 1/2 1/4 
złom żelazn wy 
5 = Li 1/0 2/00 3/000 4/0000 
Cene prosimy nam podać. (11571 potowe 
Sp. z > , IK HL 
F. Eberhardi ©”, Bydgoszcz. | T 
owsianne 
fasole 
13639) groch i td. 


Siłę I polępę kupea 


stanowi korzystny zakup towarów 
Każdy odsprzedający 
kupuje tanio i dobrze: 
Artykuły biurowe i szkolne, przybory piś- 
mienne, karty do gry, 
Papier do pakowania i papier pergamin. 


andel Mąki i Paszy 


Józe! Häusler 


Bydgoszcz, Mostowa 9. 
filja Dworcowa 90, 
'Tel.319, adr. tel. „Jostan” 


W ZONE 


kręcone i plecione. 


SZNURY KONOPNE DO PAKOWANIA, SZNUR 
KONOPNY NA PAKUNKI, do maszyn, rur 
wodociągowych, kanalizacyjnych itp. zwy- 
czajny i smołowcowany. — LINKI PLECIONE 
dla sfraży ogniowej, PASY PARCIANE do 
elewatorów itp. POSTRONKI ala koni itp. 


LLL 
X 


EA 


(w gmachu botela „Geltom') ulica Dworcowa m. 30: 


we firmie |i dostarcza: R 

WT me ii FABRYKA WYROBÓW POWROŹNICZYCH m H Ji 

„SB [Ej R DB 0 T.10.. Bydgoszcz I. M. SZLEZYNGIERA W BĘDZINIE Y 
al ul, Kościuszki 4. — Telefon nr. 108, . j|z drabiniastemi wozami 


poszukuje Duwe, Dworoo- 
8d. (F'-6494 


wa 1 


pd mim 


f Proszę uważać na nr, domu. R> 


„apc 


a 


DZIENNIK bi E o 


6 alieuzweia dnia 19 czerwca 1927. SPRA 


Napisowy wiersz tłusty 26 groszy, każde 
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr = 1 słowo — 
i, w. z, a = każde stanowi słowo. 


fi z mi 230 mórg 
POLECENIA akie] ziemi, dom o 5 
: m pokojach,  zabudowanie 
masywne, cena 3.500 dol. 
„Stella* Dworcowa nr. 64. 


Rowery 

męskie i damskie z wol- 
nym biegiem po 85 zł na 
sprzedaż u Górnośląza- 
kow, Śniadeckich 6a. 


Tresura psów F 
urządza w niedzielę, dnia 


kowanego 


wojaków; wstep 40 groszy, 
dla dzieci 20 gr. — Przyj- 
muje się psy do tresury, 
na pensjonat oraz posia- 
daczom kilku psów na 
sprzedaż jamniki (dakle), 
wilki i bernardy. Właśc. 


dobrze WYRY. Franci- 
szek Kozihowski, Starogard 
ul. Gimnazjalna 9. 


Sprzedam 
12 domów z interćsami i 
ogrodem i 3 wille korzy- 
stnie do nabycia. Małek, 


Bydgoszez, Dworcowa 2 Renórale 
(13651 


centryfug:, maszyny 
szycia. J. Świtalski, Po- 


do 


(skrzydło; za 350 zł oddam 


również pisze na maszy» 


kojach, elektryczności, 2 
przedpokoje, 1 kuchnia, 
2 śpiżarnie, 2 piwnice, 2 


wary oraz urządzenie dla 
okna wystawowego i a- 
parat do kawy zaraz na 


Zgrabną biondynkę | CZYStoŚĆ. 


i przystojnych brunetów 


ze względu na próbne fil- 

mowanie, które odbędzie 

A na początku tygodnia, 

tylko do poniedziałku 

włącznie. „Espefilm”, Byd- 

goszcz, Libelta 10, tel, 312 
13818 


kan żelazny. Sprzedam 
tanio, byle zaraz. Zgłosz 
Aleksandrów Kujawski, 
Wilsona 23, Jau Hintz. — 
Pośrednicy pożądani. 


około 15 etr. porzeczek 
czerwonych p-a gatunek. 
Zgłosz. do Dzien. Bydg. 
pod „Nr. 18887”. (13887 


Łóżko westfalskie 
z materacem tanio na 
sprzedaż. Jackowskiego 2, 
w podwórzu. (18862 


a: Rijec kaflowy... | 
biały sprzedam. Ul, Jac- 
kowskiego nr. 15-16, wła- 
ściciel. (13871 


Kamienica 
2 piętrowa, 2 składy, ogród 
w egntrum miasta. za 60 ty- 
A zł sprzeda Biuro 
Centralne. Dworcowa 69, 
Nowakowski. (6685 


AL 


dza 


sezioro 
285 mórg i 16 mórg ziemi 
ze wszelkiemi sieciami rów- 
nież inwentarz martwy i 
żywy kompl. za 26.000 zł 
sprzeda Sokołowski, Plac 
Wolności 2. (6668 


Rower 
damski tanio sprzedam. 
Pomorska 60 w podwó- 


umiejąca użyć reklamy 
rzu. (13830 À 


odbiorców niż inne. 
w sytuacji obecnej, 
tylu ogniw handlu 
powinieni musi użyć 
broni — reklamy! 
reklama tylko wówczas, 


w piśmie istotnie poczytnem. 


„DZIENNIK 


Pies 
podwórzowy, dobermann 
mieszany, bardzo tanio 
do oddania. Stroma 55, 
Szwederowo. (13839 


P Wiia : 

o 5 pokojach w Oliwie, ul. 
Fiirstliche Aussicht 7 na 
sprzedaż. _ Reflektujący 
otrzymają wszelkie infor- 
macje od administratora 
domu p. Czapłewskiego w 
Dyrekcji kolejowej w Gdań- 
sku, pokój nr. 258, (18900 


Polewczyk 
(pies) dobrze tresowany w 
trzecie pole odprowadzony 
sprzeda Kroenke, Bydgoszcz, 
Dworcowa 1a. (13882 


Wózek 

Mam na sprzedaż  jdziecięcy „Brenabor* na 
agrest w każdej ilości.|jsprzedaz. Seminaryjna 8.| pgm 
Okole, Ścieżka 8. (1387611 ptr. (138581 KA 


ZeazmowWiEMmie. 
Niniejszem zamawiam wychodzący w Bydgoszczy 6 razy w tygodniu 
„Pziemmiłe Bycddźosicić ma lipiec 192% 


za 3,11 zł wraz z opłatami pocztowemi. „Dziennik“ odbierać będę z poczty —. 
proszę dostarczyć pod poniższym adresem: 


LU 


. 
ZTRĘTAERAM KTK 


Imię i NAZWISKO:  memanznunemamarneza 


/ 


MIEJSCOWOŚĆ; mamma ion ULIGAŃ ir LALA Paka) . | VRR 
+ 


-4 


Ewit pocztowu. 
A T EE E Y. 


tytułem przedpłaty na BWziemmiłc Bycizosici za lipiec 1927 
odebrałem, co niniejszem potwierdzam. 


Nin WER... | © o gaia L ye 


podpis: -iTe ROW LIE: 


Ogłoszenia większe pod niniejszą rubryką oblic: 
| 7 | Potrzebni 
zaraz czeladnicy szewscy 


na stałą pracę damskiego 
i męskiego obuwia szpil- 


Służąca 
potrzebna do cukierni, ul. 


bezdzietnych państwa do 
dworu. Warunek wzorowa 


sami świadectw do Dzien. 


poszukuje zaraz Błaszczyk, 
Św. Trójcy 14. 


Poszukuje się 
chłopca do lekkich prac. 
W. Wojciechowski, ulica 
Ustronie nr. 1. 


k Tia ża Wa NE OSG: | edi mA ESC greg ? + 
lama, te dźwignia handlu! - 
Z R ZĘ EW SCE EEC rm cada EET 


. . . >? . ‘N 
Można bowiem stwierdzić, że nawet w złych czasach firma, 


Dla poszukujących posady 20 0, zniżki — 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9 
przed południem. WA 7: 


za się na mu, o 100°/⁄ drożej 


7 


Dziewczyna Poszukuję 

umiejąca samodzielnie go- I , 
tować poszukuje posadyj możliwie z telefonem i 
zarąz lub od 1. VII. naj-| osobnem wejściem w cen- 
chętniej na wyjazd. OL|trum miasta. Of. dO Aka 


Ucznia r 
kowalskiego poszukuje 
Hetmańska 35. (F-6666 


Kucharka 


jak i szytego. Hotel 


5 A) oł. F-6671 13658 Zgłoszenia uprasza War- | potrzebna zaraz. do filji Dzien. Bydg. To-| Bydg. pod „G. C.“ 
ielkio a 33 0- SAWska Pracownia Obu- | Rios, A x: tel. 167.| ruń, pod „Dziewczyna”. 
bronnych oraz przedsta- Piekarnia wia, A. Skotak, Swiecie ( 18841 Stancja 
wia się psy z ociemniałe-| dobrze prosperująca ko- n. W. Klasztorna 16. (13891 dla nezni, dobre odżywie- _ 
mi wojakami, na którejrzystnie na sprzedaż i dużo nie, opieka troskliwa za- 
Szan. Publiczność uprzej-| innych interesów handlo- m z = Maszynistę POSADY pewniona. Pokoje słone- Š 
mie zapraszam. Część do-| wych. „Stella“, Dworco: Kupię specjalistę (frezera) po- | Aa czne. Lipowa 3, II ptr. 
chodu dla ociemniałych|wa 64. (F'-6670| wózek dziecięcy, sportowy, | szukuje zaraz Błaszczyk, p prawo. (18860. 

Św. Trójcy 14. 13855 Lekarz sklepowy z urządzeniem i 


obejmie zastępstwo zaraz. 
Oferty do filji Dzien. Bydg. 
pod „Doktor B. P.“ (F-6672 


dużem oknem wystawowem 
w centrum przy ul. Gdań- 
skiej do odstąpienia. Of. 


Pokój 


na Wilezaku frontowy dla 
1—2 panien z utrzyma- 


Gdańska 133, (13817 pod „Lokal“ do filji Dzien. |; 4 daii 
Starsza Dzien., Dworcowa 2. (6683 RER A oNakielika 
dziewczyna, która dobrzej_ ---——— N-k 


nr. 19, IL ptr. prawo. 


A 3 Gospodyni 3 
Franciszek Buda, Byd- zńańska 6. (18829 |na małe wiejskie gospo- A AWB piej Poszukuję (23354 
goszcz. Wilczak, 13828 Dom darstwo, samodzielna, z Se lecon ai mosz- dzierżawy interesu kolo- 
i nowoczesny z 2 składami, | ggn g | najlepszemi rekomendac- | kuje S ady a AU Ądr |qialnego oraz z restauracją, Pokój 
Y AEE j| w tem rzeźnictwo korzyst- LEKCJE $ | jami, potrzebna. Oferty do | Szymkowska, Nowe, ul? stałą koncesją, lab go-|umebl. zaraz do wynaje- 
SPRZEDAŻE jlnie na sprzedaż. „Stella“, $> | filjji Dzien. Bydg. Toruń, Rybaki 16 7 (43842 Ścińca z salą Błaszak, |cją. Plac Wolności nr. 2, 
Tiker ees ji Dworcowa 64. (F-6669 i Kursy = | Mostowa 17 pod „1917. y kà a T a 5. | III ptr. prawo. (13875 
Bwa domy i kroju i szycia, M. Misie- GRĄ Damski duet ( 
mieszkalne ze składem kiżyżowe LE 2 "W CEA KĘ dy” ŻYŁ ni Apteka ewtl. eżelista zaraz wolni. Wydzierżawię 
i piekarnią, z powodu|tojdylak, Poznańska 96,| Je iewicza 8.  (F-6642 ża Zgłoszenia ul. Dwerni- ikacje ROZMAITE 
T d JdY:BK, | w małem mieście w Wkpl A ubikacj 
choron ya NAC BPO W A (13838 poszukuje od 1. VII. 1927 r. | kiego 23 b, Zawodny.  |dość obszerną na warsztat ERO 
gospodarza na sprzedaż. my | P. sue AEC (13861 F FA A Jacków. 
Warunki dogodne, interes POSADY jj biegłej siły pomocniczej. O tego :SZOpa, ow Chcesz 
bi Sed GROSZ: Sprzedam k WOLNE Z% | Zgł. z podaniem pretensji z skiego 15—16, u właści-|szybiko i dobrze wyjść 
a vip Me do obj gia psa Giuni a Tackowskie se | przy wolnem mieszkaniu Szofer ciela. (18870|zamąż lub się ożenić? — 
Wachowiak, Gniew Gd go 19, Meterski. (13844) | początkującą i utrzymaniem oraz kopję | kwalifikowany z dobremi Udaj się z całem zaufa- 
Sobieskiego 9. 413874 biuralistkę z ładnym cha- | świadectw przyjmuje Dz.| świadectwami i referen- Poszukuję niem do. Międzynarodo- 
Fortepian rakterem pisma, która | Bydg. pod „Apteka“. (13880 |cjami poszukuje zaraz po-|250 do 350 mórg dobrej|wego Biura Pośrednictwa 


sady. Miejscowość obo-|ziemi celem dzierżawy | Małżeństw „,Matrymonjum* 


: Dom Murawska, 20 Stycznia 29,|nie- poszukuje zaraz M, Dziewczyna jętna, (kaucję może złożyć)|wprost od właściciela.jw Warszawie, ul. Nowo- 
mürowany, UP SPY a lli p. lewo. (6688|Wybrański, Fabryka or-|z bardzo dobrem gotowa- | Zgłosz. J. Sajdak, Kołłą- |Łaskawe of. pod „Z. C.|grodzka 36. — Na każde 
sprzedam w Ale SR ganów kościelnych, Byd-|njem, znająca wszelkie |taja 1. 13831|300” do Dz. Bydg. (13882 |listowne zgłoszenie na- 
wie Kujawskim, isko Jak nowe goszcz, Jagiellońska 29. | zaprawy, najchętniej wiej- | — tychmiast wysyła się kil- 
stacji kolejowej, 15 minut | urządzenie sklepowe na-| Zgłoszenia 20 b. m. od|ska potrzebna zaraz do Ńiuśzscicika kadziesiąt stosown. ofert, 
do Ciechocinka, o 14 po-| dające się na wszelkie to- godz. 9—12. (13872 y szczegółowe informacje 


mloda, (pozwolenie od in- 
spektora) szuka posady na 
lato na wsi za utrzymanie. 
Krasińskiego nr. 14, parter. 


KJ 


Mieszkanie 


i fotografje osób, pragną- 
cych wyjść zamąż lub się 


Zgłosz. z odpi- yen v Ł 
ożenić. arunki przystę= 


tera fi anajs Ž. /. Ni ie- pna » i ő l 
sj, sy. e ów sk A O r poszukuje Wytwórnia Fil- | BYdg. pod „Nr. 13888”. od 1—3. (5682 |3-pokojowe z wygodami, | pne. WADA 
murowana, 1/ morga placu|ska 22. ” (13897 |mów kinematograficznych (13888 = |łazienką i częściowem u- 13897 

10 drzew owocowych, o- dla własnej produkcjŚ na 3 Kupiec waka fa E 

grodzenie murowane i par- Sprzedam lata 1927, 28, 29. Zgłosz. Bajcera z branży kolonjalnej, po- gospodarza, skaże Dz. Zbiegł 


Bydg. 4 
siada kilka tysięcy gotów- yag EP 
ki, przyjmie posadę po- 
dróżującego lub kierowni- 
ka, ewentl. przyjmie bufet 
na własny rachunek. Of. 
do filji Dzien. Bydg. pod 
„Kupiec”. F-6641 


biały szpie. Ostrzegam przed 

zatrzymywaniem lub kup- 

nem takowego. J. 

niarski, ul. Jagiellońska 30, 
(13808 


CH zamienię 


ładne 2 pokojowe miesz- 
kanie na 3 pokojowe. Of. 
pod „St. 125” do Dzien. 
Bydg. (13814 


(13864 5—10 tysięcy zł, 


F Poszukuje oszukuje zawodowy rol 
mieszkania od 1. 7.4 do Pik na większy MAJACE: 
6 pokoi, czynsz płacę .z| Procent z góry podług u- 
dak „Zgłoszenia uprasza | mowy ï pewna gwarancja. 

ankowski, Plac Piasto-|Zgłosz. do Dzien. Bydg. 
8. (13868|pod „Nr. 13889”. (13889 


wski 
K POKOJE | 
Pokój 


próżny, w dobrem poło- 

żeniu odstąpię zaraz. Of. 

pod „P. P.” do Dz. Bydg. 
13867 


Piisownia 
karbuje i plisuje suknie 
od 2—5 zł, również baty- 
kuje i maluje suknie, chu- 


ma znacznie większe koło 
Kto chce:i orjentuje się 
sytuacji walki o byt 

i przemysłu, 


piękne desenie. W. Scheffs, 
ul. Batorego 5, II p., wej- 
ście z ul. Zaułek, (13044 


ten 


tej najsilniejszej 
jest 
gdy pomieszczona jest 
Takiem bezsprzecznie pisrnem jest 


BYDGOSKI“! 


Pokoje Każdy może 
do wynajęcia z utrzyma-|przekonać się że Praco- 
niem lub bez. Krasińskiego |wnia Konfekcji Damskiej 
14, parter. (6661|Podwale 2, róg Kościel- 
nej, wykonuje pod kiero» 
wnietwem - pierwsz orzęd» 


Skuteczną 


Na biuro 
1-2 pokoje wśródmieściu do|nych sił krojczych, efek.. 
i 


odstąpienia. Bliższych wia-|towne suknie od zł 12 
domości udzieli p. Grajnert, | płaszcze od zł 15, kostju- 
Dworcowa 8, telefon 19-21.|my od zł 25 począwszy, 
6690 11262 


| | Zameówiemie. 


Niniejszem zamawiam wychodzący w Bydgoszczy 6 razy w tygodniu. 
„Dziemmiłs Bydgoski“ mu lipiec iori 
za 3,11 zł wraz z opłatami pocztowemi. „Dziennik“ odbierać będę z poczty = 
proszę dostarczyć pod poniższym adresem: 


Imię nazwisko s ask. ia „Rn 


ZWAAAUTZZZAKNANSNAASONZZNEZTANAZSASANSSONZZĘOZZAKNAWANENNANARKANMY 


MiejscoWOŚĆ: „...ruzerarsaweanm NP" ar" pon. MIIGAUI. Arete... f 


onsezeonnarteanaonsasaasssandaaan na 


3) a 


Es wit WOCZE Daal. 


tytułem przedpłaty na Dziennik Byciówsici za lipiec 1927 
odebrałem, co niniejszem potwierdzam. 


minowe OŚĆ. RAE O WIA. żywo WRZE». 7 1927. 


wi-, 


sty i szale; modne wzory, ` 


1 lub 2 umebl. pokoje, 


umowy najmu, 


EA 


 Karhowanie 


bór kapitalnych majątków 


i oadaz. I 
umowy może 


j | w Dzien. Bydg. 


Obrońca 


prywatny 


załatwia sprawy proceso, 
wę, akcyzowe, skarbowe, 
i podatki 
ściąganie należności, spo- 
rządza wszelkie wnioski 
i udziela porady prawnej 


J. Wojciechowski 
Bydgoszcz, Dworcowa 33, I pir. 
ń (24944 


plisowani 


czyszczenie 
, 1 dakatyzowanie 


wykonuje szybko i 
nach najniższych, 

wnia sukien - damskich, 
Bydgoszcz, ul. Gdańska 58, 


total 


Folwark . 
600 mórg pszennej ziemi 
inwentarz kompletny za 
150000 zł sprzeda biuro 
Centralne, Dworcowa 69. 
Nowakowski. (F-6677 


»|nowoczesny III piętrowy 


25.000 zł. „Renoma”, Po- 
morska 1. (F-6661 


Domek 
z dużym owocowym i wa- 
rzywnym ogrodem nad 
Brdą zaraz na sprzedaż. 
Zgł. przyjmuje właściciel- 
ka J. Sielska, Bydgoszcz- 
Jachcice, ul. Czerska 11a. 

(F-6646 


Dom 
w śródmieściu, Nakła o- 
gród owocowy, plac bu- 
dowlany, obszerne pod- 
wórze i stajnie, z powo- 
du choroby zaraz na sprze- 
daż. Cena 7.000 zł., wpła- 


w deseniach najnowszych | ty 6.000 zł. gotówka. Wiad 
o ce- udzieli W. Szule, Nakło, 
liso- | Podgórna. 


* (18790 


Wila 


Sniadeckich 24, przy Pla- | piękny ogródek, tramwaj, 


cu Piastowskim, ul. Dwor- | 9.000 zł. 
cowa 95a, Poznańska 5,| cowa 80. 


skład kapeluszy, Barwin, 


"ul. Dworcowa 17, Nakło, ul. 
Ks. Skargi 3%. Materjat|. 
może być pocztą przesy- | wpłata 4 000 zł. 
(13804 | Dz. Bydg. 


łany. 


Akuszerka 
rzyjmuje 
worcowa 90. 


Akuszerka 
przyjmuje zamówienia. 
zopińska, Garbary 18. 
13807 


Reperuje 


jedwabne pończochy bez 


znaku nadrabiania Kwia- 
towa fa, I ptr. prawo. 
(F-6664 


Fotografje 
„a la Minutę* od 1 zł 
poleca „Wio! ul. Sienkie- 
wicza 44. (F-6699 


Przepisywanie 
na maszynie po niskiej 
cenie na życzenie z mo- 
jem własnym papierem. 


„Pogoń, Dwor- 
(F-6667 


Dom 
parterowy sprzedam, 
Adres w 

(13820 


Składy 


zamówienia, | kolonjalne i innych branż 
(F-6523 | od 1000 zł. 


O 0 sprzeda „Po- 
średnictwo* Hetmańska 25 
13803 


Sklep 
z urządzeniom (jedna u- 
bikacja) nadający sie na 


każdą filje lub Piei 


przy ruchliwej ulicy, do 
oddania. Zgł. do Dzien. 
Bydg. pod „Z. 24”. (13788 


Rower 


całkowicie nowy korzyst- |] 


nie na sprzedaż. Kostuj 
ul. Ks. Skorupki 86. (13688 


Bukowe 
bale i deski suche i zdro- 
we, po 90,— zł.za m3 loco 
Bydgoszcz, każdą ilość 
na sprzedaż. Zgłoszenia 
M. Waller, Bydgoszcz, 


Cieszkowskiego nr. 12/13, Wełniany Rynek 5—6, te- 


IL ptr. lewo. (F-6636 


Najtaniej 
ząkupuje się meble, lustra, 
zegary, maszyny do szycia, 
rowery, kasy „National, 
dywany, odzież, obuwie w 


Doma Komisowym, Po- 
morska 6. (F.6676 
Fotegrafje 


artystyczne od 10 zł. po- 
leca „Wioł* Sienkiewicza 
nr. 44. (F-6693 


paz 


Panowie! 
Najbardziej zniszczoną 
garderobę czyści nie ni- 
szcząc materjału, reperuje, 
nicuje starannie, najtaniej 
„Ekonomia Dr. Emila 
Warmińskiego 15. (F-6657 


< SPRZEDAŻE 
: Okazja! 
340 mórg, młyn wodny 
80.000; 660 mórg 90.000; 
1800 i 2.800 mórg, znako- 
mite majątki 300 tys. i 
525 tys.; miyn motorowy 
150 ctr. dziennie, 55.000 
złotych. 

Dzierżawy 
600, 1200, 1600 I Kkiasy, 
także korzystne domy, 
mieszkania, olbizymi wy- 


„Wywiad“, Byd- 
Sienkiewicza 9, 
(F-6665 


poleca 
goszcz, 
I ptr. 


34 mórg 
w Bydgoszczy, pełny in- 
aventarz, znakomite zabu- 
cowania 45.000. 330 mig. 
pszennej ziemi, 16 km. 
od Bydgoszczy 120.000. zł.. 
Duży wybór domów. Sza- 
rek, Dworcowa 90. (F-6647 


wWiia 


|. położona w najzdrowszej 


dzielnicy miasta, 5 pokoi, 


światło elektr., gaz do go- 


towania, ogród owocowy 
i stajnie zaraz na sprze- 
Opróżnienie wedle 
nastąpić 
natychmiast. Wiadomość 
(F-6633 


lefon nr. 329. (13795 
Pianino 

dobrze utrzymane czarne 

krzyżowe na sprzedaż. 

Oferty do Dz. Bydg. pod 

„Dobre pianino*. (13798 


Pianino 
czarne sprzedam. Oferty 
sub „Czarne” do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa nr. 2. 
(F-6651 


Pianino 
jak nowe zaraz na sprze- 
daż. Wiad. Kielbich, skład 
instrumentów, ul. Król. 
Jadwigi. (13812 


łkry adi kupi 
pó ty lub inny kupię 
za gotówkę. Grabowski, 
Dworcowa 77. (F-6643 


Pościel 
za 40 zł. na sprzedaż, ul. 
Fredry 5 w suterenie. 
(F-6639 


Samochód 
ciężarowy Ford 1%, ton., 
w bardo dobrym stanie, 
sprzedam natychmiast za 
2.200 lub zamienie na c- 
sobowy. Zgłosz. pod „Sa- 
mochód 33” do fiji Dz. 
Bydg, Dworcowa nr. 2. 

(7-6638 


Rakieta tenisowa 
prawdziwie angielska za 
bezcen na sprzedaż. Gdań- 
ska 36, skład cygar. F-0644 


Na sprzedaż 
aparat autogen. kompie- 
tny, stanca, transmisja 
45 m/m. 420 m długa, 
kuźuia polowa i różne 

narzędzia ślusarskie. 
Binarsch, puszkarz, Plac 
Piastowski 12. (F-6648 


Okazyjnie 
na sprzedaż sypialka jasno- 
dębowa, wielka szata mach., 
kanapa 3-kątna, zbiór broni 
afryk., kilim turecki, wielki 
obraz Matki Boskiej slo- 
sowny na ołtarz. Dom Io- 
misowy,Pomorska6. (F-0675 


izator 


erm 


Mieczarnia 
parowa kompletnie zmon- 
towana w zakontrak towan 
na 8 lat lokalu w Bydgosz- 
czy, lub samo urządzenie, 
do odstąpienia. Eweniual- 
nie fachowiec jako wspól- 
nik poszukiwany. Zgłosz. 
pod „Mleczarnia“ „Par“ 
Bydgoszcz, Dworcowa 72 

(13823 


Wóz 
na resorach, szafa szkla- 
na i repozytorjum nada- 
jące się do każdego przed- 
siębiorstwa tanio nasprze- 
daż. Sienkiewicza 44. Zu- 
chowski. (13816 


Klubowy 
garnitur w , najlepszem 
wykonaniu (gobelina). 

Sypialka 
ciemno polerowana z lu- 
strami i marmurem. 

Ława 
dębowa 1,60 długa, nada- 
je się do poczekalni, skła- 
du, ogrodu tanio sprzeda, 
Pod blankami 14. (13826 


Powóz 
w dobrym stanie na sprze- 
daż, Pfeifor, Kijowska 11. 
(Wielkie Bartodzieje). 
(13809 


Spryskiwacz 
(Holderspritze) wózek czte- 
rykołowy tanio na sprzedaż. 
Łask. oferty pod „F, K.60* 
do filji Dzien. Bydg. (F-6679 


Biurko 
szafy do rzeczy i bielizny. 
leżanka, lustro łóżko, umy- 


walka i td. tanio na sprze- ||| 


daż. Kołłątaja 12 1. pr. 
12—3 godz. (F-6676 


W 


Prape 
irha, 


prz UNE. 


Wielki zarobek. 
Prywatni sprzedawcy na 
książki szlagierowe zaraz 


poszukiwani. Każdy ku- |] 


puje. Cennik zł. 1,25, Of. 
do Dz. Bydg. pod „137857. 
(13786 


inteligentni 


panowie z kapitałem 1 do |;$ 
5000 zł. otrzymają korzyst- | 
ne posady, „Pośrednictwo | 4 
(13802 | (R 


Hetmańska 25. 
Ajentów 
poszukujemy na Pomo- 


rzu. Wynagrodzenie 250 

zł miesięcznie. Oferty pi- 

śmienne do „PAR“ Bydg. 

Dworcowa 72 pod „Ajeft”. 
13797 


Technik 
budowlany potrzebny za- 
raz. Of. pod, „K. B. 100% 
do Dzien. Bydg. (13787 


Pani 
do sprzedaży po domach 
potrzebna. Przemysł 
Graficzny, ulica Sniadec- 
kich nr. 40. (18857 


Sprzedawców 
do ulieznej sprzedaży lo- 
dów poszukuje „Zrzesze- 
nie Cukierników“, Zduny 
nr.ęltz (F-6697 


Początkująca 
biuralistka, biegle piszą- 
ca na maszynie po pol- 
sku i niemiecku, może się 
zgłosić. Dworcowa nr 50, 
skład skór. (T-6658 


Uczeń 
szewcki może sie pise- 
mnie zgłosić de fiiji Dz. 
Bydg. pod „I. g. 15”. 
ra 


Chłopiec 
ód lat 16 do robót elektro- 
instalacyjnych potrzebny 
natychmiast. Zgłoszenia 
osobiste od godz. 4—6 w 
firmie „Ampére“, Aleje 
Mickiewicza 4. ~ (F-6689 


Kucharka 
z dobrem Świadectwem 
niech się zgłosi zaraz, ul. 
Gdańska 159 I. ptr. prawo 
z Godwórza. F'-6638 


18778 


P. P, Malarze. 
Pendzle dobre sprzedam 
tanio. Sienkiewicza 39, 
II ptr. wprost. (F-60654 


Sprzedam 
kanapę, rower, zegar 
ścienny. Czarneckiego 1, 
ptr. lewo. (13785 


Sałon 
antyk na sprzedaż. Of. 
pod „Biedermeyer” do filji 
Dz. Bydg. Dworcowa 2. 
F-6649 


Sprzedam 
dobrze zaprowadz. skład 
towarów krótkich .i łok- 
ciowych z mieszkaniem 
5 lat w moich rękach 
Of. pod „Z. Z.“ do Dzien. 
Bydg. (18547 


— aa 


(GTW) 


Plan nieprzemakalny 
do nakrycia wozu kupię. 
Hancyk, Błonia 14—15, 
Stołarnia. (13815 


Tokarke 
małą do żelaza kupię. Of. 
pod „Tokarka“ do filji 
Dz. Bydg. Dworcowa 2. 


- DZIENNIK BYDGOSKI". niedziela dnia 19 czerwca, 1927 r. 


wadane prze Wielkopolskie Towarzystwo Wyścigów Konnych 


odbędą się na torze wyścigowym w Małych Kapuściskach 
24-g0, 27-go i 31-go lipca 1927 


Ke] 


w dniach 17-90, 20-90, 


Kupie dom 
ze składem w Bydgosz- 
czy lub w powiatowem 
mieście przy głównej uli- 
cy lub rynku w cenie od 
15 do 35000 zł. Wyczer- 
pujące oferty pod_„Go- 
tówka 19” do filji Dzien. 
Bydg. Dworcowa nr. 2. 
(F-6625 


Poszukuję 
dobrze prosperującego in- 
teresu, refl. najchętniej na 
Kkolonjalkę z wyszynkiem, 
może być każda inna bran- 
ża oprócz tekstylu, naj- 
chętniej w dzierżawę; so- 
lidne kupno niewykluczo- 
ne. Mieszkanie nie niżej 
4 pokoi. Of. do filji Dz. 
Bydg. Dworcowa 2, pod 
RARAS e (E-6629 


Kupię 
małe auto 4 osobowe do- 
brze ut”zymane. Of. do 
Dz. Bydg. pod „D. 100”. 


(18845 
KC OSADY b 
WOLNE 
Ajentów 


domokrążnych, poszukuję 
na wysoką .prywizję. Zgł. 
między 1—3, Świętojańska 


EWĄ | nr. 14, part. prawo. (F-6640 


CEJ 


Otwarcie 
i ciągniecie 

o godzinie 4-tej. 

W niedziele i dni 

świąteczne odgo- 

dziny 3-ciej pp. 


Czysty zysk na 
cele dobroczynne. 


Pomocnik 
fryzjerski możl. z onduł. 
oraz podaniem pretensji 
może sie zgłosić. Of. pod 


«T. J. fryzjer* do filji 
Dzien. Bydg. Dworcowa 2. 
(602 - 


Młodszego 
dzielnego pomaenika fry- 
zjerskiego poszukuje za- 
raz St. Jabłońska, Niedź- 
wiedzia 4. (15834 


Fryzjerskiego 
pomocnika przyjmie zaraz 
Kant, Podgórz, przy gł. 
dworcu Toruń. (13798 


Pierwszorzędna 
krawcowa i uczennica po- 


trzebne. Bocianowo 47, 
I p. „ (F-6632 
Panienki i 


pragnące wyuczyć się kro- 
ju i szycia mogą się zgło- 
sić, 
lewo. (13819 
Uczeń 
gasironomiczny, Syn ucz- 
eiwych rodziców, nie ni- 
żej 17 lat, władający obo- 
ma językamy potrzebny 
zaraż.  Kantorowicz, Ja- 
giellońska 64. (1"-6652 


Starszy 
pomocnik fryzjerski mo- 
ze się zaraz zgłosić. Stała 
pensja przy wolnym u- 
trzymauiu, Zakład fry- 
zjerski, F. Fisch, Wą- 
brzeżeo, Rynek 24. (13877 


Kucharkę 
rutynowaną (kuchnia war- 
szawska, francuska) po- 
trzebuje zaraz pensjonat 
Leśniczówka, Hel. (13791 


. 


L = 


$ |400—500 zł. 


Er ER. Frcumis ero (obok po 


. Wielką Loterie Fantewą 


"Cena losu zł 0,50, na który można wygrać wartościowe rzeczy 
jak: serwis do kawy, garnitur do umywalki, kom- 
piet garnków emalicwanych, skrzypce, mandoliny, 
„meble koszykowe it 
RI ża RZE SE Epos 


i| przyjmie 
i| doskonały polski, muzy- 


i | natorska 30. 


Grodzka 1%, II ptr.) 


Dzielnych 


Bl | agentów poszukuje się do 
% | sprzedaży wirówek (cen- 
i| tryfug) na dogodnych wa- 


runkach kredytowych i 
przy, wysokiej prowizji. 
Praċa stała, zarobek 


EFKAN y Miiri RR 


czty) 


p. 13893 


KS ty POSZUKUJĄ = F ih 
Posade nauczycielki: 
do młodszych dzieci 
młoda osoba; 


ka. EKjsymontówna, Se- 


(13318 


Gospodyni 
osoba wykształe., dystyng. 
i młoda, mogąca zastąpić 
panią domu i reprezent. 
poszukuje edo samodziel- 
nego prowadzenia domu 
u samotnego pana. Zgł. 


pod „G. G. 4* do Dzien. 
(18811 


Bydg. 


(DZIERŻAWY 
 Fortepjan_ 
dobry oddam w dzierża- 
wę. Petersona 11, I ptr. 
(F-6624 


Dzierżawy 
75 mórg i 68 mórg dobrej 
ziemi poleca biuro „Osa- 
da”, ul. Dworcowa nr. 68. 
F-6656 


Ubikacje 
2-pokojowe (może być 
niski parter, suterena) po: 
szukuję w centrum. Of. 
do Dziennika Bydg. pod 
1267 (F-6660 


Garate do wynajecia! 


Nowoczesne garaże z u- 

mywalnią po przystepnej 

cenie zaraz do wynajęcia. 

Zgłosić tel. 11—85, ulica 

Trzeciego Maja nr. iźa. 
F-6659 


Łokalu 
większego w mieście, po- 
szukuje się .ewtl. posia- 
dacza, tegoż przyjmie się 
jako udziałowca. Listo- 
wnie do filji Dzien. Bydg. 
Dworcowa 2 pod „L. M.6*. 

(F-6695 


- Lokal 
frontowy 120 mtr. kw. na- 
dajacy się na każda branze 


dowynajęcia od gospod. 
| Bydgoszcz, Sienkiewicza 
m. 44 ~ (13821 


miesięcznie. |, 


j|fonu i fortepjanu. 


Mieszkania 
2—3—5 pokojowe wskaże 
„Renoma”, Pomorska 1. 

(F'-6662 


Właściciele domówi 
Który z panów zechce 
przyjść z pomocą młode- 
mu małżeństwu i zaskar- 
bić sobie jego wdzięczność 
przez wynajęcie bez od- 
stępnego małego miesz- 
kania, Łask. zgłosz. upr. 
pod „Wdzięczność“ do 
filji Dzien. Bydg. Dwor- 
cowa 2. (F-6620 


Poszukuję 
mieszkania 2—8 pokojo- 
wego z kuchnią, Płacę 
czynsz za rok z góry. 
Zgłosz. Gdańska 29, „Pro- 
kurent“ (F-6628 


Mieszkanie 
6-cio pokojowe otrzyma 
nabywca umeblowania. 
Oferty pod „Centrum” do 
filjj Dzien. Bydg. Dwor- 
cowa 2. (F-66850 
Trzy 
pokoje z kuchnią, łazien- 
ka, gaz, elektryczność za- 
raz do odstąpienia. Wiad. 
w filji Dzien. Bydg. ulica 
Dworcowa 2. (F-6604 


. 4 pokojowe 
mieszkanie z meblami do 


wynajęcia. Plac Wolno- 
ści 2, I ptr. lewo. (F-66836 


POKOJE $ 
Biuro i pokój 


H | umeblowany do wynaję- 


cia w centrum miasta, 
Adres wskaże filja Dzien. 


H| Bydg. Dworcowa 2 


(F-6627 


= 


Pokój 


dobrze umeblowany do 


wynajęcia dla...solidnego | 


pana z używaniem tele- 
Ulica 
Cieszkowskiego nr. .12/15, 
II ptr. lewo. (F-6637 


Uczni 
biorze na pensję wdowa 
po lekarzu. Petersona 11, 
I ptr. (F-6623 


Pokój 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Kościuszki 51, II piętro 
lewo. (F-6663 


Pokó, 
lub dwa bez kuchni do wy- 
najęcia. Wojnarowski, 
Chodkiewicza 38. (18622 


Pokoik 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Kościuszki 11, ptr. (F-6687 


Pokój 
zaraz wynajmę tanio. Ul. 
Jagiellońska nr. 37 I. lewo 
"(F-6700 


Pokój 
z utrzymaniem do wyna- 
jęcia. Cieszkowskiego 17, 
IMI ptr. , (F-6645 


Pokój 
umebl. słoneczny, osobne 
wejście do wynajęcia. Ul 
Gdańska 52, L ptr. lewo. 
(F-6674 


Pokój 
umebl. natychmiast do 
wynajęcia. Cieszkowskie- 
go 9 1. ptr. (F'-6696 


Pokój 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Mazowiecka 41-42, I ptr., 
brama wjazdowa. (4'-6658 


Pokój 
umebl. z utrzymaniem do 
wynajęcia. Cieszkowskie- 
go 17, II ptr. Szymań- 
ska. (F-6630 


Poszukuje 
się pokoju umebl. z nie- 
krępującem wejściem od 
1. 7. 27. Zgł. pod „Swobo- 
da” do Dz. Bydg. (13800 


Solidny 
pan poszukuje pokoju bez 
pościeli z oddzielnem wej- 
ściem. Oferty z ceną do 
Dz. Bydg. pod „Solidny“. 
13798 i 


Nr. 138. 


RÓŻNE 


©biady 

kolacje 90 gr z piwem lub 
kawą 1,10 zł. Restauracja 
Wenecja, Sniadeckich 29. 


Obiady 
warszawskie smaczne, 0b- 
fite,3 dania 1 zł. Niedźwie- 
dzia 7, II ptr. (13825 


Na wakacje 
przyjmię darmo do duže- 
go majątku niemca muzy- 
kalnego. UI. Reja nr. 2. 
wila. (F-6692 


Hel 
Pensjonat Jadzienka, dwą 
lokale na każdą branżę 
do wynajęcia na sezon 
oraz pokoje z całodzien- 
nem utrzymaniem. Ku- 
chnia wyborowa, ceny u- 
miarkowane. Zgł. Kazi- 
kowa, Hel. (18669 


Kto 
udzieli poza godziną on- 
dulacji. Zgłosz. do filji 
Dzien. Bydg. ul. Dworco- 
wa 2 pod „N. 105“. (F-6701 
Bia panny 
lat 24 jedynaczki posia- 
dającej majątek ziemski 
400 mórg poszukuje odpo- 
wiedniej  partji Piotr 
Mrówka, Bydgoszcz, ul. 
Gdańska 24. Kojarzenie 
małżeństw, godz. 10—1l 
NSE (13806 


ZZA 


Kojarzę 
małżeństwa i załatwiam 
wszelkie w ten zakres 
wchodzące sprawy ściśle 
dyskretnie thonorowo. Ty- 
siące małżeństw zawdzię- 
czają swe szczęście mej 
działalności. Piotr Mrów- 
ka, Bydgoszcz, Gdańska 
24, wysoki parter. Tele- 
fon 446. 21 letnia prakty- 
ka. (18805 


Szukam 
dla -mojej siostry, lat 45 
panienka z dobrego tö- 
mu, brunetka, własne mie- 
szkanie z meblami, od- 
powiedniego męża. Of. 
pod „Meża” do filji" Dz. 
Bydg. Dworcowa 2. 
(F-6655 
Wdowiec 
lat 35 kat, dwoje dzieci 
lat 2—4, iuteligentny, by- 
ły wyższy urzędnik paf- 
stwowy, posiada 15000 zł. 
i wyprawe, pragnie się 
ożenić z panną lub wdo- 
wą, najchętniej by się 
wżenił w gospodarstwo, 
oberżę lub inny interes. 
Reflektuje sie tylko na 
dobrą matkę religijną, mi- 
łego usposobienia. Zgł. 
do Dz. Bydg. pod „K. 35”. 
(F-6219 


Towarzystwa 
miłego pana na wyższem 
stanowisku szuka pani. 
Ce! matrymonjalny. Of. 
dò Dziennika Bydg. pod 
„Brunetka 26%, 18794 * 


Wspólnik 
z 5.000 zł. ewtł. i więcej 
wstąpi czynnie do przed- 
sięblorstwa przemysłowe- 
go lub. handlowego. Je- 
stem technik — mechanik, 
mam urządzenie warszta- 
tu mechanicznego. Ofer- 


ty pod „Wspólłnik* do 
„PAR” Dworcowa 72. 
(18824 


Poszukuje się 
dawniejszych wierzycieli 
Agrarja Spółka Ziemska 
G. m. b. H. Starogard, ul. 
Dworcowa 22 i wierzycie- 
li filji tejże, Banku Han- 
dlowego w Bochum, ul. 
Klasztorna 6, które to in- 
stytucje zgłosiły przed 
10 laty fałszywy konkurs 
w celu wystąpienia na 
drogę sadową.  Uprasza 
się zgłaszać do wierzycie- 
ła Andrzej Michalski, 
Bydgoszcz, Kordeckiego 
nr. 15. (18810 


Zgubiono 
złotą spinkę, nasadzoną 
lit. 5., z djamentami. Ucz- 
ciwego znalazcę uprasza 
się za wynagrodzeniem 
przedmiot zwrócić. Chro- 
brego 1b, parter, Schnau- 
belt. (F-6626 


x 


Nr. 138. 


O ry 


Obroita prywatny 


załatwia wszelkie, choćby 
najtrudniejsze sprawy są- 
dowe, karne, procesowe, 
spadkowe, ‘hipoteczne, 

waloryzacyjne, kontrakto- 
we, spółkowe, najmu, ad- 
ministracyjne, podatkowe, 
ściąganie należności itd. 


St. Banaszak, 
i. Cieszkowskiego 2, Tel. (384 


Długoletnia praktyka. 
27810 


KONA: UA 


nA 


tępienie moli i pluskwi 
z mebli wyściełanych i 
materacy. Również przyj- 
muje się meble wyścieła- 
ne i materace do repera- 
cji. Edmund Piasecki, 
mistrz p perla, Byd- 
goszcz, ul. Sniađeckich 41. 
(13272 


„Przyjdą zaraz 
także po ża miasto i wy- 
konuję wszelkie prace ta- 

icerskie dobrze i tanio. 
zuic, Chełmińska nr. 20. 
(F'-6619 


Pracownia pończech 
i swetrów wyrabia od 
najgrubszych do najwy- 
kwintniejszych solidnie i 
tanio. Szwederowo, Stro- 
ma 55. (18448 


Poty 
nóg, rąk i innych części 
ciała usuwa momentalnie 
„Hyperid Galena” nie 
brudzi i nie niszczy bie- 
lizny i pończoch, Do na- 
bycia w aptekach i dro- 


O gerjach, butelka 2 zł, Fa. 


Ed. Kowalski Trzemeszno. 
(Pozn.) syła odwrotnie 
za załiczką 2 butelki za 
5 zł. „Galena* T. Z o. p. 
Wytw. Chem. Trzemeszno 
(Pozn.) (13181 


Eleganckie 
powózki do wyjazdu, we- 
sela, chrztu, do pogrzebu 
id... stawi .. Gdańska . 26 
-tn]. 338. - -= (11700 


Zaprzęg 
z wozem stawi Grund, ul. 
Gdańska 26, tel. 338. 
(11699 


Wszelkie 
reperacje rowerów będą 
za dostępną cenę dobrze 
i czysto wykonane. U- 
żywane rowery do wybo- 
ru. R. Puhi, Brzeźno, 
poczta Pruszcz, owiat 
Świecie. (F-6615 


Fortepiany 


pianina stroję, naprawiam 
1 odnawiam po niskich 
cenach. Stawiam także 
orkiestry na zabawy do- 
moweitowarzyskie. Paweł 
Wicherek, stroiciel for- 
tępjanów, ul. Grodzka 16, 
róg Mostowej, telef, 278. 
13215 


Rowery 
lepszych fabrykatów! — 
„Wanderer”, „Brennabor” 
i innych mark poleca 


hr, 
„ niskich cenach ErnstJahr, 


Dworcowa 18b. (6873 


PMIEBELE 


Najtańsze źródło zakupu 
w wielkim wyborze kom- 
pletnych pod gwaraneją 
deb.: jadalni, sypialni, 
pokoi męskich, Kuchni 
oraz mebli pojedyńczych, 
tąkże wyściełane solidne- 
go wykonania na dogo- 
dnych warunkach poleca 


Ignacy Grajnert, 
Bydgoszcz, (9574 
Oworcowa 8. Tel, 1921 


Najtaniej 
zakupisz artykuły spor- 
towe do wszystkich spor- 
tów, i obuwie tennigowe. 
Tanio, rakiety, piłki ten- 
nisowe w wielkim wybo- 
rze. Obuwie ludowe po 
cenach zniżonych. Ulica 
Długa 50, tel. 848. (13592 


krawcowa: 
poleca się w dom i poza 
domem po nadzwyczaj 
niskich cenach, także na 
wyjazd, blisko lasu, zą 
utrzymanie. Walent, Ma- 
zowiecka 29a, III p. 

(F-6621 


Spodnie 


do pracy, ubranka do Ko- | 600 


munji św. sprzedaje tanio 

Jan  Wiiczewski, Byd- 

goszcz, ul, + Trójey 22a 
4 A 


83 
Piepbie 
kompletne urządzenia 
mieszkaniowe i biurowe 
na dogodnych warunkach 
poleca, W. Błaszczyk, 
mistrz stolarski, Byd- 
goszcz, ul. Św. Trójcy 14 
i Grunwaldzka 151, tele- 
fon n. 308 (12218 


Plisowanie 
karbowanie wykonuje się 
trwałe i tanio w przecią- 
gu jednego dnia. „Valen- 
tia”, Cieszkowskiego 5, 
Mostowa 2, Gdańska 14, 

(F-6622 
Tanio i dobrze! 
Golenie 30 gr. strzyżenie 
90 gr, ondulacja 1.50 zł. 
Pierwszorzędna obsługa. 
Budziński, Jagiellońska 
nr. 65/66, naprzeciw ko- 
ścioła Klarysek. (11142 


Waniizkci 


Terebki damskie 
ostatnia moweść;, nes- 
sesery,  manicury, teki 
do akt, teki szkolne, port- 
fele, portmonetki, plecaki, 
parasole, laski, zawsze w 
wielkim wyborze po ni- 
skich cenach poleca (dla 
odsprzedających wysoki 
rabat) specjalny magazyn 
wyrobów skórzano-galan- 
teryjnych (11627 

Zygmunt Musiaż, 

Bydgoszcz, 
Bługa 5%. Tel. 1733, 


Rowery 
najlepszej jakości jak 
"Brennabor, Wanderer, O- 
pel, Viktoria i różne inne 
w największym wyborze 
po niskich cenach poleca 
A. Wasielewski, Bydg- 
goszez, Dworcowa 18, 


(12537 

w każdej cenie wprost 
a własnego warsztatu 
w solidnem wykonaniu na 
dogodnych werunkach jak: 
sypialni, kuchni, jadalni, 
R oi męskich, modeli po- 
edyńczych i wyściełanych 
poleca 198 


H. Schmidtke 


R, Szaifelna nr. 6. Założ, 1071. 
Zamówienia wędług po- 

dania i rysunków wyko- 

nuje się jak najprędzej. 


A: tytanit 
o 12 zł począwszy wy- 
konuje solidnie Tehe 
najnowszych zurnali pod 
kierownictwem długolniej 
krojczyni zatrudnionej do- 
tąd w pierwszorzędnych 
magazynach. Pracownia 
Konfekcji Damskiej, Pod- 
wale 2, róg ul. Kościelnej. 
10929 


Plany 
nieprzemakalnę w każdej 
wielkości na. składzie, 
Hurtownia Tow. Włókni- 
stych R. Stobiecki, Stary 
Rynek 29, tel. 49. (3397 


© 
Meble? 
Przy dogodnych 
warunkach polecam: 
kompl. jadalnie, sypialnie, 
kuchnie jako też pojedyn- 
eze mebie, szafy, stoły, 
łóżka, krzesła, kanapy, 
fotele, biurka, lustra, salon 
mahon. i inne przedmioty, 
Piechowiak, Długa nr. 8 
tel. 1651. (1857 


Przyjmuję 

do garbowania  wszel- 
kie skóry cięlęce, baranie, 
lisiej wszelkie inne; wy- 
konanie Ściśle fachowe. 
Sikorzyński, Pakość, Pa- 
rowa Garbarnia, filja Ino- 
wrocław, ul. Dworcowa 2. 

13746 

Torby | 
akuszerskie (przępisowe) 
poleca F. Myrawski, Po- 
znań, Dąbrowskiego 79. 

(13751 


SPRZEDAŻE 
Dwa domy sprzedam 
ze składem spożywczym 


razem lub oddzielnie. Ul. 
Na Wzgórzu 47. (13745 


„DZIENA!5 BYDGOSKI" 


Majątek 
mórg pszennej i żytniej 
ziemi z żywym i martwym 
inwentarzem. Cena 150.000 
zł. wpłaty podług ugody, 
15 mniejszych majątków 
korzystnie na sprzedaż. 
Małek, Bydgoszcz, Dworco- 
wą Nr. 2, tel. 699. (13851 


Okaxja! 
Młyn motorowy nowocześ- 
nie urządzony, przemiał 
140 ctr. na dobę, dobre 
zabudowania, dom, 5 po- 
koi, w dużej wsii bogatej 
okolicy, bez konkurencji, 
50,000 zł, wpłata 35,000 zł. 
Młyn wodny, przemiał 60 
ctr., przy stacji, bez kon- 
kurencji donf, 6 pokoi, 
przy tem 40 mórg ziemi 
z inwentarzem 47.000 zł, 
wpłata 25.000 zł. Spieszne 
zgłoszenia poważnych re- 
ilektantów osobiścieprzyj- 
muje Biuro „Pogoń“, ul. 
Dworcowa 80, telef, 18-15 


Z powodu 
wyjazdu sprzedam go- 
spodarstwo z inwenta- 
rzem żywym i martwym, 
ziemia pszenno-buraczana 
12 mórg, budynki pier- 
wszej klasy, sad, łąka. 
Szłapowa, Mirowice, sta- 
cja Pruszcz koło Byd- 
goszczy. (13728 


650 mórg 
pszennej ziemi z inwen- 
tarzem żywym i martwym, 
dom 9 pok. i kuch. w o- 
grodzie budynki masy- 
wne, komunikacja dobra 
270.000 zł, wpłaty 140.000 
zł. 800 mórg resztówka 
pszennej ziemi, wila w 
ogrodzie, budynki dobre 
z inwentarzem żywym i 
martwym 140.000 zł. po- 
leca biuro „Pogoń, ul. 
Dworcowa 80, tel. 1815. 


Baczność! 
Kilka dochodowych do- 
mów z komfortem tanio 
na sprzedaż. Sokołowski, 
Plac Wolności 2. (F-6608 


Baczneść! 
Dom w mieście, cena 
5.000, wpłaty 2.000 zł, na 
sprzedaż. Sokołowski, PI. 
Wolności 2. E-6598 


= Lu aj 


Dom mt 
piętrowy z piekarnią i 
meblami w pemym bie- 
gu w Bydgoszczy tanio 
na sprzedaż z powodu 
wyjazdu. Zgł. pod „H. W.” 
do Dz. Bydg. (13783 


Okazyjna sprzedaż. . 


Młyn wodny i 40 mórg roli 
budynki masywne cena 
45.000: zł., 310 mórg pszen- 
nej ziemi do tego młyn 
wodny do objęcia, cena 
90.010 zł., 225 mórg dobrej 
ziemi, inwentarz żywy i 
martwy kompletny, cena 
9.000 dol., wpłaty połowę, 
35 mórg pszennej ziemi, 
inwentarz kompletny za 
18.000 zł. sprzeda Soko- 
łowski, Plac Wolności 2, 
F'-6599 


Restauracja 
pod „Lwem“ Łazienna 19, 
w centrum miasta Toru- 
nia, lokal pierwszorzędny 
cale obszerne, z rżeszka- 
niem 4 pokojowem `na- 
tychmiast na sprzedaż, z 
powodu objęcia innego 
przedsiębiorstwa. Zgłosz. 
do restauracji. (13614 


Przedsiębiorstwo 
przemysłowe na masowe 
wyroby, byt zapewniony, 
przynoszące wielkie zye 
ski, z powodu poważnej 
choroby jest natychmiast 
na sprzedaż. Cena 120,000 
zł. Powyższe przedsię- 
biorstwo znajduje się we 
własnych nieruchomo- 
ściach. Cena rozumie się 
włącznie z nieruchomo- 
ściami. Zgł. tylka pise- 
mne do filji Dzien. Bydg. 
Toruń, pod „Przedsię- 
biorstwoś, (13606 


Pierwszerzędną oberżę 
(w wioses kościelnej z 4 
morg. parkiem — ogro- 
dem w którym są 2 stawy 
z rybami. Do tego 24 
mórg I klasy roli w tem 
dwie łąki. Dom mieszkal- 
ny i zabudowania masy- 
wnę. Wielka sala i pier- 
wszorzędne ubikacje re- 
stauracyjne. Odległość od 
dworca 2 kim. W pro- 
mieniu 10 klm, mniema 
oberży. Wartość około 
60.000 zł) zamienię na 
młyn. Agenci wykłucze- 
ni. Zgł. pod „Oberża” do 
Dz. Bydg, (13762 


Sprzedam 

z powodu objęcia innego 
przedsiębiorstwa natych- 
miast dobrze zaprowadza- 
ny, w najlepszym punkcie 
miasta interes rzeźnicki, 
największy interes w mie- 
ście powiatowem na Po- 
morzu. Założenie intere- 
su wedlug najnowszych 

magań; maszyny köm- 
pletne, zupełnie nowe, no- 
wego systemu niemieckie- 
go. Składowe urządzenie 
nowe i b. ładne. Do tego 
7.pokojowe mieszkanie, 
kuehnia, łaźnia, warsztaty 
it. d. Wszystkie ubika- 
cje w jednym domu. Ce- 
na według umowy. Spiê- 
szne zgłosz, upr, się pod 
nr. „13765“ do Dz. Bydg. 

(13765 
` wila 

nowoczesna, 6 pokoi, z 0- 
grodem owocowym i wa- 
rzywnym, wspaniało ume- 
blowana z całkowitem u- 
rządzeniem lub oddzielnie 
sprzedaje się tanio z po- 
wodu wyjazdu. Meble sty- 
lowe, prawdziwe dywany, 
prawdziwe obrazy, dużo 
srebra, dużo kryształu, 
porcelany etc. Oferty pod 
„60.000” do filji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2. (F-6586 


Dom 
handlowy, plac pod bu- 
dowę sprzedam na dogo- 
dnych warunkach. Gdzie? 
wskaże Dz. Bydg. (13455 


Skad 
kolonjalny z towarem, us 
rządzeniem i mieszkaniem 
zaraz na sprzedaż. Gdzie, 
wskaże Dziennik Bydg. 

(13741 


interas 
z towarem į mieszkaniem 
pokój z kuchnią w Ino- 
wroclawiu. na sprzedaż. 
Cena 2.200 zł. Oferty do 
Dzien. Bydg. pod „Towar”. 
(13768 


Biękny skład 
w Chełmnie z przyległem 
mieszkaniem, nadajacy się 
na każdą branżę zaraz 
tanio na sprzedaż. Gdzie? 
wskaże Dz. Bydg. (13760 


+ Wózek rs fi 
ręczny na.resórach. tanio j? 
na sprzedaż Sznie, Gheł=tp 
(F-6618 [4 


mińska 20. 


Używany 

kompletny garnitur paro- 

wy do młócenia jest tanio 

na sprzedaż. E. Miiller, 

Mogilno, Jana Kausa 11. 
(13768 


„. Rower | 
wyścigowy  „Zawadzkie- 
go”, kolor aluminiowy 


mało używan 
daż. „Nowy 
Gdańska 142. 


na sprze- 
wiat”, ulica 
(13444 


Pościel 
ną sprzedaż.  Sienkiewi- 
cza 27, II ptr. (F'-6597 


Dekard 
belgijski, na 4-osoby, i 
uprzęż homonto z niklo- 
wem obięiem na sprzedaż. 
Adres wskaże Dz. Bydg. 

13724 à 


Maszyny 
do szycia „Singera” i in- 
ne pod gwaraneją można 
bardzo tanio nabyc u 
Górnoślązaków, Śniadee- 
kich 56. (13657 


siriumphi* 
angl Ś. D. GIE s. na 
dwie osoby na sprzedaż. 
Łask. of. pod „606” do 
Dzien. Bydg. (13577 


Motyle brazylijskie 
kolekcjami lub na sztuki. 
Szwederowo, Stroma 55, 

(18442 


Bryczkę — szory 
dobrze utrzymane na 
sprzedaż. Gdańska 45, w 
podwórzu, (13784 


£ Pianina 
używane sprzeda korzyst 
nię B.: Sommerfeld, Fa- 
bryka pianin, Bydgoszcz, 
ul. Śniadeckich 56, tele- 
fon 883. (13682 

Samochód 
6 osobowy kryty, gotów 
do jazdy, 4 nowe apony 
sprzedam natychmiast 
bardzo tanio. Za dobrą 
gwarancją dam ną od- 
płatę lub zamienię na 
powóz półkryty z gumo+ 
wemi kołami, Oferty pod 
„Samochód” do fitji Dz. 
Bydg., Dworcowa nr. 2. 

F-6329 


niedziela dnia 19 czerwca 1927 r. 


BPowóz — iando. 
eleganckie, w bardzo do» 
brym stanie, na gumach, 
z 4-ma zapasowemi kota- 
mi na sprzedaż. Gdańska 
nr. 29, parter, od 11—38. 

(F-6595 
2 powodu _ 
wyjazdu na sprzedaż: 2 
łóżka z stęlikiem nocnym, 
1 umywalnia, urządzenie 
kuchenne z drobiazgami, 
1 gramofon. Toruńska 131, 
od godz. 5 pop. (F-86524 


Ek ESSE 


lab dom z ogrodem w cen- 
trum miasta o ils możności 


w okolicy dworca kupię. 
Zgł. pod „T. Z.“ dofilji Dz. 
Bydg., Dworcowa 2, (F-6432 


Maszynę 
do pisania kupię. Oferty 
z podaniem ceny i cha- 
rakterem pisma proszę 
skierować do Dz. Bydg, 
pod nr. „13700?. (13705 


cegielnię parową 
natychmiast za gotówkę 
kupię. Wyczerpujące ofer- 
ty da Dz. Bydg. pod „Ce- 
gielnia”. (15670 
Mogacze 
i dziki kupuje i płaci naj- 
wyższe ceny dzienne. Byd- 
goski Dom  Delikatesów 
Leon Jankowiak, Gdańską 
nr, 22. Telefon 194 i 446, 
(13414 


89.000 zł. 
włożę w kupno kamienicy 
w Bydgoszczy lub Po- 
znaniu z wólnem miesz- 
kaniem. Rzecz traktuję 
serjo i tylko poważne o0- 
terty z dokladnym opisem 
realności biorę pód uwa- 
gę. Oferty do Dz. Bvdg. 
pod „80.0007, (13671 


eee. 


Kupie 
dobrej ziemi do 60 ha. 
wraz z zabudowaniami, 
Oferty: Biuro Ogłoszeń 
Pi „ka, Warszawa, ul. 
rszałkowska 115, „Dla 
Romanowskiego”. (13747 


A SA 
vH 


Stensgrałowie 
potrzebni, Wyuczamy ró- 
wnież listownie stenógra- 
fji. Związek Stenografów, 
Warszawa, Szczygla 12. 

10384 


Chcesz otrzymać posadę 
musisz ukończyć kursa 
fachowe-  korespondencyj- 
ne profegora Sekułowicza 
Warszawa, Żórawia 42, 
Kursa wynczają listownie: 
buchalterji, rachunkowoś- 
ci kupieckiej, korespon- 
dencji handlowej, steno- 
grafji, nauki handlu, pra- 
wa, kaligrafji, pisania na 


jmaszynach. Po ukończe- EE 
niu świadectwo. Zadajcie | FE) fe 
(8652 | FAR 


prospektów. 


Poszukuje 
zaraz mistrza mechanika 
lub starszego częlądnika, 
który obeznany w swym 
zawodzie, samodzielnie 
wszelkie reperacje przy 
samochodach, maszynach 
i rowerach wykonuje. Od- 
pisy Świadectw i podanie 
pensji lub osobiste zgło- 
szenia do Roszkowski, 
Chełmno, Rynek 30. (13748 


$ Poszukuje 

dzielnego samotnego szo- 
iera-mochanika na stala 
posadę. Zgł, wraz z od- 
pisem świadectw proszę 
do Dz. Bydg. pod „Szo- 
fer”, (13755 


Cukiernik 
dobrze wykwalifikowany 
deserant na wszelkie cia- 
sia potrzebny zaraz. Zgło- 
szenia pisemne z odpi- 
sem świadeetw do firmy 
„Kukiełka” w Gdyni. 

(13744 


Kucharka 
zdoskonałem gotowaniem, 
praniem i prasowaniem 
także sztywnej bielizny 
od. 1-go lipca patrzebna 


do dwojga osób w Byd-|£' 


goszczy. Posada stała i 
i spokojna do . pomecy 
jest druga. Pierwszeństwo 
mają te, które samodziel- 
nie gotują na większe 
przyjęcia, wyuczone we 
dworach dobrego goto- 
wania. Zeto da Dzien. 
Bydg. pod „Chętna i ucz- 
ciwe”. E (13780 


Czeładzi szewskich 
AR. na -nową Sobra 
s owa prace poszuku- 
b solo. Konrad Pat- 


Czyński, Lniano, powiat 
Swiecie. . (13672 
Potrzebni 


zdolni chałupniey na kón- 
fekcję męską. Dom To- 
warowy, E. St. Zaremba 
Długa 66. (1371 
EE SE RR WP BCZE 
Stolarzy 
poszukuje, Fordońska 68, 
F-6816 
Dzielnych stolarzy 
na meble poszukuje Hor- 
bert Matthes, Fabryka 
mebli, Garbary 20. (13686 


© mego 


>] 
handlu żelaza poszukuje (p 


zaraz 2 uczni z dobrych 
rodzin. Jan $Siudziński, 
Nowe (Pomorze). (15675 


Uczeń 
potrzebny. Gdzie, wska- 
że filja Dz. Bydg., Dwor- 
cowa 2. F-6593 


Uczeń 
z dwoma latami Szkoły 
handlowej i kilka miesie- 
czną praktyką DONE 
osady, najchętniej do 
iura lub składu kolon- 
jalnego. Zgł. pod „L. L.“ 
do Dzien. Bydg. (13766 


A An 


"POSADY 


Bysy 
samodzielny kupiec, 


lat 
28, który prowadził swój 


własny interes delikate- 
sów oraz kolonialny, z po- 
wodu pożaru poszukuje 
posady pomocnika. Of. do 
Dz. Bydg. pod „2007. 
(13677 
Która 
zpań lub panów facho- 
wych, ofiaruje panience 
miejsce pomocnicze, a 
która w przyszłości zało- 
ży do spółki interes kra- 
wiecki. Wyczerp. oferty 
do Dz. Bydg. pod „Praca“. 
(13758 


futeligentna 
sympatyczna, przystójna, 
młoda „pani. z-.większego 
gospodarstwa, . przyjmie 
posadę jako samodzielna 
zarządczyni pani domu 
względnie gosposia u s2- 


motnego pana w majątku. 


ewentualnie probostwie 
Zna dobrą kuchnię, pra- 
sowanie sztywnej bielizny, 
zaprawy, chów drobiu i 
wszystko co w zakres 
gosponaretia wchodzi. 
osiada dobre świade- 


ctwa i praktykę jako sa- f 
Obecnie nal” 


modzielna. 

posadzie, którą pragnie 

zmienić z powodu parce- 

lacji. Łaskawe zgłosz. do 

Dz. Bydg. pod. nr. „13759”. 
(13758 


„Wydzierżawię 
natychmiast moją parową 
piekarnię zaraz, z skła- 
dem, 2 pokojami i kueh- 
nią, w dużej kościelnej 
wiosce, kolej i poczta w 
miejscu, Zglosz, Włady- 
sław Jaroch, Łąg, powiat 
Chojnice, Pomorze. 

18561 

~- Lokal 
na warsztat lub składnicę 
i mieszkanie Ż pokoje z 
kuchnią do wynajęcia za 
zwrotną kaucją. Qterty 
do filji Dzien. Bydg. ul. 
Dworcowa 2, pod „11257, 

(F-6519 


Skłaci ] 
kolonjainy z mieszkaniem, 
w dobrem położeniu, przy 
ruchliwej ulicy lub w 
rynku, poszukuję zaraz, 
Spieszną oferty nadesłać 
od „R. H. 27% do filji 
z. Bydg. Dworcowa %2. 

(6.6617 

Dzierżawa, j 
Poszukuję dzielnego mi- 
strza oraz podkuwacza 
koni do objęcią mego 
warsztatu zaprowadzone» 
o w pełnym biegu za 
kaucją. Okolica bardzo 
dobrai bez konkurencyji. 
Dzierżawa na dłuższy czas. 
Oferty do Ðz. Bydg. pod 
ż (13781 


pu. . 


Sklas 
zaraz do wynajęcia, Ka- 
czyński Tomasz, Chełm- 
no, Rynek 28, (13749 


© zeta deb 
Big obrony prywatnej 
Karola Śchródecla, 
Nowy Rynek 6, II. pie 
załatwia wszelkie sprawy 
sądowe, hipoteczne, karne, 
kontrakty spółkowe, admi- 
nistracyjne, reguluje hipo- 
teki, załatwia wszelką ko- 
respondencję i przeprowa” 
dza ciche akordy, (891 19 


Duży skład 
wraz z mieszkaniem oraz 
śpichrzem w contrum mia- 
sta zaraz do wynajęcia. 
Kompletne urządzenie 
składu kołonjalnego jak i 
żelaznego na  miejscn. 
Bank Ludowy w Szubi- 
nie. 


© MIESZKANIA ) 
PU TEETE ARA 
, 4 pokojowe 

mieszkanie z kuchnią po- 


sza ję. Oferty do agog 
Bydgoskiego po an“a 
i T et: 


Mieszkanie 
4-pokojowe z komfortem 
w Bydgoszczy, zamienię 
na podobne w Poznaniu 
lub odstąpię za zwrotem 
kosztów remontu. Zgiosę, 
Bieliński, Bydgoszcz, ul. 
Dworcowa 31b, IV ptr. 

T-6473 


Mieszkanie 
4-pokojowe z komfortem, 
w centrum miasta, za za- 
płatą z góry do wydzier- 
żawienia. . do Dzien. 
Bydg. pod „L. 346“. (13709 


a 


Pokój 
umeblowany od 1. 7. 27, 


do wynajęcia.  Czarto- 
ryskiego 5, parter. (13626 
| Pokoju | 


z utrzymaniem w přywa- 
tnym domu pod Byd- 
goszczą tuż przy stacji ko» 
lejowej poszukuję dla 
dwóch osób od 1 lipca. 
Zgłosz. przesyłać Strzelno 
Starościna Balińska. (13578 


SD Pokój 

dobrze umebl, z używa 
ńiem kuchni dła lepszych 
panów do wynajęcia. Ja- 
giellońska 8, I ptr. (18668 


Pokój 
ładny, z utrzymaniem i 
oddzielnem wejściem da 


najęcia. Garbary 17 
TAR, Di E 


ROZMAITE ) 
Anglels 
Gdańska 165. Smaczņe 
świeże obiady z 3 dań 1 zł 


posieonawć 


À 


Kawiarnia „Royal 
if. kawa, herbata. lody, 
piwo, (11752 


Młody nauczyciel 
gimnazjum, kawaler, pra- 
ge spędzić wielkie wa- 
acje na letnisku, naj- 
chętniej na wsi, w Jop 
szym domu. Warunek: 
bardza dobry wikt. Łask, 
oferty z dokładnem poda- 
niem warunków (może 
być korepetycja) i ceny 
spiesznie-do Dzien. Bydg., 
pod „P. 369. (13764 
Kto oddaiby 
sonfekcję lub towar krów 
tki w komis? Mam 2 skła- 
dy jednej branży, które 
złączam w jeden opróża 
niony przyjmę towar w 
komis. Gdzie? wskaże Dz. 
Bydg. s (13761 


5—10 tys. złotych 


a 


trum miasta poszukuję, 
Zabezpieczenie hipotecz= 
ne, 0, podług ugody, 
Spieszne oferty da Dzien, 
Bydg, pod „Dobra loka- 
ta N (13708 


Oddam + 


miesięcznego z inteligen- 
tnej rodziny. Wiad, w 
Dzien. Bydg. (18664) 


Darmo h 
wezme na własność i wy- 
kształoę dziewczynkę lat 
10—12. Of. pod „Zdrowa” 
do Dzien. Bydg. ` (13769 
zaginął i 
pies (wilk), wabi się Boj. 
Proszę odprowadzić za 
wynagrodzeniem. Kana- 
lowa 8. {13769 


na własność chłopea 5-cio 


PTY. 7 * 


(13756 


na nieruchomość w een. 


è 


a ah 


| 

Í e è a 4 
K młodszego z kilkuletnią 

~ praktyką poszukujemy. 


F. 


| 
| j 
f Horateld i Victorias T. A. | P2: dobrze zapro wadzo: 


t 
K ska 2. Sędecki. 


RZEZYTZESETM, m EEN 


ancelaria 


znajduje się obecnie przy 


[ul Gdańskiej 16-17 | 


Telefon nr. 642. 


EERNECHY? 


w codziennej prasie roi się od wiadomości o popełnianych wła- 
maniach i kradzieżach, to też wyjeżdżając na wywczasy nie po- 
zostawiajcie domostw nieubezpieczywszy się ich od kradzieży. 

Za opłatą składki — w wielu wypadkach już począwszy 
od 1.— zł. rocznie na 1000.— ubezpieczonej wartości — przyj- 
muje ubezpieczenia od kradzieży z włamaniem 


Wesia* Towarzystwe Wzajemnych Ubez- 
59 ` pieczeń od Ognia i Gradobicia. 
w Pozaniu, św. Marcin nr. 61. 
Oddziały: w Bydgoszczy, ul. Dworcowa nr. 73, Grudziądzu, Plac 
23. Stycznia 10, Katowicach, ul. 3. Maja 36, Krakowie, ul. Stra- 
szewskiego 28. Lublinie, ul. Krak. Przedmieście 39, Lwowie, ul. 
Długosza 1, Poznaniu, ul. Gwarna 19, Warszawie, ul. Mazowiecka 

nr, 13, Wilnie, ul. Biskupia 12. S 


Reprezentacje i Agentury po wszystkich większych miastach polsi; 
(13752 


W niedziele, dnia 19, czerwca br. 
wybierają się wszysty do Brzozy Ra 


Koncert wojskowy 15 p. a. P. 
Od godziny 4 po południu (13849 


DANCING! 


Komunikacja kolejowa do stacji Chmielniki 
dogodna. — Autobusowa (kościół Klarysek) 
do Brzozy o godz. 14, 16, 18 — z powrotem 
do Bydgoszczy o godz. 15, 17, 20. 
Ostatni pociąg z Chmielnik o godz. 22. 
Uprzejmie zaprasza Nowy Gospodarz. 


i uir s, 


Magistrat sprzeda miejską 


_ retatrację Modrzejewo 


położoną w uroczej okolicy niedaleko miasta, 
jedyne miejsce wycieczkowe, nadające się rów- 
nież na letnisko. Objekt ten składa się z ma- 
sywnych budynków, sali, 2 morgowego ogrodu 
122 mórg roli w tem 2 morgi łąki. 
Do objęcia potrzebne jest około 11 000 zł. 
Wągrowiec, dnia 15 czerwca 1927 r. 


13836 Magistrat. 


stwo: TadlśicwoZlędowo 


zp. Płienicsuyzinafii$azanap ty a» $ 
sprzedawać będzie przez licytację we wtorek, dnia 
28. Vi. br. od godz. 9-ej pocz. na salce p. Mikulskiego 
_w Żołędowie (13838 
około 120 m? budulcu il-V. kl. 
z leśnictwa Jagodowa 
i drewno opałowe 


z leśnictw Jagodowo, Strzelce i Zdroje. 


Państw. Nadleśnictwo Bydgoszcz 


dnia 23 czerwca rb. o godz. 9.30 w sali Resursy Ku- 
pieckiej przy ul. Jagiellońskiej nr. 25 w Bydgoszczy 
sprzeda w drodze przełargu ustnego: zi 
350 m3 budułcu sosnowego KIV ki.|| 
100 sztuk drągów sosnowych 585038 ,, | 
500 mp. szczap opałowych soSn. lh 
600 mp. wałków łup. i okrągł. soSn. | 
720 mp. gałęzi ifi ki. 

Z leśnictw: Stryszek, Bielice. Trzciniec, Biedaszkowo. | £ 
Przyjezierze, Łochowo i Zamość. — Przetarg odbędzie | [3 
się dla ludności miejscowej z dopuszczeniem kupców | | 
drzewnysh, Płacić należy trendantowi, obecnemu na|$ 
licytacji. : (13837 


żożwka kulkowe 


wszelkich rozmiarów 
po cenach zniżonych 
polecają 


Jagrski | Tatarski 


13866 Bydgoszcz 
Warszawska 24. Tel. 14-35. 


Rri e 
7 „7 DISTA 


| wycieczki parostatkami | 
| wy každa micdzicie i Swieta 
| Odjazd z Bydgoszczy; 8% i 11% przed południem $ 
U J i 1% 20 3% j 4% po poład, | 
Gdjazd z Brdyujścia: 11% przed południem i 

$ i 1230 Goo 76' 83% po połud. § 
LEcugdi apd Eosi (13853 p 
dawn. Bromberger Schleppschiffahrt — Tow. Akce. 4 


Uwaga: Z powodu regat statki odjeżdżające z Bydgoszczy M 
ý OE, 1.00 a 2.30 dojeżdżają tylko do Czerska Polskiego. hi 


ŹŻniwiarki i kosiarki Cormick'a i Deering'a 

Wypielacze „Rekord“ 1! mtr, konne do 
buraków 

Grabie konne Ventzkiego 

Obsypniki i wypielacze do kartofli 

Wirówki do mleka „Standard“ i inne 


Najwyższe premje dotychczas w Polsce 
o kulanie w kregle, które się rozpocznie 
dnia 15 lipca: 


I. premia fortepian . . . 3000 2ł. 
I. „ pokój męski , 2002. 
l. „ Serwis porcelan. sowy 1000 zł. 
W. „złoty zegarek męski se.c. s00 Zł. 


Dalsze 16 premji będą obznajmione 1 lipca br. 
Uwaga! Szanownych sportowców kręgielni 

uprasza sig o wcześniejsze zapoznanie się z te- 

renem kręgielni, gdyż w czasie kulania o premje 

próbne kulanie nie dopuszczalne. 

Do gremjalnego uczestnietwa zaprasza uprzejmie 


a m m 
Wincenty (Kujawski 
Bydgoszcz, ul. Fordońska nr. 1. 
Telefon 1658. Telefon 1658. 
Koncert I dancing codziennie. 

Lokal otwarty do godz. 3 rano. 


na dogodnych warunkach spłaty 


Fo 


Bydgoszcz, ul. Dworco 
Telefon 1122. 


CA 


Poszukujemy możliwie natychmiast rutynowanej 


z znajomością języków polskiego i niemieckiego w sło- |f 
wie i piśmie. Piśmienne oferty z odpisami świadectw | 
należy nadesłać do (13771 JĄ 
wSiemensć sp. z o. odp. w Katowicach || 

ul. Powsłańców 50. R 


i 


Y 


koks hutniczy, brykiety z węgla kamiennego 
dla przemysłu I opału domowego 
wagonowo i detalicznie 
z najlepszych kopalń górnośląskich 


SCHLAAR i DĄBROWSKI 


Sp. z o. p. 
Bydgeszcz, ul. Bernardyńska 5. Tel. 150 i 830 


10888 Zasiępstwo koncernu „Robur - Katowice, 


(13340 


OWCA ANT: 
Nowość! Nowość! 


(gród Resursa Kupiecka 


Tel. 1916. Jagiellońska 25 Tel. 1916, 


Codziennie 


koncert wojskowy 


połączony 18865 
z dancingiem 


na specjalnie zbudowanej posadzce. 


biegły też w sprawach walutowo-dewizowych potrze 
bny zaraz wzgl. od 1. lipca br. — Zgłoszenia piśmienne 
z dołączeniem świadectw szkolnych i z pracy zawodo- 
wej oraz z podaniem żądanej pensji, przyjmuje 


Powiat. Kasa Oszczę dności w Sępolnie (Pom.) 
Z gotówką 


© . 
TT 5—40 000 złotych 
b ( LI] | A ( poszukuję od 1 lipca b.r 


Początek 0 godzinie 6-tej. 


- NWA PALETTE 
WUW LATALI 


OOOO AA NE 


Ronserwatorjum Mozyczne (OGROD RAJSKI 
W. Winterfeld, (STARA BYDGOSZCZ) 


UAH SZETOPAC ZA ETAPY AO TES ASATI NAPA 


jn Lr sj rm) À: fadziennie koncert artystyczny 
popis DANCING 


A SPAC I” w ogrodzie na otwartej 
uczni klas średnich i wyższych. scenie (13581 
(13782 ROWOŚĆ?2Y 


Oferty piśmienne z odpi- znaj ; ja > 
i Ę Ą ącą dokładnie książ- 
sami świadectw należy | kowość i korespondencję 
skierować do (13754 także i wymownego pa. 


Rfiszwzzapstwwen Śwwiczica ww WiznibieGicpia 
wszystkie rozrgywki o puhar Davis'a rozgrywane są wyłącznie piłkami 


SŁ AZENGEMBS 
Jeneralne przedstawicielstwo; Warszawa, Plac Napoleona 5. 


Grudziądz, nych udziałowców do roz- 
-——- į szerzenia chemiczno - fa- 


brycznego przedsiębior- 
M Czeladź htsz stwa. Zgłoszenia pod „Go- 
może się zgłosić, Rycer- | tówka” do filji Dz. Bydg. 
(F'-6634 ' Dworcowa 2. (F-6584 


_ Cena ogłoszeń: 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr„ w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90gr., na dalszych stronach 75 e i 

_ szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 gr, każde dalsze 10 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 209, zniżki. Przy e kotorżónii ezit O i ab atu. 

Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie zniżki upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20 0 drożej, 
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — c płatności: Bydgoszcz, — Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludo y 

2 Bank Gospodarstwa Krajowego, Bank M. Stadtkagen. — Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. j EE 


| oo zwi O O i R E- 
Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. — Redaktor odpowiedzialny Henryk Ryszewski w Bydgoszczy, 


3, 
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